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Dowody 
pamięci o Lechu 
Kaczyńskim

Hiszpania nową 
mekką dla 
imigrantów

Trzaskowski 
� zdrajca 
czy Pinokio?

Będzie zmiana 
w rządowej drużynie

W Szczecinie przy siedzibie 
Solidarności odsłonięto po-
mnik Lecha Kaczyńskiego. Na 
terenie Muzeum Powstania 
Warszawskiego premier Polski 
Mateusz Morawiecki złożył 
kwiaty przed tablicą upamięt-
niającą prezydenta. 

Przyjęcie ponad 600 anoni-
mowych przybyszów z Afryki, 
demontaż drutów kolczastych 
na ogrodzeniach w Melilli i bez-
płatna opieka medyczna dla 
nielegalnych imigrantów � to 
skutki pierwszych dwóch tygo-
dni rządów Pedra Sancheza.

Wczoraj w Radiu ZET Rafał Trza-
skowski stwierdził: Pieniądze 
z UE są zamrożone i gdyby PO 
przejęło władzę, zostaną odmro-
żone. � Albo jest to kłamstwo, 
albo nastąpił jakiś deal między 
totalną opozycją a urzędnikami 
KE � mówi Ryszard Czarnecki.

Krzysztof Jurgiel złożył wczoraj rezygnację 
ze stanowiska ministra rolnictwa i rozwo-
ju wsi w rządzie Zjednoczonej Prawicy. 
Powodem tej decyzji miały być względy 
osobiste. Joanna Kopcińska, rzeczniczka 
rządu, zapowiedziała, że wkrótce opinii 
publicznej przedstawiony zostanie na-
stępca Jurgiela. �Codzienna� ustaliła, kto 
ma największe szanse na to stanowisko.

MUCHA \ Czasem spod pudru przebija prawdziwe 
oblicze polityka. Takie ukazał wczoraj Rafał Trzaskow-
ski. Z rozbrajającą szczerością wyznał, że wraz z kole-
gami z partii dokonali dealu w Unii, by wstrzymać euro-
pejskie środki dla Polski.

KARNKOWSKI \ Reakcje polskich kibiców w me-
diach społecznościowych na bramkę strzeloną przez 
Meksyk Niemcom to kiepska wiadomość dla Donalda 
Tuska. Antyniemieckie nastroje w dużej części nasze-
go społeczeństwa są bardzo silne.s.2 s.15

POLSKA s.5 ŚWIAT s.6 POLSKA s.4 POLSKA s.5

SPÓR O REFORMĘ SĄDÓW \ Wiceszef Komisji 
Europejskiej u premiera

Są różne siły, którym nie zależy na kom-
promisie. Cieszę się, że pan przewodniczą-
cy nie reprezentuje takiej pozycji � mówił 
premier Mateusz Morawiecki po spotka-

niu z wiceszefem Komisji Europejskiej 
Fransem Timmermansem. � Jestem go-
towy współpracować z premierem i jego 

rządem, aby znaleźć porozumienie 
� mówił wiceszef KE. � To jego ostatnia 

szansa na zakończenie sporu z Polską 
� ostrzegał przed spotkaniem szef gabi-

netu prezydenta Krzysztof Szczerski. 

Europejskiej u premiera

Ostatnia szansa 
Timmermansa

s.3

Hotel Ibis
ul. 1go Maja 70

PRAWO DO PRZEDSIĘBIORCZOŚCI
małe firmy, wielkie zmiany

Poznaj Konstytucję Biznesu 
premiera Morawieckiego
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Wczoraj do Moskwy przylecieli polscy piłkarze, którzy dziś zadebiutują na mi-
strzostwach świata w Rosji w spotkaniu z Senegalem. Jeśli Biało-Czerwoni wy-
grają ten mecz, droga do kolejnej rundy stanie przed ni mi otworem.

WYGRAĆ I ODPĘDZIĆ DEMONY 
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 Emily Dickinson 
(1830�1886) amerykańska poetka

\\ Nadzieja ma skrzydła, przysiada w duszy i śpiewa pieśń bez słów, która nigdy nie ustaje, 

a jej najsłodsze dźwięki słychać nawet podczas wichury. \\

fot. Wikipedia/d
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Czas z tym 

skończyć!
Wiele ciepłych słów o sobie 
usłyszeli klubowicze uczest-
niczący w XIII Zjeździe Klu-
bów �Gazety Polskiej�. Pa-
dły podziękowania ze strony 
najważniejszych polityków 
w Polsce. I nie były to kur-
tuazyjne słowa, lecz auten-
tyczne podziękowania, skie-
rowane do ludzi zawsze wie-
rzących w to, że ich codzien-
na praca u podstaw przynie-
sie efekty w postaci zmian, 
na które Polacy czekają 
od dekad, że wcześniej czy 
później zmiana musi nastą-
pić. Dobra zmiana. W swo-
ich wystąpieniach polity-
cy zapewniali, że wszystko 
idzie w dobrym kierunku, 
że Polska wkrótce znajdzie 
należne jej miejsce w Euro-
pie. Klubowicze na to liczą 
i starają się wspierać rząd 
w jego staraniach, by tak 
się stało. Wszyscy zdają so-
bie sprawę, że wrogów Pol-
ski to boli. O ile jednak da 
się zrozumieć zachowania 
polityków europejskich, dla 
których silna Polska jest 
zagrożeniem dla panujące-
go od lat w Europie status 
quo, o tyle trudno pojąć, jak 
można tolerować zdradziec-
kie wybryki polityków to-
t alnej opozycji. Wśród py-
tań zadawanych gościom, 
ale i w kuluarowych rozmo-
wach co rusz pojawiało się 
to, jak długo jeszcze będzie 
się przymykało oko na ich 
zaprzaństwo.

Prawda pod 

pudrem
Media co chwila zajmują się 
podliczaniem wydatków po-
lityków, a to na make-up, 
a to na podróże czy restau-
racje. Czasami wydatki te 
wyglądają na zasadne, cza-
sami nie. Zazwyczaj to jed-
nak w skali państwa groszo-
we koszty, które jeśli coś już 
pokazują, to tendencję wła-
dzy do nadmiernego dbania 
o swój wizerunek czy nad-
używania państwowej ka-
sy. Nie czarujmy się � doty-
czy to wszystkich bez wyjąt-
ku opcji politycznych. Trze-
ba o tym pisać i wyśmiewać 
przesadny wizaż, pudrowa-
nie policzków i opychanie się 
frykasami. Czasem jednak 
spod warstwy pudru przebi-
ja prawdziwe oblicze polityki 
� cynizm i brutalne metody 
walki. Swoje obnażył wczo-
raj Rafał Trzaskowski, kan-
dydat Platformy Obywatel-
skiej na prezydenta Warsza-
wy. Z rozbrajającą szczerością 
wyznał, że wraz z kolegami 
z partii dokonali dealu w Unii, 
by wstrzymać europejskie 
środki dla Polski. Te mają być 
�mrożone�, by osłabiać rząd 
w Warszawie i doprowadzić 
do jego zmiany. Na totalną 
opozycję oczywiście. Wtedy 
kurek z funduszami unijny-
mi ma zostać odkręcony. Je-
śli więc nie doczekają się Pań-
stwo drogi, basenu, dopłaty 
do inwestycji, całkiem możli-
we, że będzie to efekt  geszeftu 
totalnych �z zagranicą�.

PIOTR NISZTOR

Rodowód ekstraklasy białych kołnierzyków
Afera GetBacku jak w soczewce skupia wszystkie problemy charakterystyczne dla świata Þ nansów 
III RP. Oto, w kontekście działalności tej spółki windykacyjnej, można napotkać nazwiska członków 
polskiej elity Þ nansowej budowanej po 1989 r. przez menedżerów wywodzących się z PRL-owskich 
służb specjalnych lub namaszczonych przez dawnych PZPR-owskich aparatczyków. Do tego docho-
dzą słabi, niekompetentni, często także uwikłani w niejasne interesy przedstawiciele prokuratury czy 
służb specjalnych, którzy przez lata nie byli w stanie skutecznie patrzeć im na ręce. W rezultacie ta 
postkomunistyczna elita pozostawała bezkarna, wychowując kolejne pokolenia młodych Þ nansistów, 
tworzących dziś ekstraklasę białych kołnierzyków. Im więcej wiadomo o działalności GetBacku, tym 
bardziej historia ta wygląda na kolejny genialny pomysł tej nieformalnej grupy na wydrenowanie kie-
szeni obywateli oraz podmiotów związanych ze skarbem państwa. Jak na razie organy ścigania starają 
się pokazać, że w tej rozgrywce nie są na straconej pozycji. I trzeba przyznać, że szybkość reakcji w tej 
sprawie pozytywnie zaska kuje.

IGOR SZCZĘSNOWICZ

Rosyjski Himmler
Co by było, gdyby podczas mundialu w Niemczech w 2006 r. me-
cze jednej z grup odbywały się na stadionie w mieście o wdzięcz-
nej nazwie Himmlerstadt albo Göringsberg? Zapewne jak Polska 
długa i szeroka rozległyby się głosy oburzenia i popłynęły pety-
cje, aby Polskę z mistrzostw wycofać. Upamiętnianie masowych 
morderców nie powinno się spotykać z aprobatą czy obojętno-
ścią, powinno być natychmiast jednoznacznie piętnowane, praw-
da? A jakoś nie słychać sprzeciwu, że niektóre mecze rozgrywa-
ne są w Kaliningradzie, nazwanym tak w czasach ZSRS na cześć 
Michaiła Kalinina. Ten wyglądający jak �miły dziadzio w okula-
rach� bolszewik to wielokrotny masowy morderca. Współodpo-
wiedzialny m.in. za zbrodnię katyńską. Chciałbym, żeby Polacy 
o tym wiedzieli i o tym pamiętali. Podobnie komentatorzy TVP. 
A miasto to za czasów I Rzeczypospolitej nazywało się Królew iec. 

Wojciech 
Mucha

Ryszard 
Kapuściński

Rafał Zawistowski
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Marcin Wolski

Socjalistyczne wróżby

Wieszczy pan Czarzasty 

� �Platformo kochana,

jeszcze będziesz błagać
wsparcia na kolanach.

Wspomnisz moje słowa,

z niewątpliwą łezką,

gdy SLD będzie 

twą ostatnią deską.

Kto cię uratuje

 � dobrze się zastanów,

przed setką procesów,

Trybunałem Stanu?

Kto ocali głowy 

Schetynie i Brejzie?

Jedynie lewica�.

Jak do Sejmu wejd zie.
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LIBICKI ODSZEDŁ Z PLATFORMY OBYWATELSKIEJ

POLITYKA \ Senator Jan Filip Libicki zrezygnował z członkostwa w Platformie Obywatelskiej. 

Zrobił to w geście solidarności z trojgiem posłów, którzy w styczniu tego roku zostali wykluczeni 

z partii po głosowaniach nad projektami w sprawie aborcji.

fot. Igor Smirnow/Gazeta Polska

Frans Timmermans odwiedził wczoraj Warszawę| fot. Zbyszek Kaczmarek/Gazeta Polska

POLITYKA \ Premier RP i wiceszef KE o praworządności w Polsce

Premier Morawiecki: 
Są siły, którym nie 
zależy na kompromisie
Wczoraj w Warszawie spotkali się premier Mateusz Morawiecki i wiceszef Komisji 

Europejskiej Frans Timmermans. Rozmowy dotyczyły przede wszystkim praworządno-

ści w Polsce. � Są różne siły, którym nie zależy na kompromisie. Cieszę się, że Frans 

Timmermans nie reprezentuje takiej pozycji, że staramy się dojść do jakiegoś porozu-

mienia � powiedział premier Morawiecki.

Dorota Łomicka

W
 poniedziałek 
podczas konfe-
rencji prasowej 
w Warszawie 

wiceszef Komisji Europejskiej 
Frans Timmermans oświad-
czył, że jest przygotowany 
i gotowy, by współpracować 
z premierem Mateuszem Mo-
rawieckim oraz jego rządem 
�w tym, by znaleźć satysfak-
cjonujące rozwiązanie obec-
nych problemów dotyczących 
praworządności�. � Odbyli-
śmy konstruktywną rozmowę 
na temat kwestii związanych 
z praworządnością. Otrzy-
małem pewne informacje, 
którymi się zajmę, które bę-
dę analizował. Mam nadzie-
ję, że możemy kontynuować 
nasz konstruktywny dialog 
w celu rozwiązania obecnych 
problemów � stwierdził Tim-
mermans.

� Jesteśmy cały czas nasta-
wieni na to, żeby znaleźć roz-
wiązanie i pokazujemy przez 
ostatnich kilka miesięcy, 
że rzeczywiście różne uzgod-
nienia miały swój ciąg dalszy 
� zaznaczył z kolei premier 
Mateusz Morawiecki. Pod-
czas poniedziałkowego spot-
kania miał przedstawić wi-
ceszefowi KE �listę różnych 
zmian, które się zadziały�. 
� W najbliższym czasie odpo-
wiednie służby przeanalizują 
również to, żebyśmy przy-
najmniej bardzo dokładnie 
mówili o tym samym, żeby-
śmy byli na tej samej długo-
ści fali w odniesieniu do te-
go, co udało się nam uzgodnić 
do tej pory, a nie tylko uzgod-
nić, ale również zmienić pra-
wo � zaznaczył premier. Jak 
dodał: �są różne siły, którym 
nie zależy na kompromi-
sie, które mówią »żadnych 
kompromisów«�. � Cieszę 
się, że pan przewodniczący 
nie reprezentuje takiej po-
zycji, że staramy się dojść 
do jakiegoś porozumienia, 
uwzględniając jednocześnie 
ten aspekt konieczności re-
formy wymiaru sprawiedli-

wości � podkreślił szef pol-
skiego rządu.

W poprzednią środę w Par-
lamencie Europejskim odby-
ła się kolejna debata dotyczą-
ca kwestii praworządności 
w Polsce. Wiceszef KE Frans 
Timmermans potwierdził 
wówczas, że Komisja wystąpi-
ła do Rady Europejskiej o zor-
ganizowanie formalnego wy-
słuchania Polski. Zaapelował 
też do polskiego rządu o kolej-
ne zmiany sądownictwa, po-
nieważ jego zdaniem dotych-
czasowe �korekty w refor-
mach, chociaż idą w dobrym 
kierunku, są niewystarczają-
ce�. Formalne postępowanie 
z art. 7 unijnego traktatu KE 
uruchomiła w grudniu ub.r.

Przed spotkaniem polityków 
szef Komitetu Stałego Rady 
Ministrów Jacek Sasin powie-
dział, że pole do zmian ze stro-
ny Polski zostało wyczerpane. 
� Oczekujemy teraz na pozy-
tywne kroki Komisji Europej-

skiej � mówił. � Zawsze warto 
rozmawiać, chociaż na pew-
no entuzjazm do tych roz-
mów z naszej strony maleje, 
gdy widzimy, że wszystkie ar-
gumenty, które przedstawia-
my, wszystkie ustępstwa czy 
kroki, które robimy w stronę 
oczekiwań naszych partne-
rów europejskich, pozostają 
bez odzewu z drugiej strony 
� ocenił Jacek Sasin.

� To jest jedna z ostatnich 
szans dla przewodniczące-
go Fransa Timmermansa 
na zakończenie sporu z Pol-
ską n a zasadzie win-win. 
To jest dla niego szansa, ale 
musi wykazać ku temu wolę, 
uwzględniając m.in. korekty 
reformy wymiaru sprawiedli-
wości, które przeprowadziła 
strona polska. Mamy nadzieję 
na obopólne zwycięstwo � za-
znaczył przed spotkaniem pre-
miera Morawieckiego z wice-
szefem KE Krzysztof Szczer-
ski, szef gabinetu prezydenta.

Aborcyjne warsztaty 
pod lupą prokuratury
DOCHODZENIE \ Poznańska Prokuratura wszczęła 

śledztwo ws. szokującego szkolenia z aborcji, które lewi-

cowi aktywiści zorganizowali w poznańskiej Galerii Miej-

skiej Arsenał pod koniec maja br. Podczas wykładów, 

oÞ cjalnie nazwanych �Warsztatami z rewolucji�, prezen-

towane były m.in. domowe sposoby usuwania ciąży.

Jak już informowaliśmy 
na łamach �Codziennej�, pod 
koniec maja br. w poznań-
skiej Galerii Miejskiej Arse-
nał odbywały się �Warsztaty 
z rewolucji�, czyli w prakty-
ce warsztaty z aborcji. Lewi-
cowi aktywiści, co mogliśmy 
zaobserwować na filmiku 
zamieszczonym w interne-
cie, podczas wykładów wy-
świetlali materiały, na któ-
rych bohaterowie prezento-
wali narzędzia ginekologicz-
ne do usuwania ciąży, a także 
sposób, w jaki się ich używa. 
�Podczas otwartej prezenta-
cji w środę 23.05 członkinie 
grupy podzieliły się wiedzą 
historyczną odnośnie do roz-
woju dziedziny ginekologii 
i zaprezentowały m.in. uży-
wane dawniej narzędzia. 
Prezentacja i warsztaty mają 
charakter artystyczny i wy-
rażają osobiste przekonania 
autorek� � skomentowała 

wówczas całą sprawę Gale-
ria Arsenał .

Co ciekawe, instytucja, 
w której zorganizowano skan-
daliczne szkolenia, jest samo-
rządową jednostką kultury, 
a jej organizatorem jest Urząd 
Miasta Poznania.

Wczoraj do naszej redakcji 
przyszła odpowiedź z poznań-
skiej prokuratury rejonowej, 
która informowała, że proku-
ratorzy wszczęli śledztwo ws. 
skandalicznych warsztatów 
zorganizowanych przez lewi-
cowych aktywistów. �W Pro-
kuraturze Rejonowej Poznań-
-Stare Miasto w Poznaniu, 
właściwej miejscowo, są pro-
wadzone czynności spraw-
dzające, w związku z zawia-
domieniem o organizacji wy-
stawy� � napisano w komu-
nikacie do nas. O sprawie bę-
dziemy jeszcze informowali.

(jp, dł)

Jak prezes 
szkoliła 
sędziów
PRAWO \ Ministerstwo 

Sprawiedliwości sprawdzi, 

czy zlecenie szkoleń Sto-

warzyszeniu Themis przez 

Sąd Okręgowy w Krakowie 

nie odbyło się z pominię-
ciem prawa.

Zlecenia szkoleń zostały obję-
te bardzo wnikliwą kontrolą 
przeprowadzoną przez resort 
� udało się ustalić �Codziennej� 
w Ministerstwie Sprawiedli-
wości. Kontrola ma wykazać, 
czy w przypadku zamówienia 
szkoleń przez SO w Krakowie 
nie doszło do obejścia prawa 
przez niedozwolone podziele-
nie zamówienia na części.

� Gdyby okazało się, że do-
szło do złamania przepisów 
ustawy o zamówieniach pu-
blicznych, wiązałoby się 
to z bardzo poważnymi kon-
sekwencjami prawnymi. Nie-
zależnie od tego, potwierdze-
nie informacji, że była pre-
zes Beata Morawiec wyda-
wała pieniądze sądu na rzecz 
Themis, a równocześnie była 

członkiem tego stowarzysze-
nia, powodowałoby poważne 
wątpliwości moralne i etycz-
ne � mówił nam rzecznik mi-
nisterstwa Jan Kanthak.

Rzecznik dodał, że sprawdze-
niu podlegać będzie kwestia 
niezastosowania się do zaleceń 
resortowych, by szkoleń nie or-
ganizować w budynkach pry-
watnych, ale  jedynie w obiek-
tach należących do minister-
stwa bądź skarbu państwa.

Wyniki kontroli powinny być 
znane w nieodległym termi-
nie. � Mówimy o prezesie du-
żego sądu. Opinia o krakow-
skich sądach nie jest dobra 
po sprawie, w której zatrzy-
mano m.in. prezesa SA w Kra-
kowie. Tym bardziej wyjaśnie-
nie tej sprawy jest pilne � do-
dał Kanthak.

Przypominamy: funkcjona-
riuszom publicznym winnym 
złamania ustawy o przetar-
gach publicznych grozi odpo-
wiedzialność karna do 10 lat 
pozbawienia wolności.

Beata Morawiec po zwolnie-
niu w listopadzie ub.r. z funk-
cji prezesa SO przez ministra 
sprawiedliwości  została pre-
zesem stowarzyszenia The-
mis, które wyróżnia się zaan-
gażowaniem w powstrzyma-
nie reform wymiaru sprawie-
dliwości.

Maciej Marosz

eprasa.pl ffedf23a08
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VERHOFSTADT ODPOWIE ZA SŁOWA O KACZYŃSKIM

PE \ Wiceszef Parlamentu Europejskiego Zdzisław Krasnodębski (PiS) zamierza wystąpić do 

szefa PE Antonia Tajaniego z wnioskiem o ukaranie lidera liberałów w PE Guya Verhofstadta za 

jego słowa dotyczące Jarosława Kaczyńskiego, którego nazwał proputinistą.
fot. Peter Nicholls/Reuters

WYDARZENIE \ Pomnik w Szczecinie � tablica w Warszawie

Dowody pamięci o Lechu Kaczyńskim
W Szczecinie przy siedzibie Solidarności odsłonięto pomnik Lecha Kaczyńskiego. Na terenie Muzeum Powstania Warszawskiego premier Polski 

Mateusz Morawiecki złożył kwiaty przed  tablicą upamiętniającą prezydenta. 

Tomasz Duklanowski

S
zczeciński pomnik zo-
stał odsłonięty w so-
botę. Wybudowany 
ze zbiórek Komitetu 

Społecznego Budowy Pomni-
ka Prezydenta RP Lecha Ka-
czyńskiego. Stanął na terenie 
należącym do NSZZ �Solidar-
ność�, ponieważ były woje-
woda Marek Tałasiewicz (PO) 
nie zgodził się na postawie-
nie go na terenach miejskich.

Dwumetrowy pomnik 
przedstawia Lecha Kaczyń-
skiego w płaszczu; w klapie 
ma wpięty znaczek Solidar-
ności. Według twórcy Sta-
nisława Milewskiego, ab-
solwenta Wydziału Rzeźby 
Akademii Sztuk Pięknych 
w Gdańsku, pomnik wyko-
nany z brązu jest �naturali-
styczny, w dynamicznej po-
zie, zamyślony nad Polską�.

� Chwała Panu Bogu, że do-
czekaliśmy tego w Szczecinie 
� mówił podczas mszy św. 

rozpoczynającej szczecińskie 
uroczystości ks. bp Andrzej 
Dzięga, metropolita szcze-
ciński. � Ten pomnik stanie 
się ważnym miejscem dla 
miasta, dla kolejnego pokole-
nia, dla tych, którzy przyjdą 
po nas. Wpisze się jako znak 
nadziei, obok Anioła Wolno-

ści, obok miejsca, w które 
wsiąkała krew tych z 1970 
i 1980 r. Obok stoczni i portu 
� mówił bp Dzięga.

W szczecińskich uroczy-
stościach wzięli udział m.in. 
premier Mateusz Morawiec-
ki, marszałek Sejmu Marek 
Kuchciński, szef MSWiA Jo-

achim Brudziński, szef MON 
Mariusz Błaszczak, przewod-
niczący NSZZ �S� Piotr Duda, 
wiceszef PiS Antoni Maciere-
wicz i setka innych osób.

� Lech Kaczyński nie po-
godził się z tym, że mając 
tak wspaniałych przodków 
i naszą historię, możemy 

być wciskani gdzieś w kąt. 
Wierzył w Europę � mówił  
po odsłonięciu pomnika pre-
mier Mateusz Morawiecki.

Wczoraj w Warszawie skła-
dano kwiaty przed tablicami 
upamiętniającymi śp. prezy-
denta Lecha Kaczyńskiego, 
z okazji jego i Jarosława Ka-
czyńskiego 69. rocznicy uro-
dzin. Premier Mateusz Mo-
rawiecki, wraz z Markiem 
Suskim, szefem gabinetu po-
litycznego premiera, szefem 
Komitetu Stałego Rady Mi-
nistrów Jackiem Sasinem 
i rzeczniczką rządu Joanną 
Kopcińską złożyli kwiaty przed 
tablicą na terenie Muzeum Po-
wstania Warszawskiego. Ta-
blica wykonana z czarnego, 
satynowanego granitu, z od-
laną z brązu podobizną Lecha 
Kaczyńskiego, jest autorstwa 
Andrzeja Renesa, warszaw-
skiego twórcy � autora m.in. 
statuetki Wiktora i pomnika 
Stefana Starzyńskiego.

(PAP)

Skuteczna akcja CBA 
na lotnisku
AFERA GETBACKU \ Funkcjonariusze CBA zatrzymali w sobotę byłego szefa spółki win-

dykacyjnej GetBack Konrada K. oraz jego współpracownika w celu postawienia im zarzu-

tów. Prokuratura złożyła wniosek do sądu o trzymiesięczny areszt wobec obu mężczyzn.

Konrada K. zatrzymano 
na Lotnisku Chopina w War-
szawie. Stołeczna prokuratu-
ra zarzuca K. m.in. usiłowanie 
oszustwa na szkodę Polskiego 
Funduszu Rozwoju, nielegalne 
manipulacje Þ nansowe i poda-
wanie fałszywych informacji 
o działaniach spółki.

Na polecenie Prokuratu-
ry Regionalnej w Warsza-
wie tego samego dnia do-
szło do zatrzymania Piotra 
B., przedstawiciela podmiotu 
gospodarczego, który współ-
pracował z byłym prezesem 
GetBacku. Zatrzymania prze-
prowadzone zostały w ra-
mach śledztwa prokuratury 
dotyczącego nieprawidłowo-
ści w działaniu grupy kapi-
tałowej GetBack SA. Wczo-
raj prokuratura przedstawiła 
Piotrowi B. zarzuty działania 
w celu osiągnięcia korzyści 
majątkowej w porozumieniu 
z Konradem K. Skierowała 
też do sądu wnioski o trzy-

miesięczny areszt dla obu 
mężczyzn.

GetBack jako spółka windy-
kacyjna przyciągała inwesto-
rów ofertą szybkich zysków. 
Niestety, okazało się, że sta-
ła się niewypłacalna, a klien-
ci banków, którzy zostali na-
mówieni do kupna obligacji 
Þ rmy, swoich pieniędzy mo-
gą już nie zobaczyć. Jak po-
dała KNF, niespłacone przez 
Þ rmę obligacje miały wartość 
2,6 mld zł. Oszukani klienci 
twierdzą, że banki namawia-
ły ich do inwestowania w Get-
Back, zapewniając o bezpie-
czeństwie inwestycji i gwa-
rancji zysków.

Spółka powstała i rozwinęła 
się za rządów PO-PSL. Uczest-
niczyła m.in. w budowie auto-
strad na Euro 2012, po czym 
ogłosiła bankructwo.

W kwietniu na wniosek Ko-
misji Nadzoru Finansowego 
GPW zawiesiła obrót akcjami 
GetBacku. Stało się to, gdy Þ r-

ma podała, że prowadzi nego-
cjacje z PKO BP oraz Polskim 
Funduszem Rozwoju na te-
mat Þ nansowania kredytowe-
go w wysokości do 250 mln zł. 
Zgodnie z komunikatem in-
formację tę miano uzgodnić 
�z wszystkimi zaangażowa-
nymi stronami�. Jednak PKO 
BP i PFR zdementowały in-
formacje o rzekomych uzgod-
nieniach. To wywołało reakcję 
KNF.

W rezultacie rada nadzorcza 
GetBack odwołała ze skut-
kiem natychmiastowym Kon-
rada K. ze stanowiska preze-
sa, rezygnację złożyli pozosta-
li członkowie zarządu. Wcze-
śniej z członkostwa w radzie 
nadzorczej zrezygnowała Ali-
cja Kornasiewicz, była poseł 
Unii Demokratycznej, wicemi-
nister skarbu państwa w rzą-
dzie Jerzego Buzka, członek 
władz Kongresu Kob iet.

Maciej Marosz

Tragiczny wypadek 
autobusu
WYDARZENIE \ Do wypadku doszło wczoraj w godzinach 

porannych pod Aleksandrowem Kujawskim. Autobus 

jechał z miejscowości Bodzanowo spod Płocka  do Sopotu.

Pojazdem podróżowało 
50  osób z koła seniorów. 
Jak poinformował woje-
woda kujawsko-pomorski 
Mikołaj Bogdanowicz, po-
szkodowanych w wypad-
ku zostało 31 osób, są dwie 
oÞ ary śmiertelne. Autobus 
wpadł do rowu i przewró-
cił się na bok na łuku drogi 
w miejscowości Konstanty-

nowo � w powiecie alek-
sandrowskim w gminie Wa-
ganiec. Nie wiadomo, jaka 
była przyczyna wypadku. 
Trwa ustalanie przyczyn.

Dla rodzin poszkodowa-
nych została uruchomiona 
specjalna infolinia: (52)58 
72 779.

(sm)

Klubowicze �Gazety Polskiej� 
w wirtualnej łączności
MEDIA \ Uczestnicy XIII Zjazdu Klubów �Gazety Polskiej� 

w Spale mogli skorzystać z pomocy fachowców i nauczyć 
się poruszać w social mediach. Okazało się, że wielu 

klubowiczów dobrze radzi sobie z tymi narzędziami.

Kilkudziesięciu klubowi-
czów zdecydowało się na za-
łożenie konta klubowego 
na Facebooku czy Twitte-
rze, by móc interaktywnie 
uczestniczyć w promocji 
klubów i Strefy Wolnego Sło-
wa w Polsce oraz na świe-
cie. Okazało się, że więk-

szość świetnie sobie radzi 
ze współczesnymi narzę-
dziami komunikacji. Klu-
bowicze będą mogli szybko 
udostępniać swoje wydarze-
nia, akcje czy treści innym. 
Będą w stałej łączności.

(sm) 

Odsłonięcie pomnika Lecha Kaczyńskiego w Szczecinie | fot. Marcin Bielecki/PAP
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GERSDORF JUŻ DAWNO NIE POWINNO BYĆ

PRAWO \ Dziwi mnie, że I prezes Sądu Najwyższego Małgorzata 

Gersdorf nie została usunięta ze swojego stanowisko dużo wcześniej 

� powiedziała doradczyni prezydenta ZoÞ a Romaszewska.

fot. Zbyszek Kaczmarek/Gazeta Polska

PROGRAM �STOŁÓWKA SZKOLNA� PRAWIE GOTOWY

EDUKACJA \ W Ministerstwie Edukacji Narodowej trwają 
prace nad programem �Stołówka szkolna� , który docelowo miałby 

zacząć obowiązywać od początku roku szkolnego 2018/2019.

fot. Tomasz Adamowicz/Gazeta Polska

Jacek Liziniewicz

R
afał Trzaskowski 
od kilku tygodni pro-
wadzi intensywną 
kampanię wyborczą, 

starając się o głosy mieszkań-
ców Warszawy. Wczoraj poja-
wił się w Radiu Zet. Dyskusja 
dotyczyła m.in. środków pozy-
skiwanych z Unii Europejskiej.

� Warszawa straci miliardy, 
jak PiS będzie tak rządził � mó-
wił Trzaskowski. � Na szczęście 
dzięki naszym staraniom te pie-
niądze nie przepadają, tylko bę-
dą mrożone. W związku z tym, 
jak my wygramy kolejne wybo-
ry, to pieniądze zostaną odmro-
żone i Warszawa skorzysta z ol-
brzymich kwot na inwestycje. 
Jeśli jednak PiS będzie rządził 
przez kolejne lata i nadal będzie 
łamał konstytucję, to wszyscy 
w Polsce muszą sobie zdawać 

sprawę z tego, że nie będzie 
pieniędzy na inwestycje przez 
tych awanturników � zapewnił 
poseł PO.

Politycy PiS zareagowali obu-
rzeniem, zwłaszcza że słowa 
zostały wypowiedziane w dniu 
wizyty w Polsce Fransa Tim-
mermansa, wiceprzewodni-
czącego Komisji Europejskiej. 
Sygnał do ataku dała wicemar-
szałek Beata Mazurek. � Będzie 
rządziła PO, Unia Europejska da 
pieniądze. To jest nie do przyję-
cia i nie do pomyślenia (...). Za-
daję publiczne pytanie lidero-
wi PO, Grzegorzowi Schetynie: 
kto, kiedy, z kim i gdzie zawarł 
taką umowę? Czy on potwier-
dza te słowa, czy też ich nie po-
twierdza? � pytała rzecznik PiS.

Europosłowie PiS dziwią się 
słowom Trzaskowskiego. � Nie 
ma takich mechanizmów 
w Unii Europejskiej, za pomo-

cą których można by �szan-
tażować� państwo członkow-
skie. To kolejna kompromita-
cja pana posła Trzaskowskie-
go, który od początku kampa-
nii zalicza wpadkę za wpadką. 
Jednocześnie jednak pokazuje 
to sposób myślenia PO: im go-
rzej dla Polski, tym lepiej dla 
niej. Mentalność totalnej opo-
zycji jest zaprzeczeniem tro-
ski o dobro wspólne, a tym do-
brem jest Polska � mówi nam 
europosłanka PiS Jadwiga Wi-
śniewska.

Według europosła PiS Ry-
szarda Czarneckiego nie 
ma takiej praktyki, aby stoso-
wać Þ nansowy szantaż wobec 
państw członkowskich. � Na-
wet gdy w Austrii współrzą-
dziła partia Haidera i kraj ten 
znalazł się w ogniu krytyki, 
nikt w ten sposób nie myślał 
� m ówi.

Będzie zmiana 
w rządowej drużynie
DYMISJA \ Krzysztof Jurgiel złożył wczoraj rezygnację 
ze stanowiska ministra rolnictwa i rozwoju wsi w rzą-
dzie Zjednoczonej Prawicy. Powodem decyzji miały 

być względy osobiste. � Dymisja została przyjęta przez 

pana premiera Mateusza Morawieckiego. Wkrótce po-

znają państwo następcę � powiedziała wczoraj Joanna 

Kopcińska, rzeczniczka rządu. �Codzienna� postanowiła 

ustalić, kto ma największe szanse na stanowisko szefa 

resortu rolnictwa.

Krzysztof Jurgiel był mini-
strem od 16 listopada 2015 r., 
czyli od momentu uformowa-
nia się pierwszego po wygra-
nych wyborach rządu Zjedno-
czonej Prawicy. Rozpoczyna-
jąc swoją pracę, jako główne 
zadania stawiał sobie m.in. 
wzrost liczby ubezpieczają-
cych się rolników oraz zrów-
noważony rozwój wsi i rol-
nictwa, który miał polegać 
na wyrównaniu poziomu ży-
cia na prowincji i w mieście. 
Jednym z największych suk-
cesów odchodzącego mini-
stra jest wprowadzona w ży-
cie ustawa dotycząca sprze-
daży państwowej ziemi, któ-
ra chroni przed nabywaniem 
gruntów rolnych przez cu-
dzoziemców oraz przez oso-

by niemające kwalifikacji 
rolniczych. Z kolei posłowie 
opozycji jako porażkę Jurgie-
la wskazują m.in. małą sku-
teczność walki z afrykańskim 
pomorem świń.

Biuro prasowe resortu 
rolnictwa podało wczoraj, 
że powodem rezygnacji mi-
nistra były względy osobi-
ste. � Dymisja została przy-
jęta przez premiera. Wkrótce 
poznają państwo następcę. 
Proszę uszanować tę decy-
zję, przez 2,5 roku miał wie-
le trudnych zadań. Minister 
Jurgiel dzielnie pomagał rol-
nikom. Podjął decyzję z po-
wodów osobistych � powie-
działa dziennikarzom Joan-
na Kopcińska, rzecznicz-
ka rządu. Dodała również, 

że ustępujący szef resortu 
rolnictwa przez dwa i pół 
roku swojej kadencji poma-
gał rolnikom.

�Codzienna� postanowiła się 
dowiedzieć, kto ma najwięk-
sze szanse na objęcie stano-
wiska po KrzysztoÞ e Jurgie-
lu. Według części polityków 
Zjednoczonej Prawicy jest 
to Jan Krzysztof Ardanowski. 
� Poseł Ardanowski to kom-
petentny kandydat, doskona-
le znający problemy polskiej 
wsi. Jego wykształcenie jest 
ściśle związane z rolnictwem, 
a swoją dotychczasową pra-
cą w parlamencie udowod-
nił, że potraÞ  rozwiązywać 
problemy polskich rolników 
� powiedział nam jeden z po-
słów obozu rządzącego.

Jan Krzysztof Ardanowski, 
obecny wiceprzewodniczący 
Komisji Rolnictwa i Rozwoju 
Wsi, w latach 2005�2007 był 
wiceszefem w resorcie rol-
nictwa. Natomiast w latach 
2007� 2010 w Kancelarii Pre-
zydenta był doradcą do spraw 
wsi prezydenta Lecha Ka-
czyńskiego.

Jan Przemyłski

Niedyplomatyczny 
Sikorski urażony
WOKANDA \ 25 czerwca zapadnie wyrok w procesie 

wytoczonym przez byłego szefa MSZ Radosława Sikor-

skiego byłemu premierowi Jarosławowi Kaczyńskiemu 

za wypowiedź o zdradzie dyplomatycznej.

W poniedziałek przed Sądem 
Okręgowym w Warszawie 
mowy końcowe wygłosili peł-
nomocnicy stron. Głos zabrał 
też powód � Radosław Sikor-
ski, który usiłował rozsze-
rzyć kontekst wytoczonego 
przez siebie procesu. �Stawką 
tej sprawy jest to, czy moż-
na bezkarnie używać kłam-
stwa w życiu publicznym. 
Czy kłamstwo jest sposobem 
na sprawowanie władzy, od-
działywanie na opinię pu-
bliczną i na wygrywanie wy-
borów� � powiedział Sikorski.

Sikorski udowadniał, że sam 
nie zamierza odstąpić od bru-
talnych i obraźliwych sfor-
mułowań wobec innych po-
lityków. Pełnomocnik prezesa 
PiS mec. Bogusław Kosmus 
przypomniał kilka określeń 
z niedyplomatycznego słow-
nika Sikorskiego. Były mini-
ster stwierdził, że nie wyco-
fuje się z określenia Jarosła-
wa Kaczyńskiego jako �wred-

nego dziadygi�, premier Beaty 
Szydło � �wrednego  babszty-
la�, a Antoniego Macierewi-
cza � �świra�.

Mecenas Kosmus przypo-
mniał, że Sikorski mówił też 
o karnym rozliczeniu Jaro-
sława Kaczyńskiego � raz 
zapowiadając uchylenie mu 
immunitetu, a innym razem 
przepowiadając, że zostanie 
skazany. � Politycy używa-
jący tak brutalnych i obraź-
liwych sformułowań powin-
ni być ostatnimi, którzy idą 
do sądu i domagają się ochro-
ny dobrego imienia � mówił 
Kosmus.

� To brutalne określenia, ale 
trzeba to oddzielać od okre-
śleń wykluczających takich 
jak �zdrajca�. W Anglii bra-
ło się zdrajców do Tower 
Bridge i ścinało się im głowy 
� stwierdził w odpowiedzi Si-
korski.

Maciej Marosz

Rafał Trzaskowski po raz kolejny zalicza wpadkę
| fot. Zbyszek Kaczmarek/Gazeta Polska

POLITYKA \ Trzaskowski i zamrożone pieniądze w UE

Zdrajca czy Pinokio?
Wczoraj w Radiu Zet Rafał Trzaskowski stwierdził, że dzięki PO pieniądze z UE są za-

mrożone i gdyby PO przejęło władzę w Polsce, urzędnicy UE je odmrożą. � Albo jest 

to kłamstwo i Trzaskowskiemu, jak Pinokiowi rośnie teraz nos, albo nastąpił jakiś 
deal między totalną opozycją a urzędnikami z Komisji Europejskiej. Takie kłamstwo 

byłoby skandalem, ale jeszcze większym skandalem byłoby zawieranie tajnych ukła-

dów przeciwko Polsce � mówi Ryszard Czarnecki, europoseł PiS.

eprasa.pl ffedf23a08
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KOMUNIŚCI MUSZĄ ODPOWIEDZIEĆ ZA ZBRODNIE 

KOLUMBIA \ Ivan Duque z prawicowego Centrum Demokratycznego (CD), który 

zdecydowanie wygrał w niedzielę drugą turę wyborów prezydenckich, zapowiedział rewizję 
porozumienia pokojowego z partyzantami FARC z 2016 r. Jego zdaniem kary za zbrodnie 

wojenne powinny być surowe.
fot. Nacho Doce/Reuters

Tragiczna strzelanina 
w New Jersey
USA \ Podczas festiwalu sztuki w mieście Trenton 

w New Jersey doszło do tragicznej w skutkach strze-

laniny. 22 osoby są ranne, w tym cztery ciężko. Jeden 

ze sprawców nie żyje, a drugi znajduje się w rękach 

policji.

Do zdarzenia doszło o godz. 
2.45 rano w niedzielę cza-
su lokalnego na festiwa-
lu Art All Night. W pew-
nym momencie tłum usły-
szał strzały z broni palnej, 
po czym wybuchła panika. 
Uciekający � w momencie 
zdarzenia na miejscu by-
ło ok. 1 tys. ludzi � stra-
towali pięć osób. Kolejne 
17 trafiło do szpitali z ra-
nami postrzałowymi. Czte-
ry są w stanie krytycz-
nym. Lokalne źródła poda-
ją, że najciężej ranny został 
13-letni chłopiec.

Gdy na miejscu pojawi-
ła się policja, jeden z funk-
cjonariuszy rozpoczął wy-
mianę ognia ze sprawcą 
i prawdopodobnie go za-
strzelił. Drugi mężczyzna 
został aresztowany i obec-
nie znajduje się w rękach 
policji. Ich tożsamość nie 

została jeszcze ujawniona. 
Nie wiadomo, czy spraw-
ców było więcej � policjan-
ci prowadzą w tej sprawie 
śledztwo. Szczególnie in-
teresuje ich próba przeję-
cia samochodu, do której 
doszło w tej samej chwili, 
gdy padły pierwsze strza-
ły. Niezidentyfikowany 
mężczyzna miał grozić jego 
właścicielowi bronią, ale 
kierowcy udało się uciec.

Początkowo, gdy nieznane 
były przyczyny strzelani-
ny, mówiło się o ataku ter-
rorystycznym. Policja jest 
jednak przekonana, że po-
wodem tego tragicznego 
zdarzenia były porachun-
ki między gangami z są-
siednich dzielnic. � Osoby 
uczestniczące w imprezie 
nie były celem, festiwal był 
tylko miejscem strzelaniny 
� powiedział telewizji ABC 

prokurator hrabstwa Mer-
cer Angelo Onofri. Zezna-
nia świadków to potwier-
dzają: przed pierwszymi 
strzałami kilka osób wi-
działo bójkę.

Zdaniem władz sytuacja, 
chociaż tragiczna, mogła 
być dużo gorsza i to cud, 
że liczba ofiar w tak za-
tłoczonym miejscu była 
tak mała.

Organizatorzy festiwalu 
poinformowali, że pozosta-
ła część wydarzenia, które 
miało trwać 24 godziny, zo-
stała odwołana. Na miejscu 
śledztwo prowadzi lokalna 
policja z pomocą agentów 
Biura ds. Alkoholu, Tytoniu, 
Broni Palnej oraz Materia-
łów Wybuchowych (ATF). 
Udało się im zabezpieczyć 
kilka sztuk broni, co po-
twierdza teorię o większej 
liczbie sprawców.

New Jersey ma jed-
ne z najbardziej restryk-
cyjnych przepisów doty-
czących dostępu do broni 
w USA.

Wiktor Młynarz

Niemieckie służby 
szpiegowały w Austrii
WIEDEŃ \ Prezydent Austrii Alexander Van der Bellen 

zażądał od władz w Berlinie wyjaśnień w związku z wy-

krytą przez dziennikarzy aferą szpiegowską. Niemiecki 

wywiad podsłuchiwał polityków, działające w Austrii 

organizacje międzynarodowe, Þ rmy oraz przedstawiciel-

stwa dyplomatyczne, w tym ambasadę Polski.

To nie powinno się zdarzyć 
między dwoma zaprzyjaź-
nionymi krajami � oświad-
czył premier Austrii Sebastian 
Kurz, który wystąpił na konfe-
rencji prasowej razem z prezy-
dentem. � Rzecz jasna będzie-
my chcieli uzyskać informacje 
na temat tego, kto był śledzo-
ny, kiedy ten proceder się za-
kończył i oczywiście chcemy 
zobaczyć dowody na to, czy 
rzeczywiście został zakoń-
czony � dodał Kurz. Kanclerz 
Austrii poinformował także 
o zapewnieniach Berlina, któ-
ry obiecał udzielić wyjaśnień 
na temat tego, co zaszło.

Niemiecka Federalna Służ-
ba Wywiadowcza (BND) nie 
po raz pierwszy jest oskar-
żana o inwigilowanie poli-
tyków europejskich, jednak 
ostatnie doniesienia prasowe 
ujawniły nowe fakty.

W weekend austriacki tygo-
dnik �ProÞ l� i dziennik �Der 

Standard� opublikowały ma-
teriały o operacjach niemiec-
kiej agencji wywiadowczej 
(Bundesnachrichtendienst, 
BND), które prowadzono 
na terenie Austrii w latach 
1999�2006. Chodzi m.in. 
o podsłuchiwanie rozmów 
telefonicznych, a także po-
zyskiwanie danych przeka-
zywanych za pomocą fak-
sów i poczty elektronicznej. 
Według dziennikarzy, BND 
był zainteresowany informa-
cjami pochodzącymi z mini-
sterstw, departamentów po-
licji, uniwersytetów, amba-
sad (w tym polskiej placów-
ki dyplomatycznej w Wied-
niu), korporacji, Organizacji 
Narodów Zjednoczonych, 
a także od osób prywatnych. 
Autorzy publikacji powołu-
ją się na anonimowe źródło 
w Niemczech.

Wespazjan Wielohorski

WALENCJA \ Lewica w dwa tygodnie odwróciła politykę kraju

Hiszpania nową mekką 
dla imigrantów
Przyjęcie ponad 600 anonimowych przybyszów z Afry-

ki, demontaż drutów kolczastych na ogrodzeniach 

w Melilli i bezpłatna opieka medyczna dla nielegal-

nych imigrantów � to skutki pierwszych dwóch tygo-

dni rządów lidera Hiszpańskiej Socjalistycznej Partii 

Robotniczej Pedro Sancheza.

Joanna Kowalkowska

W
 porcie w Wa-
lencji trwa ak-
cja przyjmowa-
nia 630 imigran-

tów z Libii, którzy w niedzie-
lę na pokładzie statku �Aqu-
arius� oraz dwóch włoskich 
okrętów przybyli na teren 
Królestwa Hiszpanii. Oko-
ło 2 tys. ratowników oraz 
kilkuset tłumaczy pomaga 
w opatrzeniu oraz rejestracji 
imigrantów na terenie Euro-
py. W rozmowie z hiszpań-
skim dziennikiem �ABC� jeden 
z funkcjonariuszy zaznaczył, 
że nie istnieją żadne doku-
menty potwierdzające tożsa-

mość nawet części pasażerów 
ß oty. Tym samym pracowni-
cy służb są zmuszeni poprosić 
przybyszów o jak najbardziej 
szczegółowe dane poprzez 
specjalny formularz. Dodatko-
wo funkcjonariusze robią każ-
demu kilka zdjęć oraz zbierają 
dane biometryczne, które na-
tychmiast traÞ ają do Automa-
tycznego Systemu IdentyÞ ka-
cji Daktyloskopijnej stworzo-
nego przez Interpol.

Decyzja zaprzysiężone-
go 7 czerwca br. szefa rzą-
du socjalisty Pedro Sancheza 
o wpuszczeniu floty z imi-
grantami do hiszpańskich 
portów spotkała się z oburze-
niem ze strony części Hiszpa-

nów, którzy sprzeciwiają się 
przyjmowaniu setek niezna-
nych przybyszów, tym bar-
dziej że wcześniej Włochy 

i Malta odmówiły ugoszczenia 
tych ludzi z Libii. W mediach 
pojawiły się podsumowania 
pierwszych dwóch tygodni 

rządów lidera Hiszpańskiej 
Socjalistycznej Partii Robotni-
czej. Okazuje się, że działania 
polityka były szczególnie po-
zytywne dla imigrantów oraz 
nowo zaprzysiężonego prose-
paratystycznego rządu w Bar-
celonie.

Rząd Sancheza nie dość 
że zaprosił do kraju ponad 
pół tysiąca cudzoziemców, 
to jeszcze postanowił usu-
nąć druty kolczaste, któ-
re zabezpieczają ogrodzenie 
w Melilli, eksklawie Hiszpa-
nii w północnej Afryce. Przed 
laty na zabezpieczenie tere-
nu z hiszpańskiego budżetu 
przeznaczono prawie 9 mln 
euro. Dodatkowo pasażero-
wie ß oty �Aquarius� w ra-
mach wyjątku dostali pra-
wo do miesięcznego pobytu 
na terenie Królestwa Hisz-
panii, a od września osoby, 
które nielegalnie dostają się 
na teren Hiszpanii, będą mia-
ły prawo do bezpłatnej opie-
ki medycznej. Ponadto 10 dni 
temu lewicowy rząd w Ma-
drycie postanowił znieść 
kontrolę finansową, którą 
przez ostatnie kilka miesięcy 
centralne władze sprawowa-
ły nad kontami katalońskiego 
rządu w związku ze sÞ nan-
sowaniem nielegalnego zda-
niem Madrytu referendum 
niepodległościowego 1 paź-
dziernika ub.r.

Przed laty na zabezpieczenie Melilli przeznaczono prawie 9 mln euro
| fot. Jesus Blasco De Avellaneda/Reuters 
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PRZEDŁUŻONO SANKCJE ZA OKUPACJĘ KRYMU

BRUKSELA \ Przedstawiciele państw członkowskich UE 

przedłużyli wczoraj o rok sankcje nałożone na Rosję w związku 

z nielegalną aneksją Krymu w 2014 r.

fot. Pavel Rebrov/Reuters

WJECHAŁ W LUDZI BUSEM

HAGA \ Kierowca busa potrącił wczoraj cztery osoby wracające 

z popularnego festiwalu Pink Pop w prowincji Limburgia na 

południu Holandii. Sprawca został ujęty.

fot. Thilo Schmuelgen/Reuters

Klub jądrowy modernizuje 

śmiercionośny arsenał
RAPORT \ Światowe mocarstwa nuklearne 

zmniejszyły swój arsenał jądrowy do 14 465 głowic 

jądrowych. Kraje te jednak nie zaprzestają prac 

nad modernizacją broni masowej zagłady � infor-

muje Instytut Badań nad Pokojem w Sztokholmie 

(SIPRI).

W raporcie opublikowa-
nym przez SIPRI wska-
zano, że 9 państw jeszcze 
w 2017 r. dysponowało 
14 935 głowicami jądro-
wymi. Za największą re-
dukcję arsenału jądrowego 
odpowiadają Stany Zjedno-
czone i Rosja, które łącznie 
dysponują niemal 92 proc. 
wszystkich głowic nu-
klearnych (odpowiednio 
6450 i 6850 sztuk). Do klu-
bu 9 mocarstw jądrowych 
należą jeszcze Francja 
(300 głowic), Chiny (280), 
Wielka Brytania (215) Pa-
kistan (140�150), Indie 
(130�140), Izrael (80), Ko-
rea Północna (10�20 sztuk).

Jak zauważają analitycy 
SIPRI, mimo nieznacznego 
zmniejszenia liczby głowic 
zarówno USA, jak i Rosja 
prowadzą długotermino-
we programy modernizacji 

arsenału nuklearnego oraz 
środków przenoszenia 
broni masowej zagłady. 
Prace takie prowadzą rów-
nież pozostałe kraje klubu 
jądrowego. Zmienia się też 
zakres wykorzystywania 
broni jądrowej. W opu-
blikowanym przez Penta-
gon w lutym br. dokumen-
cie na temat polityki nu-
klearnej (Nuclear Posture 
Review, NPR) zwraca się 
uwagę na możliwość wy-
korzystania broni jądro-
wej w odpowiedzi na atak 
nienuklearny przynoszą-
cy olbrzymią liczbę oÞ ar 
bądź zniszczenia w in-
frastrukturze krytycznej 
państwa. Ma to być odpo-
wiedź na programy mo-
dernizacyjne prowadzone 
przez Kreml i Chiny.

(pk)

BERLIN \ Prezydent Macron z wizytą u kanclerz Merkel

Kryzys migracyjny rozwiązany kosztem Polski
Dzisiejsze spotkanie kanclerz Niemiec Angeli Merkel oraz prezydenta Francji Emmanuela Macrona w zamku Me-

seberg pod Berlinem zdominują rozmowy dotyczące kryzysu migracyjnego, który coraz bardziej różni przywódców 

wspólnoty. Rozwiązanie może się wiązać z obcięciem funduszy dla Polski.

Paweł Kryszczak

P
odczas dzisiejszego 
spotkania omawia-
ne będą m.in. spra-
wy związane z poli-

tyką bezpieczeństwa. Mer-
kel już wcześniej wyraziła się 
z uznaniem o propozycji Ma-
crona, dotyczącej utworzenia 
Europejskiej Inicjatywy In-
terwencyjnej (EII) dla wspól-
nych operacji wojskowych. 
Jej działalność obejmowałaby 
kraje UE i wykraczałaby po-
za ramy NATO. Poza tym po-
litycy mają omówić kwestie 
reformy strefy euro. � Różnią 
ich jednak kwestie dotyczące 
powołania ministra strefy eu-
ro oraz utworzenia oddzielne-
go budżetu strefy euro. Dlate-
go sprawy te będą omawiane 
pobieżnie � zauważa francu-
ski komentator �Codziennej� 
Zbigniew Stefanik.

Tymczasem oczekuje się, 
że spotkanie w Berlinie poprze-
dzające szczyt UE zaplanowa-
ny na 28�29 czerwca zdominu-

je kwestia rozwiązań dotyczą-
cych kryzysu migracyjnego.

Obecnie w UE ścierają się 
dwa nurty. Bardziej liberalny 
reprezentowany przez Angelę 
Merkel, który mówi o potrze-
bie przyjmowania imigrantów. 
Z drugiej strony mamy cho-
ciażby postawę Grupy Wyszeh-

radzkiej czy też �oś chętnych� 
powołaną przez szefów MSW 
Niemiec, Austrii i Włoch oraz 
poniekąd samego Emmanuela 
Macrona � wyjaśnia Stefanik. 
Jak dodaje komentator, prezy-
dent Francji, chociaż deklaruje 
chęć przyjmowania imigran-
tów, nie jest zwolennikiem po-

lityki relokacji, a rozwiązanie 
tego problemu widzi w krajach 
pochodzenia imigrantów. Do-
tychczas Francja przyjęła do-
piero 500 osób spośród 10 tys. 
uchodźców, do których zobo-
wiązała się w ramach programu 
relokacji Komisji Europejskiej. 
� Podczas piątkowego spotkania 

premiera Włoch Giuseppe Con-
tego z Macronem w Paryżu mo-
gliśmy zauważyć, że stanowi-
ska Paryża i Rzymu dotyczace 
zwalczania nielegalnej imigracji 
są tożsame. Chodzi o tworzenie 
punktów dla uchodźców w kra-
jach południa � Afryka Północ-
na, Bliski Wschód, gdzie miały-
by być rozpatrywane wnioski 
azylowe � mówi Stefanik.

Pozycja kanclerz Niemiec 
w ostatnich dniach jest pod-
kopywana przez spór z szefem 
MSW Horstem Seehoferem, 
który apeluje o daleko idące 
zaostrzenie polityki migracyj-
nej. Z powodu rosnącej presji 
wewnątrz koalicji oraz społe-
czeństwa Angela Merkel może 
zgodzić się na pomysły Emma-
nuela Macrona, aby wymusić 
na wszystkich krajach UE Þ -
nansowanie rozwiązania kry-
zysu. � Chodzi o przekierowa-
nie funduszy z polityki spójno-
ści kosztem Polski oraz innych 
krajów Europy Środkowo-
-Wschodniej do samorządów 
z państw zachodniej i połu-
dniowej Europy, które wezmą 
na siebie ciężar przyjęcia imi-
grantów i uchodźców � uprze-
dza komentator.

Włosi nie będą ratowali 
nielegalnych przybyszów
RZYM \ Włoskie okręty będą stacjonowały bliżej rodzi-

mych brzegów, co oznacza, że nie będą więcej wypływa-

ły w morze po migrantów. Jest to kolejny zdecydowany 

ruch nowego prawicowego rządu w Rzymie, który 

domaga się zmian w polityce migracyjnej.

Szef włoskiego MSW Mat-
teo Salvini, a jednocześnie 
lider współrządzącej pra-
wicowej Ligi, zapowiedział, 
że wystosuje takie wytycz-
ne do straży przybrzeżnej 
i innych jednostek patro-
lujących morze. Jest to po-
kłosie wcześniejszej decyzji 
rządu w Rzymie, że nie bę-
dzie przyjmował okrętów 
z migrantami. Dlatego też 
odmówił wpuszczenia mi-
grantów znajdujących się 
na statku �Aquarius� nale-
żącym do organizacji poza-
rządowej SOS Méditerra-
née. Okręt wpłynął w nie-
dzielę do portu w Walencji 
w Hiszpanii.

W niedzielę wieczorem 
w rozmowie z włoską sta-
cją telewizyjną LA7 Matteo 
Salvini wyjaśniał, że w ba-
senie Morza Śródziemne-
go operuje wiele okrętów 

z krajów Afryki Północnej, 
Francji, Hiszpanii i Portuga-
lii, które mogą interwenio-
wać. � Nie możemy pozwo-
lić sobie na to, żeby spro-
wadzić pół Afryki na tery-
torium Włoch � podkreślał 
szef włoskiego MSW. Mat-
teo Salvini dodał, że sprze-
ciwia się �przemytowi lu-
dzi� i ocenił, że �ci, którzy 
uważają się za dobrych, za-
mienili Morze Śródziemne 
w cmentarzysko�. Odpowie-
dział w ten sposób na za-
rzuty, które kierowały m.in. 
władze Paryża, UE czy in-
nych organizacji między-
narodowych pod adresem 
Rzymu, w związku z od-
mową przyjęcia migrantów 
z �Aquariusa�.

� Zablokuję statki wszyst-
kich zagranicznych organi-
zacji pozarządowych, które 
uznały Włochy za ogromny 

obóz dla uchodźców, gdzie 
o wszystkim decydują maÞ o-
si i przemytnicy migrantów 
� zagroził włoski minister.

Z kolei minister spraw za-
granicznych Włoch Enzo 
Moavero Milanesi powie-
dział w niedzielę, że celem 
zmiany polityki ws. migracji 
rządu w Rzymie jest m.in. 
�wstrząśnięcie sumieniami 
rządów, aby zmienić linię 
postępowania�. Jego zda-
niem Unia Europejska przez 
wiele lat uciekała od od-
powiedzialności za �rady-
kalną zmianę� obowiązują-
cych reguł. � UE ma proce-
dury, które nie odpowiada-
ją wymaganiom, bo zosta-
ły przyjęte, zanim zjawisko 
migracji tak się zaostrzyło. 
Nigdy też nie zawarła po-
rozumienia, by je dogłębnie 
zmodyÞ kować � podkreślił 
Milanesi. Szef MSW ogłosił 
również, że rząd Giuseppe 
Contego �będzie promował 
działania na rzecz rozwoju 
Afryki, by ograniczyć imi-
grację do Europy�.

Aleksander Kłos

Prezydent Francji Emmanuel Macron oraz kanclerz Niemiec Angela Merkel| fot. POOL New/Reuters

eprasa.pl ffedf23a08
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LICZBA DNIA

8,7 MLN \ Tyle osób skorzystało od stycznia do kwietnia 2018 r. z polskiej bazy noclegowej. 

To o 7 proc. więcej niż przed rokiem. Z tej liczby 1,8 mln to turyści zagraniczni. Najwięcej przyje-

chało do nas Niemców � ponad 421 tys., na drugim miejscu są Brytyjczycy � 164 tys., a na trze-

cim Ukraińcy � 143 tys.
fot. Pixabay/d

Francja i Niemcy 
zreformują strefę euro
EUROLAND \ Paryż i Berlin są bliskie osiągnięcia 

porozumienia dotyczącego reformy strefy euro � stwier-

dził francuski minister Þ nansów Bruno Le Maire po roz-

mowie ze swoim niemieckim odpowiednikiem Olafem 

Scholzem.

�Porozumienie jest na wy-
ciągnięcie ręki� � napisał 
na Twitterze Le Maire. Mi-
nister dodał, że ma nadzieję, 
iż do zawarcia umowy doj-
dzie podczas spotkania nie-
mieckiej kanclerz z francu-
skim prezydentem. Angela 
Merkel oraz Emmanuel Ma-
cron spot kają się we wtorek 
w pobliżu Berlina.

Jak się dowiedziała AFP 
ze źródła �zbliżonego do ne-
gocjacji�, istnieją dwa lub 
trzy problemy, które nale-
ży rozwiązać, ale są one �ja-
sno określone i ograniczo-
ne�. Według agencji �nastą-
pił prawdziwy postęp w de-
likatnych kwestiach, które 
pozostały do rozstrzygnięcia, 
w szczególności w odniesie-
niu do budżetu strefy euro�.

W ubiegłym roku w serii 
wystąpień prezydent Fran-
cji Emmanuel Macron pro-
ponował szeroko zakrojo-
ną przebudowę Eurolandu 

do 2024 r., obejmującą m.in. 
stworzenie własnego budże-
tu strefy euro oraz powoła-
nie ministra Þ nansów.

3 czerwca Merkel z kolei 
zaproponowała specjalny 
budżet strefy euro, którego 
wartość początkowo zawie-
rałaby się w �dolnym reje-
strze kilkudziesięciu miliar-
dów euro�. To dużo mniej niż 
kwota proponowana przez 
francuskiego prezydenta. 
Merkel jednak nie sprecyzo-
wała, czy budżet ten nale-
żałby do zwykłego budżetu 
całej UE, czy też � jak propo-
nował Macron � podlegałby 
ministrom Þ nansów krajów 
Eurolandu.

Niemcy i Francja zade-
klarowały, że złożą wspól-
ną propozycję reformy stre-
fy euro podczas unijnego 
szczytu, który odbędzie się 
28�29 czerwca w Brukseli.

(pch, PAP)

Jan Kamieniecki

R
osyjski Sbier-
bank opublikował 
na swoich stronach 
internetowych ra-

port, który nie spodobał się 
rządzącym na Kremlu. Pod-
waża on rentowność Nord 
Stream 2 i innych strategicz-
nych projektów Gazpromu 
� poinformował Wojciech 
Jakóbik, redaktor naczelny 
portalu BiznesAlert.pl. W ra-
porcie stwierdzono, że na bu-
dowie Nord Streamu 2 zyska-
ją głównie podwykonawcy, 
a są nimi przede wszystkim 
� co jest tajemnicą poliszy-
nela � przyjaciele prezydenta 
Władimira Putina.

Dokument szybko zniknął 
ze strony Sbierbanku, a od-
powiedzialny za przygoto-

wanie raportu i jeden z jego 
autorów Aleks Fack stracił 
pracę. Zwolniono także je-
go przełożonego, a German 
Gref, prezes Sbierbanku, mu-
siał dzwonić z przeprosina-

mi do Giennadija Timczenki, 
jednego z kontraktorów Nord 
Streamu 2 i zarazem przyja-
ciela prezydenta Putina.

Jeden z rosyjskich opozy-
cjonistów Aleksiej Nawalny 

dotarł do raportu i nagłośnił 
sprawę. Tego typu dokumen-
ty to normalna praktyka ban-
ków inwestycyjnych, poma-
gają one bowiem inwestorom 
zrozumieć sytuację w Þ rmie. 

Na Kremlu uznano jednak, że 
raport normalny nie jest, a lu-
dzi za niego odpowiedzialnych 
wyrzucono ze Sbierbanku.

Tymczasem pod naciskiem 
krajów sprzeciwiających się 
budowie Nord Streamu 2, 
głównie Polski, przedstawi-
ciele Bułgarii, sprawującej 
obecnie prezydencję w UE, 
obiecali, że jeszcze w tym 
miesiącu nowelizacją dyrek-
tywy gazowej, którą miałby 
zostać objęty rosyjski gazo-
ciąg, zajmą się ambasado-
rowie. � To sukces polskiej 
dyplomacji � uważa wicemi-
nister energii Michał Kurty-
ka. Dalsze prace może jed-
nak zahamować Austria, 
która od lipca rozpocznie 
przewodnictwo w UE i któ-
rej koncerny zaangażowane 
są w rosyjski projekt.

John Herbst, publicysta pre-
stiżowego magazynu �The 
National Interest�, twierdzi 
jednak, że sankcje USA i co-
raz większe różnice w samej 
UE w kwestii Nord Streamu 
2 sprawiają, iż inwestycja 
Gazpromu jest mniej praw-
dopodobna niż kiedykolwiek 
wcześniej. � Jeśli doszłoby 
do objęcia sankcjami Grupy 
Alfa, współÞ nansującej Nord 
Stream 2, mógłby się zacząć 
odwrót partnerów Þ nanso-
wych z Europy od tego pro-
jektu � dodał Herbst.

Na budowie Nord Streamu 2 zarobią głównie przyjaciele prezydenta Rosji Władimira Putina| fot. POOL New/Reuters

GAZ \ Do sieci traÞ ł raport o rosyjskim gazociągu, za który jego autor stracił pracę

Na Nord Stream 2 
zarobią kumple Putina

Rosyjski Sbierbank opu-

blikował raport, który pod-

waża rentowność Nord 

Streamu 2. Stwierdzono 

w nim, że na projekcie 

zyskają podwykonawcy, 

głównie przyjaciele prezy-

denta Władimira Putina. 

Jeden z autorów raportu 

szybko stracił pracę, 
a sam dokument zniknął 
ze strony banku.

Agencja albo chaos
KONFERENCJA \ Polska potrzebuje silnej jednostki 

wykonawczej, realizującej Politykę Surowcową Państwa. 

Potrzebuje Polskiej Agencji Geologicznej � powiedział 
Mariusz Orion Jedrysek, wiceminister środowiska, główny 

geolog kraju i zarazem pełnomocnik rządu ds. polityki su-

rowcowej państwa. Podczas dyskusji ekspertów przedsta-

wiono koncepcję nowej jednostki, która uporządkowałaby 

chaos w zarządzania polskimi surowcami naturalnymi.

13 czerwca w Gdańsku od-
była się 9. regionalna konfe-
rencja konsultacyjna na te-
mat przygotowywanej przez 
rząd Polityki Surowcowej 
Państwa (PSP). Na Politech-
nice Gdańskiej dyskutowano 
nad zagadnieniami 7. Þ laru 
projektu PSP pt. �Ramy in-
stytucjonalne wypracowania 
i wdrażania Polityki Surow-
cowej Państwa�.
� Na dzisiaj brakuje nam 
zwornika między admini-
stracją, przedsiębiorcami 
i nauką. Tę lukę ma załatać 
Polska Agencja Geologiczna. 
Dzięki niej tworzymy przej-
rzysty system zarzadzania 
polską geologią i obniżamy 
ryzyka dotyczące podaży 
surowców � mówił Mariusz 
Orion Jędrysek.

Projekt ustawy o Polskiej 
Agencji Geologicznej (PAG) 
opracowany w Minister-

stwie Środowiska, zgodnie 
z zapowiedziami, ma zostać 
uchwalony do końca roku. 
Według niego PAG ma zo-
stać wydzielony z Państwo-
wego Instytutu Geologicz-
nego � Państwowego Insty-
tutu Badawczego i działać 
jako agencja wykonawcza, 
realizując służbę geologiczną 
dla państwa. Nadal do dys-
pozycji pozostawałby Insty-
tut, miałby on być jedynie 
jednostką naukową. Według 
ekspertów, którzy się wypo-
wiedzieli podczas konferen-
cji, forma agencji jest sku-
teczniejsza w wykonywaniu 
zadań niż inne organy i jest 
to sprawdzone na świecie, 

ale również w historii roz-
wiązanie. Projekt ustawy 
o PAG w tym roku otrzymał 
pozytywną opinię Rady Le-
gislacyjnej, czyli organu opi-
niodoradczego premiera i Ra-
dy Ministrów. W stanowisku 
podkreśliła ona, że w pol-
skim systemie prawno-insty-
tucjonalnym brakuje spójne-
go systemu zarządzania pro-
blematyką geologii.

Jednym z wymiernych 
działań zapisanych w zada-
niach PAG ma być komplek-
sowe podejście do remedia-
cji, czyli oczyszczania gleb 
terenów poprzemysłowych 
z substancji szkodliwych 
i rekultywacji, czyli przy-
wracania terenom pogór-
niczym wartości przyrod-
niczych. Jest to istotne dla 
ochrony środowiska, o czym 
przypomnieli eksperci pod-
czas konferencji.

Projekt PSP składa się z 9 Þ -
larów, które są zbiorem zasad 
i konkretnych działań w wie-
lu sektorach gospodarki kraju. 
Przed nami kolejna regional-
na konferencja konsultacyjna 
20 czerwca w Poznaniu.

(jch)

eprasa.pl ffedf23a08
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 OD STYCZNIA DO MAJA BR. WIĘCEJ MIESZKAŃ NIŻ PRZED ROKIEM 

BUDOWNICTWO \ W okresie styczeń�maj 2018 r. oddano do użytku o 6,9 proc. więcej mieszkań niż w tym samym okresie ub.r. � wynika ze 
wstępnych danych Głównego Urzędu Statystycznego. Lepsze wyniki odnotowali deweloperzy, którzy oddali do użytkowania o 10,4 proc. więcej mieszkań, 
oraz inwestorzy indywidualni (o 0,6 proc. więcej).

fot. <No data from link>/d

Partnerstwo publiczno-
-prywatne drogą do sukcesu
ROZWÓJ \ �Gospodarka to wspólne zobowiązanie 
polityków, przedsiębiorców i samorządowców� � napi-
sał w liście do uczestników regionalnej konferencji BGK 
premier Mateusz Morawiecki. Mazowieckie spotkanie 
zorganizowane przez Bank Gospodarstwa Krajowego 
było 14. z planowanych 16.

Otwierając konferencję, 
prezes BGK Beata Daszyń-
ska-Muzyczka przedstawi-
ła zadania zarządzanego 
przez siebie banku: repre-
zentowanie instytucji roz-
woju w regionach, łączenie 
sił banku rozwojowego z in-
nymi bankami oraz infor-
mowanie przedsiębiorców 
o produktach dostarcza-
nych przez instytucje roz-
wojowe (ministerstwa, Pol-
ski Fundusz Rozwoju itp.).

Zwróciła uwagę na zale-
ty partnerstwa publiczno-
-prywatnego w planach 
rozwoju polskiej gospo-
darki, próby łączenia in-
stytucji prywatnych i pu-
blicznych, wykorzystujące 
doświadczenia przedsię-
biorców z możliwościami 
i wsparciem samorządów 
terytorialnych. Dzięki te-
mu przedsiębiorcy są bar-

dziej osadzeni w regionie, 
w którym działają, przez 
co wzrasta społeczna odpo-
wiedzialność ich biznesu.

Wczorajsza � już 14. � kon-
ferencja była poświęcona 
największemu wojewódz-
twu � mazowieckiemu. 
Składa się z 314 gmin, na je-
go terenie mieszka 6 mln 
osób i ma największy udział 
w PKB Polski. Jednak i tutaj 
przedsiębiorcy potrzebują 
wsparcia, by wykorzystać 
możliwości prawne i in-
stytucjonalne do rozwoju, 
wyjścia poza swój region, 
a także granice kraju. Takie 
wsparcie daje BGK, mający 
swoje przedstawicielstwa 
w 59 krajach na sześciu 
kontynentach.

�Dyskusja na temat przy-
szłości gospodarki to wspól-
ne zobowiązanie polityków, 
przedsiębiorców i samo-

rządowców. Silna i spraw-
na gospodarka to zasługa 
przedsiębiorców, rolą rządu 
jest ich wspomaganie� � na-
pisał premier Mateusz Mo-
rawiecki w liście do uczest-
ników konferencji, odczyta-
nym przez ministra Michała 
Dworczyka.

Podczas dyskusji panelo-
wej dr Wojciech Myślecki 
przedstawił Strategię Odpo-
wiedzialnego Rozwoju jako 
podstawę radykalnej i nie-
odwracalnej reformy kra-
ju. Jako czynniki sukcesu 
SOR wymienił wskazanie 
najważniejszych wyzwań 
dla Polski, a także wpisanie 
planu w najnowsze trendy 
kształtujące teraźniejszość 
i przyszłość świata. Zrów-
noważony rozwój musi się 
opierać na rozwoju regio-
nów oraz małych i średnich 
przedsiębiorstw. Na szczę-
ście 88 proc. przedstawicie-
li MŚP uważa, że ich sektor 
jest fundamentem gospo-
darki.

(pch)

�GPC� jest patronem medialnym 

Regionalnych Konferencji BGK

Zaczyna brakować 
pracowników
RYNEK PRACY \ Dzięki dynamicznie rozwijającej się 
gospodarce przybywa w Polsce nowych miejsc pracy. 
Jednak Þ rmy mają coraz większe problemy ze znalezie-
niem pracowników.

Według danych GUS, w pierw-
szym kwartale 2018 r. po-
wstało 258 tys. nowych 
miejsc pracy, o 14,4 proc. wię-
cej niż rok wcześniej. Tak du-
żego przyrostu nie notowa-
no od co najmniej dwunastu 
lat. � Początek roku to zwy-
kle okres, w którym zjawi-
sko to szczególnie się nasila. 
Ożywienie w tym zakresie 
utrzymuje się na podobnym 
poziomie od trzech lat. Jed-
nak w kolejnych kwartałach 
etatów przybywa wyraźnie 
mniej � komentuje Roman 
Przasnyski, główny analityk 
Gerda Broker.

� Jednocześnie od koń-
ca 2016 r. zdecydowa-
nie mniej stanowisk pra-
cy ulega likwidacji, średnio 
61�62 tys. w każdym kwarta-
le. W pierwszym kwartale br. 
Þ rmy zlikwidowały 87,9 tys. 
stanowisk pracy i choć to spa-
dek największy od pierwszego 
kwartału 2015 r., to wynoszą-

cy 170,1 tys. dodatni bilans 
tworzonych i likwidowanych 
etatów jest wynikiem najlep-
szym od wielu lat � dodaje 
Przasnyski.

Ze statystyk wynika, że na-
rastają kłopoty firm z za-
trudnianiem pracowników, 
o czym świadczy utrzymują-
cy się od połowy 2016 r. dy-
namiczny wzrost liczby wol-
nych miejsc pracy. Jak wy-
nika z analizy Gerda Broker, 
na koniec pierwszego kwar-
tału obecnego roku było ich 
152,4 tys., o 27,5 proc. wię-
cej niż w tym samym okresie 
2017 r. i najwięcej od pierw-
szej połowy 2008 r. Najwię-
cej wolnych miejsc pracy by-
ło w przetwórstwie przemy-
słowym (34,3 tys.), budow-
nictwie (23,9 tys.), w handlu 
i naprawach samochodów 
(30 tys.) oraz w transporcie 
i magazynowaniu (13,2 tys.).

(ar)

FINANSE \ Ograniczenie oszustw w obrocie paliwami to polska racja stanu

Rząd wygrywa walkę z szarą strefą
Udało się to, czego rząd PO-PSL przez lata nie potraÞ ł zro-
bić, pokazując swoją wielką niemoc. Szara strefa na ryn-
ku paliw płynnych w Polsce wreszcie jest równie mała jak 
na dobrze strzeżonych rynkach Europy Zachodniej.

Mariusz Andrzej Urbanke

T
o wielki sukces rzą-
du � wynika jedno-
znacznie z raportu 
�Walka z szarą stre-

fą. Wpływ regulacji na bran-
żę paliw płynnych�, przy-
gotowanego przez Global 
Compact Network Poland, 
Polską Organizację Przemy-
słu i Handlu Naftowego przy 
współpracy z PwC.

� Szara strefa w Polsce 
zmniejszyła się do rozmiarów 
obserwowanych w innych 
krajach Europy, a wpływy po-
datkowe w opisywanym ob-
szarze wzrosły w roku 2017 
o ponad 15 proc. w porówna-
niu z rokiem poprzednim. Ta-
ki roczny wzrost wpływów 
podatkowych na rynku paliw 
pokazuje skalę dotychczaso-
wej szarej strefy w tych ga-
łęziach gospodarki � podkre-
śla Tomasz Kassel, partner 

w PwC. � Straty dla budżetu 
państwa z tytułu wjazdu tyl-
ko jednej nielegalnej cyster-
ny do Polski to ok. 50 tys. zł. 
Składają się na to straty 
z VAT, niższej akcyzy i bra-
ku opłaty paliwowej. Dba-
nie o to, aby szara strefa nie 
wróciła to polska racja stanu 
� dodaje Kassel.

Jak podkreślają eksperci, 
zmniejszenie szarej strefy na 
rynku paliw jest efektem do-
brych zmian legislacyjnych 
i skutecznego wprowadzenia 
trzech pakietów: energetycz-
nego, paliwowego i transpor-
towego. Tak krytykowana 
przez totalną opozycję Kra-
jowa Administracja Skarbo-
wa odnosi wielkie sukcesy 
w zwalczaniu przestępczo-
ści podatkowej na tym rynku. 
Wciąż jest jednak potencjał do 
dalszego zmniejszenia szarej 
strefy, zwłaszcza że rynek pa-
liw wart jest ponad 100 mld zł.

� Należy pamiętać o tym, 
że obrót paliwami jest na tyle 
atrakcyjny dla przestępców, 
że na pewno będą starali się 
znaleźć nowe metody dzia-
łania. Dlatego też widzimy 
potrzebę uszczelnienia ryn-
ku poprzez nowelizację Pra-
wa energetycznego i sprecy-
zowanie niektórych deÞ nicji, 
digitalizację baz danych, gro-
madzonych przez poszcze-
gólne urzędy, stworzenie 
elektronicznej bazy danych 
o rynku, wreszcie podjęcie 
prac nad Prawem naftowym 
� twierdzi Leszek Wieciech, 
prezes i dyrektor generalny 
POPiHN. � Liczymy też na to, 
że wymiar sprawiedliwości 
będzie w stanie doprowadzić 
do rzeczywistego ukarania 
osób dopuszczających się 
oszustw w obrocie paliwami 
� dodaje.

Policja i służby skarbowe 
są do takich działań przygo-
towane. CBŚ właśnie rozbiło 
kolejną grupę, która oszuku-
jąc na podatku VAT, akcyzie 
i opłacie paliwowej narazi-
ła skarb państwa na stratę 
13 mln zł.

Jak podkreślają eksperci, zmniejszenie szarej strefy na rynku paliw to zasługa 
rządu PiS| fot. Darek Delmanowicz/PAP

eprasa.pl ffedf23a08
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ROZMAITOŚCI \ Podpisano umowy na trzy kolejne odcinki trasy S19 � Według Grant 

Thornton w ubiegłym roku emitenci obligacji na rynku Catalyst pozyskali prawie 12,3 mld zł. 
Oznacza to wzrost o blisko 15 proc. w porównaniu z 2016 r.

fot. Filip Blazejowski/Gazeta Polska
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Materiały przygotowane 
przez NXF

W SKRÓCIE

PEKAO \ Bank zdementował medialne 

doniesienie o możliwej zmianie na fotelu 

prezesa i odejściu Michała Krupińskiego.

WOJAS \ Spółka wypłaci 0,2 zł dywidendy 

na akcję.

Kiepsko przed ważnymi danymi
GIEŁDA \ Nieciekawa pierwsza połowa sesji. GPW pod kreską, po-

dobnie jak cała Europa. Kolejne minima indeksów małych i średnich 

Þ rm. Fatalnie Budimex, słabo Eurocash. CD Projekt nadal w formie.

Nieco �zdekompletowana� Azja ty-
godniowe notowania rozpoczęła 
na minusie. Nikkei nie stracił zbyt 
dużo, ale wyraźny spadek odnoto-
wano w Seulu, gdzie KOSPI zniż-
kował o 1,3 proc., notując czwarty 
z rzędu spadek. Rynkowi w Tokio 
nie pomogły słabsze, niż zakłada-
no, dane na temat handlu zagra-
nicznego za maj (wyraźnie większy 
deÞ cyt).

Chiny odpoczywały, co oczywiście 
osłabiło znaczenie azjatyckiego wy-
niku. I tak jednak sygnał płynący 
z tej części świata nie był dla Eu-
ropy pozytywny, co potwierdzały 
dość słabe odczyty z rynku termi-
nowego.

Kilka minut po godz. 9 Europa 
prezentowała nie najlepszy obraz. 
Czołowe indeksy notowały spad-
ki w granicach 0,3 proc., a wyjąt-
kiem był symbolicznie zwyżkują-
cy parkiet w Londynie. Warszawa 

po 20 minutach gry prezentowa-
ła się znacznie lepiej, a WIG20 zy-
skiwał prawie 0,2 proc., oddalając 
perspektywę spadku poniżej grani-
cy 2200 pkt.

O godz. 10, gdy inwestorzy czekali 
na dane z rynku pracy, WIG20 tra-
cił symbolicznie, choć wcześniej no-
tował spadek o 0,25 proc. Wyjątko-
wo dobrze prezentowały się walo-
ry Tauronu zyskujące ponad 2 proc. 
W drugim segmencie, gdzie podob-
nie jak wśród elity aktywność była 
mizerna, indeks zyskiwał 0,2 proc., 
co dawało nadzieję na to, że kolejne 
minimum się oddala.

Warszawa po publikacji gor-
szych, niż się spodziewano, da-
nych o zatrudnieniu i wyna-
grodzeniach chwilowo osła-
bła. WIG20 spadł nawet poniżej 
2200 pkt, a na minusie i niestety 
z kolejnym minimum znalazł się 
wskaźnik średnich firm.

Europa przed godz. 11 pozostawa-
ła na minusie i stosunkowo niewie-
le wskazywało na poprawę sytuacji. 
DAX30 tracił 0,8 proc., schodząc po-
nownie poniżej granicy 13 tys. pkt, 
Paryż zaś zniżkował o 0,6 proc., 
a indeks w Zurychu � 0,9 proc.

W południe WIG20 niestety osłabł, 
tracąc 0,4 proc., a skala zmian 
w ciągu ostatniej godziny przekro-
czyła poziom 10 pkt. Tauron utrzy-
mał silny odczyt, a spory spadek 
notował tracący 3 proc. Eurocash. 
Nie wydaje się jednak, aby to wy-
raźne osłabienie miało znaczący 
wpływ na dość spokojny trend kilku 
ostatnich miesięcy, choć przedpołu-
dniowy kurs był najniższy od poło-
wy marca.

Kolejne minuty w ślad za zniżku-
jącą Europą pociągnęły warszawski 
indeks wyraźnie w dół. 2200 pkt 
było coraz bardziej odległe, a kiep-
ski nastrój panował także w seg-
mencie małych i średnich Þ rm. Ko-
lejny kiepski dzień notowały walo-
ry Budimeksu, których kurs spadł 
o ponad 7 proc. do najniższego 
od ponad trzech lat poziomu. Być 
może to efekt informacji, że bieżą-
cy i być może przyszły rok będą dla 
spółki dość trudne.

Tuż po godz. 13 sytuacja by-
ła mniej ciekawa. WIG20 tracił 
1,1 proc., goniąc kontynentalnego 
lidera czy DAX30. O ile Niemców 
można trochę po niedzielnej kata-
stroÞ e zrozumieć, o tyle dla nas naj-
większe emocje dopiero się zaczną. 
Kibice będą mieli mecz z Senega-
lem, inwestorzy zaś otrzymają dane 
o produkcji przemysłowej i budow-
nictwie w maju�

Rafał Grodowski
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Ropa w lekkim odwrocie
SUROWCE \ Ropa w południe na plusie. Miedź bez istotnej zmiany. 

Złoto odbiło się od tegorocznego minimum.

Ropa naftowa po piątkowej �masa-
krze� i gwałtownym spadku wczo-
rajszego poranka nie mogła zaliczyć 
do udanych. Tuż przed godz. 9 ga-
tunek brent tracił 0,7 proc. Ropa 
WTI notowała jeszcze większy spa-
dek, bo wynoszący prawie 2 proc., 
co wraz z wyraźną piątkową prze-
ceną obniżało jej cenę do 63,8 dol. 
za baryłkę � był to kurs najniższy 
od dwóch miesięcy.

Nie tylko ropa miała kiepski po-
czątek tygodnia. Miedź także traci-
ła na wartości, lecz w tym wypad-
ku było to zaledwie 0,3 proc. Podob-
ny spadek notowało aluminium, dla 
którego ta nieznaczna korekta była 
szóstą z rzędu.

Godzinę po europejskim otwarciu 
ropa traciła tylko 0,3 proc. Anali-
tycy w poniedziałkowym kiepskim 
początku dopatrywali się wpływu 
Chin i sugestii o cłach na amery-
kańską ropę, co wraz z rosnącą pro-

dukcją w Rosji i USA oraz planami 
OPEC odpowiada także za ubiegło-
tygodniowy trend.

Mimo mocniejszego do euro dolara 
złoto poprawiło swój kurs i odbiło 
się od najniższej w tym roku war-
tości (1280 dol.), lecz do poziomu 
1300 dol. brakowało w dalszym cią-
gu ponad 15 dol. W opinii anality-
ków ostatni duży spadek był ponie-
kąd przypadkowy i być może wyż-
sza cena kruszcu to przede wszyst-
kim reakcja odwrotna. A to może 
wskazywać także na możliwą zmia-
ną na rynku walutowym.

Znacznie lepsza atmosfera panowa-
ła w segmencie soft, gdzie zarówno 
kawa, jak i cukier notowały wyraźną 
poprawę cenową, a cukier wyraźnie 
oddalił się od swojego minimum.

Tuż przed południem ropa była już 
na wyraźnym plusie, zyskując przez 
chwilę ponad 1 proc., a wzrostowy 
trend rozpoczął się po godz. 10. To-

warzyszyło temu niewielkie osła-
bienie dolara. Na rynek nie napły-
nęły jednak żadne dane ekonomicz-
ne i być może ten wyraźny wzrost 
był reakcją na zbyt silny spadek. 
Miedź nie zareagowała tak silnie 
na wzrost ceny ropy, ale jej kurs 
chwilowo znalazł się na plusie.

O godz. 13 ropa nieco osłabła, 
utrzymując wzrost, złoto i srebro 
zachowały dotychczasowe odczy-
ty. W segmencie soft kawa i cukier 
pozostały na plusie, co daje nadzie-
ję na trwalsze odbicie obu towarów.

(rg)

eprasa.pl ffedf23a08
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7607,82 -0,34% FTSE250

22680,33 -0,75% DAX

12829,54 -1,39%
NASDAQ 

COMP

25090,48 -0,32% SP500

0,99533 -0,16% EURUSD

110,478 -0,11% GBPUSD

1,32558 -0,16% USDCHF

1,16144 0,04% BRENT

16,595 0,70% WTI

1283,3 0,38% ZŁOTO

313,6 -0,27% SREBRO

73,96 0,71% NIKKEI225

Kursy NBP

3,7003 0,22% EURO

3,7130 0,20% DOLAR

4,2887 0,20% Frank

11

Instrument
Kurs 
wczorajszy 

Zmiana
Kurs 
poprzedni 

WIG 57 194,75 -0,86% 57 693,09

WIG20 2 178,42 -1,12% 2 203,01

mWIG40 4 316,71 -0,56% 4 340,93

sWIG80 13 444,30 -0,77% 13 549,08

ALIOR 67,8 -0,29% 68

BZWBK 347,6 -2,36% 356

CCC 235 -2,33% 240,6

CD PROJEKT 171,5 2,08% 168

CYFRPLSAT 22,52 -1,14% 22,78

ENERGA 9,01 -1,10% 9,11

EUROCASH 22,38 -2,70% 23

JSW 83,7 -3,35% 86,6

KGHM 88,52 -0,78% 89,22

LOTOS 55,92 -2,82% 57,54

LPP 8865 -1,77% 9025

MBANK 408,4 -1,16% 413,2

ORANGEPL 4,86 0,00% 4,86

PEKAO 115,7 -1,07% 116,95

PGE 9,82 -2,00% 10,02

PGNIG 5,81 -0,68% 5,85

PKNORLEN 84,26 0,10% 84,18

PKOBP 38,23 -2,35% 39,15

PZU 37,64 0,11% 37,6

TAURONPE 2,24 1,36% 2,21

Materiały przygotowane przez NXF

Netflix kontra Walt Disney (2)
ANALIZA \ Wyniki Netß ixa to zdecydowanie wzrostowy trend. I być może to właśnie 

ten fakt decyduje o tym, że spółka znacząco zyskuje na parkiecie. A rosnąca liczba 

klientów poza Stanami Zjednoczonymi czyni z niej globalną Þ rmę.

Rafał Grodowski

P
atrząc z obecnej per-
spektywy, 15 dol. 
to wartość niewiel-
ka. Kolejne lata wy-

raźnie podnosiły giełdowy 
kurs spółki. W lipcu 2011 r. 
za walory płacono już po-
nad 40 dol., co było warto-
ścią wyższą niż kurs rywala 
na Wall Street. Potem jednak 
przyszło wyraźne załamanie 
i pod koniec września 2012 r. 
akcje kosztowały zaledwie 
8  dol. Dziś ich cena wyno-
si ponad 390 dol. (w pią-
tek blisko 399 dol.), a przez 
ostatnie trzy lata giełdowy 
trend był zupełnie inny niż 
w przypadku Disneya.

Trudno się temu dzi-
wić, bo firma ma dziś po-
nad 120 mln odbiorców (da-
ne z kwietnia 2018 r.), z te-
go tylko połowa to odbiorcy 
amerykańscy. Poprzez inter-
net dostępna jest praktycznie 
wszędzie, bo jedynym istot-
nym wyjątkiem są Chiny oraz 
Korea Północna, ale i to może 

się wkrótce zmienić. A rynek 
chiński jest przecież ogrom-
ny, co od razu poszerzy skalę 
działania. Sukces Þ rmy opie-
ra się nie tylko na dostawie 
telewizji czy Þ lmów przez 
internet, ale przede wszyst-
kim na własnych produk-
cjach. Takie produkcje jak 
�House of Cards�, �Narcos� 
czy �The Crown� to niejedy-
ne oferowane produkcje, któ-
rych popularność widoczna 
jest praktycznie na całym 
świecie.

Ostatnie trzy lata przynio-
sły dla spółki obecnej w in-
deksie Nasdaq 100 wzrost 
o ponad 300 proc. Lepszym 
wynikiem w indeksie mo-
gą się pochwalić jedynie 
trzy spółki. Tak duży wzrost 
na tle zmiany indeksu o po-
nad 60 proc. jest ogromnym 
sukcesem. Co ciekawe, sto-
sunkowo niewiele mniej zy-
skała inna powszechnie zna-
na Þ rma, czyli Amazon.com. 
Wydaje się więc, że tak wy-
raźna zwyżka musi mieć so-
lidne uzasadnienie ekono-
miczne. Czy tak jest? Spoj-

rzenie na wyniki ekonomicz-
ne Netß ixa za ostatnie pięć 
lat wyraźnie pokazuje do-
chodowość przedsięwzięcia 
i jego dynamiczny rozwój, 
który jednak nie jest aż tak 
silny jak zwyżka akcji w cią-
gu ostatnich lat.

W 2013 r. (okres Þ nansowy 
to dla spółki rok kalendarzo-
wy) odnotowano przycho-
dy na poziomie 4,4 mld dol., 
a zysk netto wyniósł zaled-
wie 112 mln dol., co oznacza, 
że rentowność sprzedaży by-
ła mniejsza niż 3 proc. W ro-
ku 2017, czyli ostatni zakoń-
czony, odnotowano prawie 
trzy razy większe przychody, 
bo wynoszące 11,7 mld dol. 
Zysk netto przekroczył 558 
mln dol., a rentowność wzro-
sła do poziomu 4,7 proc., 
co niewątpliwie należy 
uznać za sukces. Tegoroczne 
wyniki za pierwszy kwar-
tał to zdecydowany sukces 
po stronie przychodów, któ-
re wyniosły aż 3,7 mld dol. 
Rok wcześniej było to 2,65 
mld dol., co oznacza prawie 
40-proc. dynamikę.

Zysk wzrósł w tym czasie 
o ponad 60 proc., do pozio-
mu 290 mln dol. A rentow-
ność sprzedaży? W I kwar-
tale wyniosła ona ponad 
7,5 proc., czyli wyraźnie le-
piej niż w całym ubiegłym 
roku. Być może to właśnie 
te czynniki decydują o tym, 
że akcje spółki w ciągu ostat-
niego roku zyskały ponad 
140 proc., a od stycznia po-
nad 100 proc. Można nawet 
powiedzieć, że wzrostom nie 

ma końca i granica 400 dol. 
szybko zostanie pokonana.

Firma cały czas się roz-
wija, co poniekąd pokazują 
wydatki na badania i roz-
wój. W 2013 r. przeznaczono 
na nie niecałe 400 mln dol. 
Rok temu � 1,05 mld. Dobry 
stan Þ rmy potwierdzają tak-
że dane bilansowe i rosnące 
aktywa, wynoszące 19 mld 
dol. Od strony ekonomicznej 
spółce nie można więc zbyt 
wiele zarzucić.

ŚP

Założyciel i dyrektor Katolickiego Biura Pielgrzymkowego,
Kawaler Zakonu Rycerskiego Świętego Grobu Bożego w Jerozolimie,

Benefaktor Fundacji Jana Pawła II w Rzymie,
Ojciec Kapłana,  

Człowiek przez całe życie oddany służbie Kościołowi i Pielgrzymom.
Msza Święta żałobna zostanie odprawiona w piątek, 22 czerwca 2018 roku, o godzinie 13:00  

w Sanktuarium Bożego Miłosierdzia w Łagiewnikach-Krakowie. Zmarły zostanie pochowany w grobie 
rodzinnym na cmentarzu parafialnym św. Katarzyny w Turzy koło Gorlic, Tarnów. 

 Jezu ufam Tobie
Żona, Matka, Synowie, Synowa, Wnuki, Teściowa i Brat z Rodziną

ANDRZEJ JAN PIERZ ESSH

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że 11 czerwca 2018 roku, w wieku 61 lat,
     odszedł od nas nasz najukochańszy Mąż, Syn, Ojciec, Brat, Zięć i Dziadziu

NEKROLOG
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OBUDŹ SIĘ, POLSKO MUNDIAL \ Pierwsze mistrzostwa świata w piłce nożnej odbyły się w 1930 r. w Urugwaju. 

Od tego czasu odbywają się co cztery lata, z wyjątkiem 1942 i 1946 r., kiedy nie zostały 

rozegrane z powodu II wojny światowej. Obecnie w Rosji mistrzostwa odbywają po raz 21. Biorą 
w nim udział 32 narodowe reprezentacje.

fot. Wikipedia/d

HISTORIA \ Opieka bezpieki nad piłkarzami w PRL

SB na mundialu w Meksyku�86
Historyk Instytutu Pamięci Narodowej Grzegorz Majchrzak w książce �Tajna historia futbolu. Służby, afery i skandale� 

opisał działania bezpieki wobec polskich piłkarzy w PRL. Warto przypomnieć, jak zaangażowana była Służba Bezpie-

czeństwa w �opiekę� nad naszymi zawodnikami podczas mistrzostw świata w piłce nożnej w Meksyku w 1986 r.

Jarosław Wróblewski

G
rzegorz Majchrzak 
pisze, że Służba 
Bezp ieczeńs twa 
założyła sprawę 

obiektową pod kryptoni-
mem �Mexico 86� w lutym 
1986 r. Takie sprawy zakła-
dano w celu �ochrony opera-
cyjnej� imprez o dużym za-
sięgu, a ówczesne mistrzo-
stwa świata w piłce nożnej 
były dla funkcjonariuszy SB 
�największą imprezą sporto-
wą� roku.

Doświadczony opiekun z SB 
i pomocnik z wojska

Według badań historyka już 
na początku kwietnia 1986 r. 
został wytypowany funkcjo-
nariusz, który miał wyjechać 
wraz z polską ekipą do Mek-
syku. Był nim Edward Kudy-
biński, zastępca naczelnika 
Wydziału IX Departamentu 
III Ministerstwa Spraw We-
wnętrznych. Był to doświad-
czony i zasłużony funkcjona-
riusz, który pracę w Służbie 
Bezpieczeństwa rozpoczął 
w 1963 r. w kontrwywiadzie 
Komendy Wojewódzkiej Mi-
licji Obywatelskiej w Opolu. 
Pracował też w wywiadzie, 
a w latach 1972�1974 był oÞ -
cerem operacyjnym rezyden-
tury w Londynie o pseudo-
nimie �Brol�, formalnie zaś 
był wicekonsulem Konsulatu 
Generalnego PRL w Londy-
nie. Stanowisko stracił z po-
wodu �nadużywania alkoho-
lu� oraz prowadzenia samo-
chodu w stanie nietrzeźwym 
i zatrzymania przez brytyj-
ską policję. W 1974 r. traÞ ł 
do Departamentu III MSW. 
Po 13 grudnia 1981 r. wyróż-
nił się m.in. w �sprawie Prze-
myka�, zwalczaniu podziem-
nego Radia �Solidarność� czy 
w pracy operacyjnej z inter-
nowanymi i opozycjonistami.

Kudybiński oÞ cjalnie miał 
pełnić podczas mundialu 
funkcję zastępcy kierownika 
ekipy polskiej reprezentacji 
wysłanej przez Główny Ko-
mitet Kultury Fizycznej i Tu-
rystyki. W Meksyku mógł 
korzystać z pomocy rezy-
dentury peerelowskiego wy-
wiadu, a na miejscu wspierał 
jego działania działacz pił-
karski płk Adam Pacholczak, 
od 1981 r. pracownik Najwyż-
szej Izby Kontroli, najpierw 
w Zespole Obrony Narodowej 
i Spraw Wewnętrznych, a na-

stępnie w Zespołach Specjal-
nych, który na mundial został 
oÞ cjalnie akredytowany jako 
członek kierownictwa pol-
skiej ekipy odpowiedzialny 
za sprawy bezpieczeństwa. 
W Meksyku pod ich �opieką� 
znalazła się polska ekipa, li-
cząca w różnym okresie po-
bytu od 35 do 47 osób oraz 
ok. 30-osobowa grupa dzien-
nikarzy, relacjonujących prze-
bieg mistrzostw.

Kudybiński miał działać 
incognito, jednak żalił się 
w sprawozdaniu: �Mimo iż 
oÞ cjalnie występowałem ja-
ko przedstawiciel GKKFiT, 
po kilku dniach cała ekipa 
wiedziała, jaki resort repre-
zentuję, gdyż byłem jedyną 
osobą spoza »towarzystwa«, 
które zna się wzajemnie 
od lat i wśród którego panu-
je swoisty solidaryzm�.

Raport z Monterrey
Według funkcjonariusza 

bezpieki, PZPN �zapewnił 
drużynie narodowej wszel-
kie warunki do dobrego 
przygotowania�. W bazie 
polskich piłkarzy w Monter-
rey w ośrodku Bahia Escon-
dida �warunki zakwatero-
wania, wyżywienie oraz wa-
runki do treningów i wypo-
czynku� miały być �również 
dobre�. Było to nieprawdą, 
bo jak wspominał po latach 
trener kadry Antoni Piechni-
czek: �Ośrodek Bahia Escon-

dida wydawał się rewela-
cyjny. Duża przestrzeń tyl-
ko dla nas, 500 metrów dalej 
stołówka, basen, korty. Wy-
glądało świetnie. Nie spo-
dziewaliśmy się, że w trak-
cie naszego pobytu zrobi się 
aż taka patelnia! 40 stop-
ni, nigdzie cienia� Piłkarze 
uciekali pod parasole i wciąż 
pod nimi leżeli. Próbowa-
łem ich rozruszać, chcia-
łem, żeby pograli na kortach 
tenisowych w siatkonogę. 
Po dwóch dniach narzekali, 
że od tego pierońskiego be-
tonu nogi ich bolą, więc za-
jęcia odwołałem�.

Podczas pobytu w Meksy-
ku narzekano też na posił-
ki, z których zbyt wiele by-
ło mięsnych i w tamtym kli-
macie dla polskich piłkarzy 
ciężkostrawnych. Wielu za-
wodników miało lekką nad-
wagę i było wręcz ocięża-
łych. Polacy w swoim ośrod-
ku byli też ogrodzeni kor-
donem policji, z którego nie 
mogli wyjść z powodu za-
mieszek spowodowanych za-
mknięciem miejscowej huty.

Donos na Bońka
Kudybiński w swoim ra-

porcie oceniał też piłkarzy. 
Według niego �zdecydowana 
większość� z nich �prezento-
wała właściwą postawę po-
lityczną, sportową i etycz-
ną�, ale nie wszyscy. Pisał, 
że �zachowanie i postawa 

Zb[igniewa] Bońka miały ne-
gatywny wpływ zarówno 
na atmosferę wśród zawod-
ników, jak i zapewne na osią-
gnięty rezultat�. Piłkarz miał 
rzekomo �ustawiać� trenera 
Antoniego Piechniczka �za-
równo co do treningów, me-
czów, sparingów, [jak] i skła-
du drużyny�. W ocenie es-
beka Boniek zamiast pełnić 
funkcję lidera drużyny, miał 
być ponoć �jednym z nielicz-
nych zawodników wykazują-
cych całkowity brak zaanga-
żowania w walce sportowej�. 
Funkcjonariuszowi SB nie po-
dobało się, że Boniek według 
jego ustaleń (z dwóch nieza-
leżnych od siebie źródeł) pro-
wadził w czasie mistrzostw 
świata poufne rozmowy 
z Adidasem. Natomiast wie-
loletniego działacza war-
szawskiej Legii płk Pachol-
czaka w zachowaniu tego 
piłkarza raziło gwiazdorstwo 
i stosunek do działaczy.

Problemy natury obyczajowej
Większym problemem wy-

daje się jednak, według bez-
pieki, postawa kilku innych 
kadrowiczów, u których po-
jawiły się problemy natury 
obyczajowej i alkoholowej. 
Ośrodek zakwaterowania 
miał być przeznaczony wy-
łącznie dla polskiej ekipy, 
ale na miejscu się okazało, 
że mogli w nim przebywać 
również jego amerykańscy 

akcjonariusze z Chicago, 
o polsko brzmiących nazwi-
skach: Drozda, Kuć, Białas, 
Konarski i Wojtas, którym 
towarzyszyły trzy meksy-
kańskie prostytutki.

W ocenie �opiekunów� pol-
skiej ekipy służyły one do na-
wiązania kontaktów z na-
szymi zawodnikami. Mieli 
w tym przodować trzej gra-
cze z klubów wojskowych. 
Jeden z nich, po upomnieniu 
ze strony płk. Pacholczaka, 
zaprzestał tych kontaktów, 
ale inni �wielokrotnie [�] 
chodzili pijani�. W jego oce-
nie podczas mundialu mieli 
�w głowie tylko dwie rzeczy 
� wódkę i prostytutki�. Inny 
nasz reprezentant, Ryszard 
Tarasiewicz, miał według 
Pacholczaka �zacząć trzeź-
wieć dopiero w samolocie�. 
Według niego to, co się dzia-
ło podczas meksykańskie-
go mundialu, �przechodziło 
wszelkie wyobrażenia�.

W swoim sprawozdaniu 
po mundialu Kudybiński 
krytycznie oceniał również 
działaczy.

Funkcjonariusz SB współ-
pracował podczas mundialu 
w polskiej ekipie ze swoimi 
agentami. Było to czterech 
tajnych współpracowników 
oraz jeden kontakt operacyj-
ny. Niestety, nie znamy ich 
pseudonimów ani nazwisk, 
choć był z nimi w stałym 
kontakcie. �Miesięczny po-
byt z zawodnikami i działa-
czami pozwolił mi na pogłę-
bienie posiadanych dotych-
czas informacji o środowisku 
piłkarskim, co będzie pomoc-
ne w dalszej pracy operacyj-
nej� � informował swoich 
zwierzchników. Proponował 
też dokładniejszą kontro-
lę celną �ilości wwożonych 
i wywożonych dewiz� oraz 
akcentował �brak pracy ide-
owo-wychowawczej� z pol-
skimi piłkarzami, który miał 
powodować nie tylko ich nie-
właściwe zachowanie, ale 
też �brak pełnej świadomo-
ści, że reprezentują państwo 
polskie�. Co zresztą spoty-
kało się w Meksyku �z nikłą 
albo żadną� reakcją działa-
czy. Płk Pacholczak o kary-
godnym zachowaniu piłka-
rzy zamierzał poinformować 
nie tylko ministra spraw we-
wnętrznych Czesława Kisz-
czaka, ale też premiera Zbi-
gniewa Messnera.

W Służbie Bezpieczeństwa 
wniosek o zamknięcie spra-
wy o kryptonimie �Mexico 
86� złożono blisko dwa lata 
po zakończeniu mistrzostw 
świata.

W ocenie esbeka Boniek zamiast pełnić funkcję lidera drużyny, miał być ponoć �jednym z nielicznych zawodników wykazujących 
całkowity brak zaangażowania w walce sportowej�| fot. Teodor Walczak/PAP
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WYSTAWA \ Na wileńskiej starówce została otwarta wystawa fotograÞ czna �About Polska� 

zachęcająca do odwiedzenia Polski. � Tą wystawą chcemy zachęcić Litwinów do odwiedzenia 

naszego kraju. Chcemy, żeby nasi sąsiedzi przyjechali do nas nie tylko na zakupy, ale też na wakacje, 

na zwiedzanie, wzięli udział w polskich imprezach kulturalnych � powiedział Andrzej Kierulis 

z Instytutu Polskiego w Wilnie.
fot. Pixabay/d

�Zimna wojna� 
dogania �Idę�

KINO \ Najnowszy, nagro-

dzony w Cannes za najlep-

szą reżyserię Þ lm Pawła 

Pawlikowskiego zoba-

czyło już ponad 225 tys. 

widzów. Oscarową �Idę� 
obejrzało 243 tys. widzów.

Amazon, amerykański dystry-
butor Þ lmu, już zapowiedział, 
że premiera �Zimnej wojny� 
w USA odbędzie się pod koniec 
grudnia, czyli tuż przed gło-
sowaniem nad nominacjami 
do nagród Akademii. To może 
oznaczać, że Amerykanie sta-
wiają na �Zimną wojnę� jako 
faworyta w wyścigu po statu-
etki Oscara w głównych kate-
goriach.

�Zimna wojna� opowiada hi-
storię trudnej miłości dwojga 
ludzi, którzy nie umieją żyć bez 
siebie, ale równocześnie nie po-
traÞ ą być razem. Wydarzenia 
pokazane w Þ lmie rozgrywa-
ją się w latach 50. i 60. XX w. 
w Polsce i budzącej się do życia 
Europie, a w ich tle wybrzmie-
wa wyjątkowa ścieżka dźwię-
kowa, będąca połączeniem pol-
skiej muzyki ludowej z jazzem 
i piosenkami paryskich barów 
minionego wieku.

(sk, mat. pras.)

Fokus na kurtynę
SZTUKA \ Kurtyna namalowana przez Henryka Siemi-

radzkiego dla Teatru im. Juliusza Słowackiego w Krako-

wie od 124 lat unosi się i opada nad teatralną sceną. 
Ten gigantyczny obraz olejny na płótnie znalazł się pod 

lupą specjalistów, którzy korzystając z nieinwazyjnych 

technik, badają dzieło.

Zespół naukowców i kon-
serwatorów z Muzeum Na-
rodowego i Akademii Sztuk 
Pięknych prowadzi bada-
nia polegające na wyko-
naniu fotografii w świe-
tle podczerwonym i ultra-
Þ oletowym, a także zdjęć 
rentgenowskich. Specjali-
ści ustalają, jaki jest stan 
zachowania dzieła, badają 
technologię i techniki wy-
korzystywane przez arty-
stę. Te informacje posłużą 
do przeprowadzenia prac 
konserwatorskich.

Gdy powstał Teatr Słowac-
kiego, Rada Miejska ogłosiła 
w 1892 r. konkurs na kur-
tynę. Nagrodzonych wów-
czas prac nie zdecydowano 
się zrealizować, za to pro-
jekt powierzono uznanemu 
już wtedy w Europie Siemi-
radzkiemu. Mistrz namalo-
wał dzieło po kosztach wła-
snych, nie żądając honora-
rium. Kurtyna ma 114 mkw. 
powierzchni i jest unoszona 

w całości, a nie zwijana. 
To wyjątkowe dzieło ma-
larskie przedstawia istotę 
teatru. W jego centrum wi-
dzimy Natchnienie, Pięk-
no i Prawdę, poniżej Kome-
dię w towarzystwie błazna. 
Z lewej strony, w czerni, 
Tragedia spogląda na pła-
czącego nad urną z Uko-
chanym Sercem Erosa. Tuż 
obok Zbrodnie, Występek, 
Furie i Widma. Po prawej 
uwalniająca się od zmy-
słowości Psyche, usiłują-
ca za Muzyką i Śpiewem 
wznieść się ku niebu, w głę-
bi zaś orszak wokół pomni-
ka Terpsychory.

(AnKraj, mat. pras.)

TEATR \ W meandrach wojny psychologicznej

Wydmuszka, nie �Ślub� 
To mogło być wydarzenie kończącego się sezonu teatralnego. Teatr Narodowy w Warszawie wystawił �Ślub� Wi-

tolda Gomborowicza w reżyserii litewskiego twórcy Eimuntasa Nekro�iusa. Tymczasem artysta poszedł w stronę 
mętnego absurdu, słabej ironii i pełnej ignorancji. Jednocześnie nie dając w zamian nic ważnego i nic wartościo-

wego. Taki �Ślub� to wydmuszka.

Sylwia Krasnodębska

N
ekro�ius znany jest 
polskim widzom 
choćby za sprawą 
�Dziadów� w Te-

atrze Narodowym z Grzego-
rzem Małeckim w roli Kon-
rada-Gustawa. Wtedy poka-
zał się jako wizjoner, reżyser 
odważnie sięgający po nasze 
arcydzieło, tworząc je jakby 
na nowo i nie bojąc się nadać 
mu inny wymiar. Tymczasem 
jego autorskie piętno na gom-
browiczowskim �Ślubie� 
ograniczyło się do tragiko-
micznej, ascetycznej formy, 
która z pełną premedytacją 
zdusiła potężną dramaturgię, 
którą Gombrowicz stworzył. 
Danuta Stenka grająca jedno-
cześnie Matkę i służącą spro-
wadzona była do roli mario-
netki. Mateusz Rusin w roli 
Henryka stał się jedynie cie-

niem swojej postaci. Jedyną 
znaczącą postacią wydawał 
się Pijak w kreacji Małeckie-
go. Nic nie chwyciło za ser-
ce, nic nie przykuło uwagi, 
nic nie przejęło i nic po tym 
spektaklu nie zostało.

Dramat jest opowieścią 
o dwóch mężczyznach, któ-
rzy traÞ ają do gospody pro-
wadzonej przez rodziców 
jednego z nich. Witold Gom-
browicz prowadzi nas w kon-
flikt światów � ojcowizny 
z synczyzną. Relacje pokoleń 
to wojna psychologiczna, któ-
ra pokazuje marionetkowość,  
hipokryzję i sztuczność po-
staci oraz ich relacji. Przeraża 
łatwość w zmienianiu masek 
i miałkość bohaterów oraz ich 
dylematów. Tekst jest anato-
mią ludzkiej duszy, stawia 
pytania egzystencjonalne. 
Słowem � jesteśmy aktorami 
w teatrze życia. Tymczasem 
Nekro�ius zachował się tak, 
jakby nie odrobił lekcji. Jak-
by zadowalało go cokolwiek. 
Jego spektakl o ludzkiej bła-
zenadzie stał się po prostu 
błazenadą.

Jak Mozart 
umiłował Bacha
KONCERT \ W niedzie-

lę w Sali Białej Pałacu 

w Wilanowie odbył się 
koncert �Mozart kameral-

nie. W hołdzie Johannowi 

Christianowi Bachowi�. 

To efekt zachwytu Wolf-

ganga Amadeusza 

Mozarta klawesynowymi 

sonatami Bacha. Koncert 

odbył się w ramach trwa-

jącego w Warszawie Festi-

walu Mozartowskiego.

Swoją fascynację austriacki 
mistrz zrealizował w kon-
certach przeznaczonych 
na instrument klawiszowy 
z kameralnym towarzysze-
niem instrumentów smycz-
kowych. W niedzielę pró-
bę odtworzenia interpreta-
cji Mozarta podjęli wybitni 
soliści: Mirosław Feldgebel 
(fortepiano), Maria Papuziń-
ska-Uss, Ewa Chmielewska 
(skrzypce) i Tomasz Frycz 
(wiolonczela). � To piękny 
przejaw muzycznej inspira-
cji oraz artystycznej sukcesji 
w nieprzemijającej sztafecie 

pokoleń twórców � opowia-
dają organizatorzy Festiwalu 
Mozartowskiego z Warszaw-
skiej Opery Kameralnej.
Niemiecki kompozytor i or-
ganista Jan Sebastian Bach 
zmarł w 1750 r., czyli sześć 
lat przed narodzinami Wol-
fganga Amadeusza Mozar-
ta. 28. Festiwal Mozartow-
ski w Warszawie potrwa do 
14 lipca. Program na www.
operakameralna.pl.

(sk)

|fot. Jan Naj/Gazeta Polska

NIE PRZEGAP

Już jutro będzie można zobaczyć kurtynę 

podczas Dnia Otwartego Teatru Słowac-

kiego w Krakowie. O godz. 12 i 15 zapla-

nowano spotkanie ze specjalistami pro-

wadzącymi badania.

!

Danuta Stenka grająca jednocześnie Matkę i służącą sprowadzona była do roli marionetki| fot. Jan Naj/Gazeta Polska

eprasa.pl ffedf23a08
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 Winston Churchill 
(1874�1965) brytyjski polityk, mąż stanu, premier Wielkiej Brytanii

\\ Ludzie od czasu do czasu potykają się o prawdę, ale większość z nich podnosi się 
i pędzi dalej, jakby nic się nie stało. \\

fot. Wikipedia/d

FELIETON \ Głos Wodza

Polityka przy pomidorowej
Ojciec przychodził z fabryki codziennie o godz. 14.30. Niezależnie od tego, czy był skwar, czy padało, punktualnie 

o tej godzinie było słychać jego klucz otwierający drzwi naszego mieszkania na łódzkim blokowisku. O godz. 14.45 

siadaliśmy przy kuchennym bufecie do wspólnych rodzinnych obiadów, z których dziś, po ponad 35 latach, najle-

piej pamiętam ojcowskie opowieści o polityce.

Tȟa�úŋke Witkó

W
ydział mon-
tażu maszyn 
w ł ó k i e n n i -
czych, gdzie 

pracował, był chyba naj-
bardziej rozpolitykowanym 
miejscem w Polsce, dlatego 
każdego dnia oczekiwałem 
kolejnej porcji wiadomości 
i komentarzy. Gdzieś późną 
wiosną 1982 r. gruchnęła 
nieoczekiwana plotka, któ-
rą przyniosła z pracy obu-
rzona mama, że zachod-
nioniemiecki �Der Spiegel� 
miał opublikować wizeru-
nek Stanisława Mikulskie-
go, Þ lmowego Hansa Klossa, 
w mundurze oÞ cera Abweh-
ry z komentarzem sugerują-
cym, że tak wygląda bożysz-
cze polskich kobiet. Fotogra-
Þ a była jak yeti � wszyscy 
o niej gorączkowo mówili, 
ale nikt jej nie widział. Ta-
ta wysłuchał relacji swojej 
poruszonej małżonki ze sto-
ickim spokojem, po czym 
powiedział, że to chyba 
kłamstwo i jakaś niemiec-
ka propaganda, bo jego ko-
lega Heniek zwany �Pącz-
kiem�, będący szczęśliwym 
posiadaczem kuzynki koło 
Hamburga, na pewno by coś 
wiedział. Z tamtego posiłku 
zapamiętałem trzy rzeczy: 
tytuł gazety �Der Spiegel�, 
sposoby siania niepokoju 
społecznego i smak polityki 
przy pomidorowej.

Czołgów nie widziałem
Polityki przy pomidorowej 

nie uprawiam już od dawna, 
lecz treści zawarte w nie-
mieckim tytule prasowym 
śledzę z zainteresowaniem. 
Kilka dni temu natknąłem 
się na streszczenie zadzi-
wiającego artykułu rozpra-
wiającego o kryzysie demo-
kracji liberalnej w takich 
krajach jak Polska i Węgry. 
Absolutnie nie jestem spe-
cjalistą od �demokracji gu-
laszowej�, dlatego postano-
wiłem skupić uwagę na rze-
czach tyczących naszego 
kraju i gdybym miał podsu-
mować tekst jednym zda-
niem, to brzmiałoby ono 
następująco: kawał bezna-
dziejnej, eklektycznej i nie-
spójnej propagandy, napisa-
nej przez sklecony napręd-
ce, niedouczony zespół ludz-

ki, powołujący się na opinie 
podobnych sobie indolen-
tów. Jeśli są Państwo za-
skoczeni brutalnością mojej 
oceny, to bardzo przepra-
szam, ale jak mam nazwać 
autorów opracowania trak-
tującego o mojej ojczyźnie, 
które otwierane jest przy-
wołaniem takich przywód-
ców jak Władimir Putin czy 
Recep Tayyip Erdoğan, a na-
stępnie zręcznie zestawia 
z nimi osobę Jarosława Ka-
czyńskiego? Chciałbym au-
tora owej myśli strzelistej 
zapytać, gdzie chciałby być 
nocą z 15 na 16 lipca 2016 r. 
� w Istambule czy w Krako-
wie? Tak, to była słynna noc 
z piątku na sobotę, kiedy 
na ulicach tureckich miast 
pojawiły się czołgi, a świat 
obiegła elektryzująca wia-
domość o nieudanej próbie 
przeprowadzenia wojsko-
wego zamachu stanu nad 
Bosforem. Nie wiem, co się 
wówczas działo na krakow-
skim rynku, gdyż siedzia-
łem grzecznie przed tele-
wizorem, ale kilka dni te-
mu, w towarzystwie jedne-
go z redakcyjnych kolegów, 
żłopałem piwsko tuż obok 
Sukiennic i zapewniam, 
że żadnych pojazdów oprócz 
dorożek wożących turystów 
nie stwierdziłem oraz idę 
o zakład, że dwa lata temu 
było identycznie.

Ciężko uwierzyć
Założę się, że autorzy nie 

mają pojęcia o czym piszą, 
stwierdzając nasze cofnię-
cie się do epoki autorytary-
zmu i kompilując to z bliżej 
nieokreślonymi sugestiami 
o kryzysie nominowania po-
lityków wybranych w wy-
borach czy wolności prasy. 
Tak, teutońscy propagan-
dyści, mam zaszczyt i przy-
jemność poinformować was, 
że to właśnie wasz prezy-
dent Frank-Walter Steinme-
ier skamlał podczas nowo-
rocznego orędzia pół roku te-
mu, prosząc społeczeństwo 
�o wyrozumiałość i cier-
pliwość�, gdy od wyborów 
upłynął kwartał, a wy wciąż 
nie mieliście gabinetu. Wpa-
dliście w panikę, kiedy się 
okazało, że w wyniku pseu-
dodemokratycznych działań 
waszej kanclerz Angeli Mer-
kel, która ściągnęła wam 

tysiące islamskich specja-
listów od władania macze-
tami na ulicy, do głosu do-
szła neofaszystowska par-
tia Alternatywa dla Niemiec 
(AfD) i nagle wyszło na jaw, 
że przyzwyczajeni od lat 
do koryta chadecy z CDU
/CSU i socjaldemokraci 
z SPD musieliby się zająć 
czymś innym niż szlifowa-
nie korytarzy w Bundesta-
gu. Ponieważ jedyną rzeczą, 
którą niemieccy politycy po-
traÞ ą robić poza ględzeniem, 
jest przytulenie się do gazo-
wych interesów satrapy Pu-
tina, czego Gerhard Schröder 
jest sztandarowym przykła-
dem, a tam dla wszystkich 
miejsca nie wystarczy. Kom-
binowano zatem długo, aż 
udało się po pięciu miesią-
cach od elekcji sklecić na si-
łę rząd. Czasem nawet mnie, 
politycznemu realiście i cy-
nikowi, trudno uwierzyć 
w takie historie.

Historia również nie jest 
najmocniejszą stroną auto-
rów tekstu, a o historii Pol-
ski to już bladego pojęcia 
nie mają. Czy wyobrażają 
sobie Państwo, że te �by-
stre pióra� źródeł dzisiej-
szego wyimaginowanego 
polskiego autorytaryzmu 
doszukują się w spuściźnie 
XIX-wiecznej monarchii? 
Wiem z doniesień praso-
wych, że w gospodarce nie-
mieckiej nie dzieje się zbyt 
dobrze, ale nie miałem bla-
dego pojęcia, że kryzys jest 
na tyle głęboki, aby redakcji 
nie było stać na podłączenie 
internetu do komputerów 
swoich żurnalistów, bo gdy-
by go mieli, to przekona-
liby się, że Polski nie by-
ło na mapie świata od roku 
1795 i ten stan utrzymywał 
się aż do listopada 1918 r. 
Więc o jakiej monarchicz-
nej spuściźnie mowa � o tej 
kaiserowskiej, kremlowskiej 
czy cesarsko-królewskiej? 
Wszystkie trzy wchodzą 
w grę, gdyż od każdej czegoś 
doświadczyliśmy � choćby 
�furor teutonicus� od pierw-
szej, dobrodziejstw syberyj-
skiego klimatu od drugiej, 
a trzecia, ta najmniej szko-
dliwa, wysysała nas jedy-
nie gospodarczo. Jakby tego 
było mało, jako przyczyny 
dzisiejszej sytuacji przywo-
ływane są okres międzywo-

jenny i czasy komunizmu. 
Ile złej woli trzeba w sobie 
mieć, aby dwudziestolecie 
międzywojenne, czyli etap 
potwornego wysiłku całe-
go narodu przy odbudowie 
zniszczonego zaborami pań-
stwa, wkomponować ne-
gatywnie w teraźniejszość, 

a następnie płynnie przejść 
do czasów hegemonii po-
bratymców Stalina, sprytnie 
deprecjonując w tym zakre-
sie rolę lat 1939�1945?

Pozostaje współczuć
Lata 1939�1945 odcisnę-

ły straszne piętno na losach 
narodu polskiego. To one 
skutkowały realnym socja-
lizmem, związaną z nim 
biedą i degrengoladą po-
wojennego społeczeństwa. 
To oszalały Austriak został 
głosami Niemców wynie-
siony na wyżyny władzy 
i to jego wyznawcy zbudo-
wali na terenie okupowanej 
Rzeczypospolitej obozy kon-
centracyjne, fabryki śmier-
ci, tak chętnie nazywane 
dzisiaj polskimi. To Niemcy 
podpalili świat od Dunkier-
ki po przedmieścia Moskwy 
i to Niemcy są odpowie-
dzialni za PRL-owkie rządy 
pomazańców gruzińskiego 
dewianta i jego następców. 
To Niemcy są grabieżcami 
i łupieżcami, którzy wy-
wozili z Polski nasze dzie-
ła sztuki i dobra narodowe. 
To na terenie Niemiec moi 
dziadkowie Roch i Jan stra-
cili najpiękniejsze lata ży-
cia, pracując niewolniczo 
jako robotnicy przymusowi, 
a pod koniec życia rzucono 
im ochłap w postaci kilku 
niemieckich marek będą-
cych erzacem zadośćuczy-
nienia. Czy ja mam się dziś 
godzić, aby szwabski tygo-
dnik z typowo teutońską 
wyższością i butą oceniał 
mentalność moich rodaków 
i rządu wybranego w demo-
kratycznych wyborach? No 
wasze niedoczekanie! Pa-
rafrazując klasyka, rzeknę, 
że nie ma na to mojej zgo-
dy! Mam nadzieję, że Czy-
telnicy podzielają mój po-
gląd i jednocześnie wyba-
czą mi bardzo emocjonalne 
tony, jakie zawarłem w tym 
tekście, ale zwyczajnie ina-
czej nie potraÞ ę. Kończąc, 
mogę jedynie współczuć 
niemieckim pseudodzienni-
karzom, że swoje młode lata 
spędzili, konsumując tłustą 
golonkę w piwie i słuchając 
jakiejś topornej propagandy, 
a nie uprawiając wysubli-
mowaną politykę przy po-
midorowej.

Howgh!

Autor jest emerytowanym oÞ cerem 

wojsk powietrznodesantowych. 

Samotnik. Nałogowy kawosz i czytacz 

politycznych newsów. Imię i nazwi-

sko do wiadomości redakcji.
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\\ Mit. Dawniej powiedziano by �bajka�, �fabuła� � dziś mówi się na to �narracja�. Opowieść przykrojona do potrzeb tych, dla których jest przeznaczona, 

mająca coś uzasadnić, coś zilustrować. W świecie masowej komunikacji wszystko opędza się narracjami. \\

fot. Krzysztof Sitkowski/Gazeta Polska

P
rzeciwnie, chęć usta-
wiania polskiej polity-
ki na użytek własnych 
interesów, demonstro-

wana przez ostatnie lata i re-
alizowana w praktyce w cza-
sach Platformy Obywatelskiej, 
nie pomogła wizerunkowi RFN 
w Polsce. I choć nie przekłada 
się to na podejście do Niem-
ców jako ludzi, to państwa 
niemieckiego ani nie lubimy, 
ani nie szanujemy. Zwłaszcza 
że od pewnego czasu nie ra-
dzi sobie ono z własnymi pro-
blemami, wykazując deÞ cy-
ty choćby w kwestii wolności 
słowa. Wszystko to przekłada 
się zaś na odbiór Donalda Tu-
ska, kiedyś traktowanego ja-
ko marionetka Angeli Merkel 
na stanowisku premiera Pol-
ski, a dziś � europrezydenta. 
Wsparcie i zaufanie ze strony 
Niemców w polskiej rozgryw-
ce może być atutem tylko dla 
zakompleksionej wobec Euro-
py części opozycji. Dla reszty 
wyborców nie ma już żadnego 
uroku, urok bowiem, z przy-
czyn wspomnianych wyżej, 
straciły same Niemcy.

Oko na Moskwę
Donald Tusk ostatnio przy-

pomniał o sobie kolejnym ata-
kiem na polskie władze. O tym, 
że �Warszawa i Budapeszt 
wspierają Moskwę�, zwykło 
się mówić od czasu, gdy Ro-
sja stała się dla unijnych elit 
państwem agresywnym i nie-
demokratycznym. �Stała się�, 
bo choć o tym, jak wygląda po-
lityka Putina, wiedzieli, przy-
najmniej w Polsce, wszyscy, 
dla eurokratów był to wcze-
śniej kraj wiarygodny, którym 
bynajmniej nikogo nie straszo-
no. Również dziś, wbrew oÞ -
cjalnej retoryce, kuleje unijna 
solidarność w kwestiach ener-
getycznych, a w wypadku bu-
dowy Nord Streamu 2 więk-
szość państw, z Niemcami 
na czele, jawnie gra na rzecz 
Rosji. De facto jest więc ona 
tylko pałką do okładania tych, 
którzy próbują znaleźć własną 
drogę, inną od głównego bruk-
selsko-berlińskiego nurtu. �Eu-
ropa ma piątą kolumnę w swo-
ich szeregach: cheerleaderki 
Putina, które chcą zniszczyć 
Europę i liberalną demokrację. 
Są wśród nich: Le Pen, Wilders, 
Farage, Orbán, Kaczyński, Sal-
vini, którzy korzystają z pie-
niędzy Kremla i jego wywiadu� 
� stwierdził na Twitterze Guy 
Verhofstadt, powtarzając swo-
ją myśl z wystąpienia w Parla-
mencie Europejskim. Zauważ-
my, że polityk poszedł dalej niż 
ktokolwiek przed nim. Zarzut 
politycznego wspierania poli-
tyki Putina został tu wzmoc-
niony znacznie poważniej-
szym oskarżeniem o korzy-
stanie z informacji i pieniędzy 
rosyjskich służb. Wypowiedź 
ta wymaga ostrej reakcji, któ-
rej jednak, co oczywiste, nie 

doczekamy ze strony Tuska. 
Dla niego jest ona raczej mi-
łym dla ucha prowokowaniem 
wspólnego wroga. Były pre-
mier wzmacnia więc przekaz 
kolegi, mówiąc o Kaczyńskim, 
który stał się liderem proputi-
nowskiego sojuszu w Europie. 
Oczywiście nie ma tu miejsca 
na żadne niuansowanie, a fak-
tem jest, że niektórzy z wymie-
nionych, choćby Włosi, rzeczy-
wiście patrzą na dzisiejszą Ro-
sję życzliwszym okiem.

Ironia losu
Dla Tuska ta rosyjska pałka 

jest narzędziem bardzo nie-
bezpiecznym, którym były 
premier krzywdę zrobić może 
przede wszystkim sobie. Oczy-
wiście jego polscy zwolennicy 
święcie wierzą w każde jego 
słowo i sami powtarzają tezy 
o prorosyjskiej orientacji Pra-
wa i Sprawiedliwości. Na kło-
poty z pamięcią bardzo łatwo 
znaleźć lekarstwa w archi-
wach. To nie żaden z braci Ka-
czyńskich spacerował z Wła-
dimirem Putinem po sopockim 
molo. To nie urzędnik Kance-
larii Prezydenta prowadził ta-
jemnicze rozmowy w jednej 
z moskiewskich knajp. Nie 
Jarosław Kaczyński obściski-
wał się z Putinem w Smoleń-
sku. Gdy pracowici aktywiści 
PO na Twitterze próbują wy-
lansować hasztag �Cheerle-
aderki Putina� i przykleić go 
do PiS, pierwszą myślą jest 
przypomnienie słów Donalda 
Tuska o �naszym człowieku 
w Moskwie�, będących reak-
cją na nazwanie jego samego 
�naszym człowiekiem w War-
szawie� przez rosyjskie media. 
Wtedy jeszcze mógł się tak na-

zywać, podlizywanie się Mo-
skwie nie stało w sprzeczności 
z pracą na rzecz Berlina. Rów-
nież wtedy Radosław Sikorski 
mógł pisać o Rosji jako pań-
stwie najbardziej demokra-
tycznym w swoich dziejach 
i widzieć ją w NATO. Trochę 
się od tamtej pory pozmienia-
ło, trzeba więc co jakiś czas po-
magać politykom i komentato-
rom odzyskać pamięć.

Słowa Tuska i wcześniejsza 
wypowiedź Verhofstadta ob-
razują nie tylko stały nacisk 
na władze w Warszawie, lecz 
także narastającą nerwowość 
unijnej góry, której wymyka-
ją się z rąk kolejne państwa. 
To już nie tylko Polacy, Wę-
grzy i angielscy �ojcowie� bre-
xitu z UKIP. Zmartwień Bruk-
seli dostarczają również Wło-
si, którym próbowano odebrać 
prawo do decydowania o wła-
snym rządzie (być może żałują 
w duchu, że podobnie nie moż-
na było zrobić w Polsce). Jak 
wynika ze słów Rafała Trza-
skowskiego, Polska za złe wy-
bory jest i będzie karana Þ nan-
sowo. A przecież kolejne wybo-
ry to następne kłopoty, których 
mainstream europejski może 
się spodziewać i w Niemczech, 
i we Francji. O tym, jak bardzo 
zagrożona jest pozycja roz-
dających karty w PE, świad-
czy fakt, że Niemcy zastana-
wiają się nad dopuszczeniem 
po kolejnych wyborach Prawa 
i Sprawiedliwości do frakcji 
chadeków, w której dziś ma-
my PO i PSL, a także przecież 
Fidesz Orbána. Choć deputo-
wani nie mają ochoty na przy-
jęcie PiS, może się on okazać 
niezbędny dla zachowania do-
minującej pozycji grupy, którą 

nadchodzące wybory prawdo-
podobnie osłabią, m.in. przez 
utratę mandatów, czego spo-
dziewa się PO. Nie sposób nie 
dostrzec w tym pewnej ironii 
losu. Wtedy zaś ze swoją wer-
sją polskiej praworządności 

chyba rzeczywiście przyjdzie 
się unijnym frakcjom poże-
gnać. Chociaż jednak trudno 
wyobrazić sobie pokojową ko-
egzystencję PiS i PO w jednej 
politycznej rodzinie, tak więc 
może się okazać, że kosztem 
zachowania większości przez 
EPP będzie permanentny 
konß ikt wewnętrzny w łonie 
frakcji.

Polska gola (Niemcom i Rosjanom)!
Na razie jednak Polacy kibi-

cują nie frakcjom, lecz piłka-
rzom. Oczywiście nie wszyscy. 
Spory oddźwięk wywołały sło-
wa Krystyny Jandy, według 
której �(polscy kibice) przy by-
le sukcesie dostają irracjonal-
nego obłędu i manii wielkości�. 
Dla Jandy to nie do wytrzyma-
nia, więc aktorka nie chce suk-
cesów polskiej reprezentacji. 
�Zwycięstwo jest dla mądrych, 
gdybyśmy zwyciężyli, to nie 
dałoby się wytrzymać w tej 
euforii zwycięstwa� � tłuma-
czy. Nie jest to co prawda po-
ziom szczecińskiego eksdziała-
cza Ruchu Palikota, Wojciecha 
KrysztoÞ aka, który w 2016 r. 
martwił się sukcesami piłka-
rzy, ponieważ wzmacniały one 
PiS i �falę brunatnego nacjona-
lizmu�, ale też daleko od niego 
nie odbiega. I takie jest zapew-
ne nastawienie większości elit. 
Czy Polakom będą kibicowa-
li fani opozycji? Pewnie będą, 
ponieważ szeroko komento-
wany tekst Krzysztofa Pace-
wicza �Komu kibicować, gdy 
w Polsce łamana jest konsty-
tucja?� dla portalu Oko.press 
odbieram jako całkiem udany, 
autoironiczny wobec środowi-
ska żart. Zakleją przy tym lo-
go znienawidzonej TVP i będą 
udawali, że mecz transmituje 
jakaś �strawna� dla nich stacja.

Zanim na boisko wbiegną Po-
lacy, kibicujemy według wła-
snych sympatii, raczej jednak 
nie Rosjanom ani Niemcom. 
Gdy zaś ci ostatni przegrali, 
bardzo wiele internetowych 
reakcji dziwnym trafem odno-
siła się nie tyle do niemieckich 
piłkarzy, ile do Donalda Tuska 
i polityków Platformy. I choć 
Tuska jako przeciwnika nie na-
leży lekceważyć, te reakcje nie 
są dla niego dobrą wróżbą. Je-
śli zdecyduje się walczyć o pre-
zydenturę, nie będzie to dla 
niego ani łatwe, ani przyjemne. 
Planując kampanię, powinien 
mieć w pamięci ten czerwco-
wy, niedzielny wieczór.

Krzysztof 
Karnkowski
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urzędnik Kancelarii 

Prezydenta 

prowadził 
tajemnicze 

rozmowy w jednej 

z moskiewskich 

knajp. Nie 

Jarosław Kaczyński 

obściskiwał 
się z Putinem 

w Smoleńsku \\

Jeśli Donald Tusk zdecyduje się walczyć o prezydenturę, nie będzie to dla niego ani łatwe, ani przyjemne| fot. Aleksiej Witwicki/Gazeta Polska

FELIETON \ Między Moskwą a Berlinem i Brukselą

Tusk przegrywa z Meksykiem
Reakcje polskich kibiców w mediach społecznościowych na bramkę, którą w pierwszej połowie meczu reprezen-

tacji Niemiec strzelili Meksykanie, to kiepska wiadomość dla Donalda Tuska. Antyniemieckie nastroje w dużej 

części naszego społeczeństwa są bardzo silne. Stały, pouczający ton większości niemieckich komentatorów nie 

pomaga w przezwyciężeniu niechęci, mającej podstawy w najnowszej historii.

eprasa.pl ffedf23a08
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WYSTAWA \ Obrazy, rysunki i fotograÞ e Zdzisława Beksińskiego w MAW

Droga ku zagładzie i śmierci
Oglądając dziś w Muzeum Archidiecezji Warszawskiej obrazy Zdzisława Beksińskiego (1929�2005), trudno dopatrzyć się nadziei na zapowia-

dane zwycięstwo zawarte w tytule prezentowanej tam wystawy: �Beksiński � In hoc signo vinces� (z łaciny: �Pod tym znakiem zwyciężysz�).

Jarosław Kossakowski

K
limat malarstwa 
Beksińskiego niesie 
wiele apokaliptycz-
nych wizji, które 

można odnieść do wieszczą-
cych zagładę wersetów Bi-
blii. Jednak jak przypomi-
nają organizatorzy wystawy, 
odwołując się do stwierdzeń 
samego malarza, np. słowa 
�In hoc signo vinces� odno-
szą się li tylko do dekoracyj-
nej funkcji liter widocznych 
na obrazie Beksińskiego �Bez 
tytułu� z 1974 r. i nie zawie-
rają żadnych odniesień ani 
podtekstów. Właściciel obra-
zu Piotr Dmochowski z Pary-
ża dowodzi tego, przytacza-
jąc słowa artysty, w których 
malarz absolutnie odżegnu-
je się od literackich i sakral-
nych interpretacji swoich ob-
razów. Dmochowski pokazu-
je przy tym stos różnych pu-
blikacji, albumów i książek 
poświęconych Beksińskiemu 
oraz korespondencji świad-
czącej o ich bliskiej znajomo-
ści i głębokim porozumieniu 
w sprawach sztuki.

Łacińska przepowiednia �In 
hoc signo vinces� (�Pod tym 
znakiem zwyciężysz�) łą-
czyła się z proroczym snem 
Konstantyna Wielkiego, ce-
sarza rzymskiego w latach 
306�337. Przed rozstrzyga-
jącą bitwą z konkurującym 
wodzem Maksencjuszem ce-
sarz Konstantyn w sennym 
widzeniu ujrzał na niebie 
rozpostarty krzyż i napis: 
�Tym zwyciężysz�. I rzeczy-
wiście Konstantyn wygrał 
bitwę i został pierwszym ce-
sarzem, który przyjął chrze-
ścijaństwo oraz ogłosił edykt 
zwany mediolańskim, wpro-
wadzający wolność wyzna-
nia w Cesarstwie Rzymskim.

Bez tytułu
�Dlaczego Pan nie tytułu-

je swoich obrazów?� � pa-
dło kiedyś pytanie na spot-
kaniu ze Zdzisławem Bek-
sińskim. Usłyszeliśmy taką 
odpowiedź: �Ludzie robią 
to za mnie. Przed rokiem 
na aukcji mój stary obraz 
podpisano: »Uskrzydlona 
nerka«. Co to za tytuł, do ja-
snej cholery! Zadzwoniłem 
nawet wtedy do właściciela 
galerii, że dopiero co w dzie-
dzinie poezji Szymborska do-
stała Nobla i nie ma w Polsce 
nadziei na kolejnego, więc 
niech się nie stara. Namalo-

wać dobry obraz jest trudno, 
ale już prawie niemożliwe 
jest wymyślić dobry tytuł. 
Ludzie lubią mieć coś, czego 
mogą się uchwycić. Nie zno-
szę, kiedy obrazy nazywają 
się tak jak wczesne kompo-
zycje Pendereckiego, np. »Po-
limorphia«. Wolę »Tren oÞ a-
rom Hiroszimy«, bo tym 
można się podeprzeć�.

Nigdy nie było łatwo na-
dążyć za artystą i jego zmie-
niającymi się często wypo-
wiedziami. Raz mówił, że te 
katastroÞ czne wizje malu-
je, bo uważa, iż ludzie lu-
bią się bać, innym razem, 
że są to tylko kompozy-
cje form i kolorów. Mimo 
że całą malarską twórczość 
Beksińskiego można jakoś 
podzielić na epoki lub cy-
kle, to jednak wszędzie my-
ślą przewodnią artysty jest 
mroczna wizja ogólnej kata-
strofy, wizja śmierci i wła-
snego, choć ukrytego lęku 
przed końcem świata. I trud-

no się dziwić, że zwiedzają-
cy wystawy Beksińskiego 
nie mogą się oprzeć próbom 
najróżniejszych interpretacji 
tych przedstawień.

Można by się w końcu zgo-
dzić z twierdzeniem artysty 
o �treściach bez znaczenia�, 
gdyby nie liczne jego przed-
stawienia Ukrzyżowanego. 
Posługując się tradycyjną 
symboliką chrześcijańską, 
artysta nie może twierdzić, 
że są one �bez znaczenia�. 
Malując przecież �Ukrzyżo-
wanie�, które nie jest reje-
stracją sennego mirażu ani 
majaku, artysta świadomie 
odwołuje się do faktu histo-
rycznego, zabarwionego bar-
dzo mocno emocjami i wy-
wołującego określone reak-
cje. Używając tej, a nie innej 
symboliki, artysta wyraźnie 
angażuje widza, który naj-
pierw postrzega znane sobie 
przedstawienie, a dopiero 
później może się zastanawiać 
nad pięknem jego kompozy-

cji i perfekcyjnym warszta-
tem malarskim Beksińskiego.

Ból czy gorycz bezradności
Tak też postrzega się dzie-

ło �Bez tytułu� z 1974 r. za-
wierające napis tytułowy 
wystawy: �In hoc signo vin-
ces�. Prorocza przepowied-
nia bardzo boleśnie spotyka 
się z dramatycznym, prawie 
groteskowym wizerunkiem 
krzyża z Ukrzyżowanym, 
ozdobionym krzyżem mal-
tańskim i ledwo zarysowa-
ną pacyfą. Emanuje z tego 
obrazu głęboki ból czy wręcz 
gorycz, bo przecież nachyla-
jąca się nad kołyską śmierć 
to wyraźna przepowiednia 
losu Jezusa Chrystusa, losu 
z góry przesądzonego. Gory-
czy dopełniają ukrzyżowanie 
i stada drapieżnych ptaków 
kołujące nad ukrzyżowanym 
Chrystusem. Szarożółta ścia-
na wraz ze wspomnianym 
napisem tworzą tło drama-
tycznej sceny, której kolory-

styczne rozwiązanie jest jak 
zwykle u Beksińskiego per-
fekcyjne. SzaÞ r szaty nachy-
lającej się nad kołyską posta-
ci bez twarzy to dominujący 
akcent barwny kompozycji, 
równoważony czerwienią 
perizonium � szaty okalają-
cej biodra Ukrzyżowanego. 
Niezwykle trudno potrakto-
wać to wizyjne przedstawie-
nie wyłącznie w kategoriach 
malarskich.

Inne obrazy artysty, ope-
rujące naturalistycznymi re-
kwizytami, ukazują obsesyj-
nie odrealniony świat bie-
gnący ku zagładzie i ku osta-
tecznemu rozkładowi. Bada-
cze współczesnej ikonograÞ i 
śmierci w sztuce w twórczo-
ści Zdzisława Beksińskiego, 
tragicznym zgonie jego oraz 
najbliższej mu rodziny, znaj-
dują obszar niełatwy do pro-
stych interpretacji. Wysta-
wa w Muzeum Archidiecezji 
Warszawskiej będzie czynna 
do 30 września 2018 r.

SZTUKA \ Temat śmierci fascynował twórców od zarania dziejów. Dowody tego zainteresowania 

to m.in. prehistoryczne miejsca pochówków świadczące o szacunku wobec śmierci i zmarłych 

oraz sposobach ich upamiętnienia. Znajduje to swoje odbicie również w artystycznej twórczości 

współczesnej.

fot. Wikipedia/d

O SZTUCE

Słowa �In hoc signo vinces� odnoszą się tylko do dekoracyjnej funkcji liter widocznych na obrazie Beksińskiego �Bez tytułu� z 1974 r.| fot. arch/d
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POLSKA�SENEGAL \ Nasi rozpoczną udział w rosyjskich MŚ meczem na 

moskiewskiej Otkrytije Arienie z Senegalczykami. Będzie to ostatni pojedynek pierwszej 

kolejki fazy grupowej. Polacy wracają na MŚ po dwunastu latach nieobecności. 
fot. Tomasz Hamrat/Gazeta Polska

16.50|TVP1
D Z I Ś  W A R T O  O B E J R Z E Ć

MECZPROGRAM TV

�GAZETA POLSKA� \ Tygodnik

Między 
Macronem 
a Morawieckim

W numerze 24/2018 poleca-
my Państwu tekst Macieja 
Kożuszka �Europa Merkel�. 
Niemiecka kanclerz długo 
czekała, by zabrać głos w to-
czącej się debacie na temat 
przyszłości Unii Europej-
skiej. Gdy to już nastąpiło, 
ciągle pozostało wiele wąt-
pliwości. Jedno jest pewne: 
Emmanuel Macron nie mo-
że być zadowolony. Angela 
Merkel znowu zaprezento-
wała swoją polityczną me-
todę polegającą na przedsta-
wieniu takiej narracji, która 
do pewnego stopnia zadowo-
li wszystkich, ale też nikomu 
nie da całkowitej pewności.

Strefa Wolnego Słowa

Opiekunki 

do Niemiec 

do 1500 euro/mies.

wymagany 

komunikatywny 

niemiecki

737 489 914 

lub 737 499 812

OGŁOSZENIE DROBNE PŁATNE

OGŁOSZENIE PŁATNE

OGŁOSZENIE PŁATNE

Strefa Wolnego Słowa

ANTONI MACIEREWICZ O POLSKICH DYLEMATACH  
W 26. ROCZNICĘ OBALENIA RZĄDU JANA OLSZEWSKIEGO
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POLSKA + ŚWIAT + HISTORIA + PUBLICYSTYKA + KULTURA + MOTORYZACJA + PRZYRODA + ZDROWIE

PREMIER 
PO PRZEJŚCIACH, 

POLSKA  
Z PRZYSZŁOŚCIĄ

Rozmowa z premierem 
Mateuszem Morawieckim

Łódzka Specjalna Strefa Ekonomiczna Spółka Akcyjna

90-349 Łódź, ul. Ks. Biskupa Wincentego Tymienieckiego 22 G

tel. 42 676 27 53, 676 27 54, fax 42 676 27 55

jako zarządzający Łódzką Specjalną Strefą Ekonomiczną zaprasza do składania ofert do rokowań, 

mających na celu wyłonienie przedsiębiorców, którzy uzyskają zezwolenia na prowadzenie 

działalności gospodarczej na terenie Łódzkiej Specjalnej Strefy Ekonomicznej:

1) w Podstre�e Łódź, Kompleks 19,

2) w Podstre�e Łódź, Kompleks 12.

Warunkiem przystąpienia do rokowań jest:

1)  wykupienie „Specy�kacji Istotnych Warunków Rokowań” za cenę 20.000 zł + 23% VAT oraz 

2)  złożenie pisemnej oferty wraz z warunkami planowanego przedsięwzięcia.

„Specy�kację Istotnych Warunków Rokowań” można otrzymać w siedzibie Łódzkiej Specjalnej Strefy Ekonomicznej 

Spółka Akcyjna w Łodzi przy ul. Ks. Biskupa Tymienieckiego 22 G codziennie, oprócz sobót i niedziel, w godz. od 

8.00 do 16.00, po uiszczeniu wpłaty w wyżej określonej wysokości na konto ŁSSE S.A.: mBank nr 97 1140 1108 

0000 2030 2200 1001. 

Szczegółowe informacje na temat rokowań i treści Specy�kacji udzielane są w siedzibie ŁSSE S.A. oraz telefonicznie: 

42 275 50 79.

Oferty należy składać w  siedzibie ŁSSE S.A. (w  sekretariacie) codzienne, oprócz sobót i  niedziel, w  godz.  

od 8.00 do 16.00. 

Ostateczny termin składania ofert upływa:

1) w dniu 16 lipca 2018 roku o godz. 09:30 – Podstrefa Łódź, Kompleks 19,

2) w dniu 3 sierpnia 2018 roku o godz. 09:30 – Podstrefa Łódź, Kompleks 12.

Otwarcie ofert złożonych do postępowania nastąpi w siedzibie ŁSSE S.A.:

1) w dniu 16 lipca 2018 roku o godz. 10:00 – Podstrefa Łódź Kompleks 19,

2) w dniu 3 sierpnia 2018 roku o godz. 10:00  – Podstrefa Łódź, Kompleks 12.

Oferty podlegają ocenie w oparciu o kryteria określone w „Specy�kacji Istotnych Warunków Rokowań”

i  rozporządzeniu Ministra Gospodarki i Pracy z dnia 15 listopada 2004 r. w sprawie przetargów i  rokowań oraz 

kryteriów oceny zamierzeń co do przedsięwzięć gospodarczych, które mają być podjęte przez przedsiębiorców  

na terenie Łódzkiej Specjalnej Strefy Ekonomicznej (tekst jednolity: Dz. U. z 2015 r., poz. 2073).

Rokowania wygra Oferent, którego oferta otrzyma największą ilość punktów, nie mniej jednak niż 

50 % wszystkich możliwych do uzyskania punktów. 

Łódzka Specjalna Strefa Ekonomiczna Spółka Akcyjna zastrzega sobie prawo odstąpienia od rokowań,  gdy wystąpi 

istotna zmiana okoliczności powodująca, że prowadzenie postępowania nie leży w interesie publicznym, czego 

nie można było wcześniej przewidzieć lub gdy postępowanie obarczone jest wadą uniemożliwiającą wydanie 

zezwolenia lub zawarcia ważnej umowy na udostępnienie prawa do nieruchomości. 

O  unieważnieniu postępowania ŁSSE S.A. powiadomi pisemnie równocześnie wszystkich Oferentów, podając 

uzasadnienie faktyczne i prawne. 

Treść niniejszego ogłoszenia dostępna jest na stronie internetowej ŁSSE S.A.:  

www.sse.lodz.pl - w zakładce „Przetargi”.

The content of this advertisement in English is available on Lodz SEZ Joint Stock Co. website:  

www.sse.lodz.pl – in section Tenders.
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Za pośrednictwem poczty elektronicznej  

reklama@gpcodziennie.pl 
mogą Państwo w prosty sposób zamówić ogło-

szenie drobne w �Gazecie Polskiej 
Codziennie� w wydaniu ogólnopolskim. 

Koszt takiego ogłoszenia to jedyne 4 zł netto 
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w godz. 9.00-17.00.
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LICZBA DNIA

\ Roger Federer wygrał turniej na kortach trawiastych w Stuttgarcie i wrócił na pozycję lidera 

rankingu ATP. W Þ nale Szwajcar pokonał Kanadyjczyka Milosa Raonica 6:4, 7:6 (7�3). Jest 

to jego 98. wygrany turniej ATP. W tym roku 36-letni Federer zrezygnował z części występów 

na �mączce�, aby jak najlepiej przygotować się do Wimbledonu. 
fot. Ralph Orlowski/Reuters
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PIŁKA NOŻNA \ Szwecja i Meksyk na czele grupy F

Wygrali, ale brakuje im ognia
Od kiedy mnie nie ma, na Szwecji ciąży mniejsza presja. Gdybym grał, ludzie oczekiwaliby, że wygramy wszystkie mecze � stwierdził przed 

pierwszym meczem Szwedów na mundialu Zlatan Ibrahimović. Jego rodacy pokonali co prawda Koreę Południową 1:0, ale w ich grze próżno 

było szukać ognia.

Małgorzata Chłopaś

S
zwecja wywalczyła 
wyjazd na mundial 
w niezapomnianych 
okolicznościach. Eli-

minacje zakończyła za Fran-
cją i Holandią, ale w barażu 
niespodziewanie wyelimino-
wała Włochy. Skandynawo-
wie wykazali się w starciu 
z południowcami precyzją 
i opanowaniem. Po wygranej 
1:0 w pierwszym spotkaniu 
w rewanżu utrzymali ner-
wy na wodzy i dzięki uważ-
nej defensywie wywalczy-
li bezbramkowy remis, do-
prowadzając swoich roda-
ków do ekstazy, a Włochów 
do płaczu.

Ta bitwa o mundial przypo-
mniała wszystkim, że nad-
chodzi zmierzch piłkarskich 
bogów, a z grą powoli żegna 
się fantastyczna generacja 
piłkarzy legend. Zrozpaczony 
Gianluigi Buffon pożegnał się 
na zawsze z reprezentacją 
Włoch, a w składzie �Trzech 
Koron� próżno było szukać 
Zlatana Ibrahimovicia.

�Ibracadabra� nie zagrał 
w eliminacjach na wła-
sne życzenie � zrezygnował 
z występów w kadrze po Eu-
ro 2016 � i sam �wypisał� się 
z mundialu w Rosji. W ostat-
nich miesiącach przed tur-
niejem 36-latek próbował 
co prawda wymusić na se-
lekcjonerze zmianę decy-
zji, ale Janne Andersson był 

nieubłagany. Trener uznał, 
że ponowna budowa kadry 
opartej na jednym gwiazdo-
rze nie ma sensu, a zabranie 
Zlatana do Rosji byłoby nie-
sprawiedliwe wobec tych, 
którzy wywalczyli awans.

Choć nie ma go w kadrze, 
Zlatan jest w Rosji wszędzie 
� na meczu otwarcia, plaka-
tach i ustach fanów. Szwed 
przyjechał na mundial pry-
watnie, bo � jak stwierdził 
� mistrzostwa bez Zlatana 
to nie mistrzostwa. Tym-
czasem jego koledzy z kadry 
próbują odnieść sukces bez 
boiskowego wsparcia najlep-

szego w historii ich drużyny 
narodowej strzelca (62 gole).

W meczu ze zdecydowanie 
najsłabszą w grupie F Ko-
reą Południową okazało się, 
że strzelanie goli nie przy-
chodzi im łatwo. Owszem, 
Szwedzi od początku do koń-
ca meczu mieli przewagę, ale 
brakowało im atutów w ata-
ku. Gra ofensywna oparta 
była na pomocniku Emilu 
Forsbergu oraz napastnikach 
� Marcusie Bergu, któremu 
pomagał z przodu Ola Toivo-
nen. Berg już w 17. min miał 
okazję, którą powinien za-
mienić na bramkę. Z siedmiu 

metrów traÞ ł jednak prosto 
w koreańskiego bramkarza. 
Jeśli Zlatan był na trybu-
nach w Niżnym Nowogro-
dzie, to zapewne złapał się 
w tym momencie za głowę...

Jak słaby pod względem 
liczby oddanych strzałów 
był to mecz, pokazują staty-
styki � kolejne celne uderze-
nie na bramkę zobaczyliśmy 
tuż przed przerwą, ale An-
dreas Granqvist traÞ ł prosto 
w Cho Hyun-woo.

Zamiast popisów strzelec-
kich były więc szarpanina 
i licytacja na faule. W całym 
meczu sędzia odgwizdał ich 

aż 46. Jeden z nich zdecydo-
wał o wyniku � w 64.  min 
Kim Min-woo spóźnił się 
z interwencją i zamiast 
w piłkę, traÞ ł w nogi Vik-
tora Claessona. Sędzia po-
dyktował rzut karny, który 
na gola zamienił Granqvist.

Dzięki skromnej wygranej 
Szwecja, ex aequo z Mek-
sykiem, zajmuje pierwsze 
miejsce w grupie F i ma duże 
szanse na awans do fazy  pu-
charowej kosztem Niemców. 
23 czerwca w meczu z mi-
strzami świata musi jednak 
zdecydowanie poprawić sku-
teczność.

Belgowie nawet się nie zmęczyli
MUNDIAL \ Już sam awans na mundial był dla Panamy świętem narodowym. I to w dosłownym tego słowa zna-

czeniu. Prezydent Juan Carlos Varela dzień po awansie ustanowił wolnym od pracy, a piłkarzy i sztab uhonorował 
najwyższym odznaczeniem państwowym. W debiucie niespodzianki jednak nie było � dużo lepsza była Belgia.

Panama, która na mistrzo-
stwach świata gra po raz 
pierwszy w  historii, już 
na inaugurację trafiła na 
mierzącą w  medal Belgię. 
Ta przystąpiła do spotka-
nia bez leczących kontu-
zje Thomasa Vermaele-
na i  Vincenta Kompany�e-
go, ale za to z całą plejadą 
gwiazd w ofensywie. Kevin 
De  Bruyne, Eden Hazard 
czy Romelu Lukaku ma-
ją pokazać w  Rosji, że są 
w  stanie odnosić sukcesy 
nie tylko w piłce klubowej, 
lecz także reprezentacyj-
nej. Złote pokolenie belgij-

skiego futbolu prowadzi po 
medal Roberto Martínez, 
który przejął kadrę Belgii 
po nieudanym dla niej tur-
nieju Euro 2016. 

Na razie nastroje w dru-
żynie są znakomite. Tuż 
przed mundialem jego 
podopieczni wygrali trzy 
spotkania towarzyskie, 
a  czwarte �  z  Hiszpanią 
� zakończyło się bezbram-
kowym remisem. � Wiemy, 
z jakiej pozycji startujemy. 
Czujemy się silni, jeste-
śmy dobrze przygotowani, 
po ciężkich treningach od-
zyskaliśmy już niezbędną 

świeżość � mówi obrońca 
Toby Alderweireld.

W  spotkaniu z  Panamą 
Belgowie potwierdzili wy-
soką formę, choć mimo 
wszystko nie jest to najlep-
szy punkt odniesienia � bry-
lujący w  zachodnich klu-
bach gwiazdorzy zmierzy-
li się wszak z ekipą złożo-
ną z piłkarzy bez nazwisk, 
dla których szczytem ma-
rzeń jest gra w amerykań-
skiej MLS. Najlepsi strzelcy 
Panamy to� 37-letni Blas 
Pérez i 36-letni Luis Tejada. 
� Do Rosji jedziemy przede 
wszystkim po to, żeby do-

brze się bawić � powtarzali 
piłkarze z czteromilionowe-
go kraju.

Do przerwy bawili się nie-
źle, bo remisowali z  fawo-
rytami 0:0. Jednak tuż po 
przerwie cios zadał im Dries 
Mertens, a potem dwa gole 
dołożył jeszcze Romelu Lu-
kaku � najpierw strzelił gło-
wą, a następnie znakomicie 
wykończył kontratak � i Bel-
gowie na dobre zamknę-
li usta krytykom, nie wrzu-
cając w  tym meczu nawet 
czwartego biegu.

(mch)

Belgia�Panama 3:0 (0:0)

Bramki: Mertens 47�, Luka-
ku 69�, 75�
Sędziował: Janny Sikazwe 
(Zambia)
Belgia: Courtois � Verton-
ghen, Alderweireld, Boy-
ata �  Carrasco (74� Dem-
bélé), Witsel (90� Chadli), De 
Bruyne, Meunier � Mertens
(83� Hazard), Hazard  � Lukaku.
Panama: Penedo � Tor-
res, Escobar, Davis, Muril-
lo � Gomez, Godoy, Cooper, 
Bárcenas (63� Torres), Ro-
driguez (63� Diaz) � Pérez 
(73� Tejada).

Fajerwerków nie było, ale Szwecja pokonała Koreę Płd.| fot. Lucy Nicholson/Reuters

NIE PRZEGAP

Grupa H

Kolumbia�Japonia, wt., godz. 14

Polska�Senegal, wt., godz. 17

Grupa A

Rosja�Egipt, wt., godz. 20 

!

Szwecja�Korea Południowa 
1:0 (0:0)

Bramki: 1:0 Andreas 
 Granqvist 65. � karny
Sędziował: Joel Aguilar 
(Salwador)
Szwecja: Olsen � Lustig, 
Jansson, Granqvist, Au-
gustinsson � Claesson, 
Larsson (81� Svensson), 
Ekdal (71� Hiljemark), 
Forsberg � Berg, Toivonen 
(77� Thelin).
Korea Płd.: Cho Hyun-
-woo � Lee Yong, Kim 
Young-gwon, Jang Hyun-
-soo, Park Joo-ho (28� Kim 
Min-woo) � Koo Ja-che-
ol (73� Lee Seung-woo), Ki 
Sung-yong, Lee Jae-seong 
� Hwang Hee-chan, Kim 
Shin-uk (66. Jung Woo-
-young), Moon Seon-min.
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AWANTURA NA MUNDIALU

WYDARZENIE \ Chorwacja pokonała 2:0 Nigerię w swoim pierwszym meczu na 

mundialu, ale w szatni i tak doszło do niesnasek. Nikola Kalinić odmówił występu w meczu 

przeciwko Nigerii, tłumacząc się kontuzją pleców. W rezultacie wściekły selekcjoner Chorwacji 

Zlatko Dalić odesłał napastnika do do mu.
fot. Antonio Bronic/Reuters

POZIOMO

2)  porcja lodów

6)  chroniony kuzyn wróbla

7)  biegnie obok szosy

8)  syn Abrahama

9)  dźwięk lub barwa

11)  niski głos żeński

13)  spływa po policzku

15)  płynie nią krew

16)  plama na honorze

17)  rzeczne zagrożenie

18)  wietrzna choroba

20)  wieczne pretensje

24)  kraj i kontynent

25)  nabój, pocisk

PIONOWO

1)  pasiasty kamień
2)  pot. aluminium

3)  kłamie jak z nut

4)  statek Noego

5)  blady nad ranem

10)  odmiana agatu

12)  pomieszczenie 

na starocie

13)  przysięgłych w sądzie

14)  inaczej o pogodzie

18)  bojaźń, lęk

19)  wysłannik, delegat

21)  włókno na rajstopy

22)  straciła przyjaciela

23)  kurz i pył
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MUNDIAL 2018 \ Dziś pierwszy i najważniejszy mecz Polaków � z Senegalem na stadionie Spartaka w Moskwie

Wygrać i odpędzić demony 
Wczoraj do Moskwy przylecieli polscy piłkarze, którzy dziś zadebiutują na mistrzostwach świata w Rosji spotka-

niem z Senegalem. Dla Biało-Czerwonych jest to najprawdopodobniej najważniejszy mecz w XXI w. Jeśli go wygra-

my, to droga do kolejnej rundy stanie przed nami otworem.

Artur Szczepanik
korespondencja z Moskwy

N ie mamy husarii 
na koszulkach, se-
lekcjoner Adam 
Nawałka nie obie-

cuje mistrzostwa świata jak 
jego poprzednik sprzed 16 lat 
Jerzy Engel. Od piłkarzy 
trudno usłyszeć jakieś szum-
ne deklaracje, co najwyżej 
mówią o marzeniach.

� Byłoby pięknie, gdyby 
nasza drużyna była kiedyś 
odbierana jak �Orły Górskie-
go� � rozmarzył się Kamil 
Grosicki. 

Do tego potrzeba byłoby 
jednak medalu mistrzostw 
świata. Wśród faworytów 
nikt nas nie stawia, ale eks-
perci pewni są jednego � ja-
kaś drużyna sprawi niespo-
dziankę i awansuje do czoło-
wej czwórki. Kto wie, może 
czarnym koniem będzie wła-
śnie Polska�

Niewiadomych co do skła-
du Polaków na mecz z Sene-
galem jest kilka. Wciąż nie 
wiemy, kto będzie pierw-
szym bramkarzem � Łu-
kasz Fabiański czy Wojciech 
Szczęsny. Trudno też oce-
nić formę Jakuba Błaszczy-

kowskiego, który nie grał 
niemal całą wiosnę. Jego 
miejsce może zająć chwa-
lony we Włoszech i przez 
Nawałkę Bartosz Bereszyń-
ski. Typujących skład Pola-
ków w niepewności trzyma 
też Kamil Glik. Mówiło się, 
że miał być gotowy najpierw 
na spotkanie z Japonią, po-
źniej na mecz z Kolumbią, 
ale kto wie, czy nie zagra już 
dziś. W każdym razie przyle-
ciał razem z kolegami do Mo-

skwy. Jeśli jednak nie zagra, 
to jego miejsce zajmie Jan 
Bednarek.

Senegalczycy do meczu 
z Polakami podchodzą z du-
żym respektem. Wiedzą, 
że nieprzypadkowo w cza-
sie losowania fazy grupowej 
to właśnie nasza drużyna 
umieszczona była w pierw-
szym koszyku. Selekcjoner 
Aliou Cissé przyznał, że do-
cenia siłę Polaków, ale wie, 
że mamy problemy z obroną. 

� Pierwszy mecz nie jest de-
cydujący � powiedział wbrew 
temu, co uważają Polacy. 
� Oczywiście dobrze byłoby go 
wygrać, ale jeżeli się nie uda, 
to mamy jeszcze dwa. Historia 
pokazuje, że można przegrać 
pierwsze spotkanie, a później 
awansować do 1/8 Þ nału. Je-
steśmy jedną z silniejszych 
drużyn w Afryce. Na pewno 
nie będziemy mieli komplek-
sów. Wiemy, że Glik to bar-
dzo ważny element polskiego 

składu. Jest w pewnym sensie 
liderem obrony, jego brak bę-
dzie osłabieniem tej formacji 
� powiedział Cissé, który ja-
ko piłkarz na mundialu 2002 
awansował z Senegalem aż 
do ćwierćÞ nału. 

Podczas meczu na stadio-
nie Spartaka nasi piłkarze 
będą widzieli za bramką po-
mnik braci Starostinów. Bę-
dzie to smutne przypomnie-
nie historii Rosji czasów sta-
linizmu. Czterej bracia Niko-
łaj, Aleksander, Andriej i Piotr 
to klubowe legendy, które 
traÞ ły do gułagu tylko dlate-
go, że ich Spartak był lepszy 
od drużyn reprezentujących 
resorty siłowe. Głównie klu-
bu KGB � Dynama.

Smutne historie pisane 
są też przy okazji tej impre-
zy. W rosyjskim i nternecie 
alarmują: �Ukraińcy chcą 
zepsuć nam nasze wielkie 
święto piłki nożnej�. Nam 
to święto mogą zepsuć Sene-
galczycy. Jeśli przegramy dzi-
siejszy mecz, powrócą do nas 
wszystkie demony z poprzed-
nich nieudanych  mundiali. 
Ukraińcy mają jednak proble-
my większe niż natury spor-
towej. Szef ukraińskiego MSZ 
Pawło Klimkin przypomniał, 
że piłkarskie święto odbywa 
się w tym samym czasie, kie-
dy wielu Ukraińców przeby-
wa w Rosji w więzieniach. 
Warto przypomnieć, że mun-
dial transmitowany jest przez 
ukraińską telewizję i cieszy 
się wielkim powodzeniem.

Cóż, piłka nożna to najważ-
niejsza z nieważnych rzeczy 
na świecie. 

Rozpoczynamy mundial � czas na Polskę!| fot. Tomasz Hamrat/Gazeta Polska
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P ierwszy taki
przeszczep w PolsceWtorek

19/06/2018

 SPOŁECZEŃSTWO  KONTROWERSJE WOKÓŁ REKRUTACJI 
 DO ŻŁOBKÓW I PRZEDSZKOLI 

Rekrutacja do żłobków i przedszkoli to obecnie najbardziej palący temat we Wrocławiu, któ-
ry dotyczy tysięcy rodzin. Protestują rodzice, stowarzyszenia, interweniują miejscy radni. Je-
den z winnych już jest: według urzędników to RODO.

Magda Groń

W
e Wrocławiu roz-
poczyna się Mie-
siąc Rodzin, a tym-
czasem w  ramach 

rekrutacji do przedszkoli pan-
na lub kawaler otrzymuje 200 
punktów do publicznych przed-
szkoli, gdy tymczasem małżeń-
stwa z dwójką dzieci liczyć mo-
gą na ok. 70 punktów (za pra-
cę obojga rodziców)� � napisał 
miejski radny Łukasz Olbert 
z PiS w interpelacji do prezyden-
ta miasta. Dopytywał też, w ja-
ki sposób urząd miasta wspiera 
działania rodziny w tym zakre-
sie. Radny Olbert, który pracu-
je obecnie w  miejskiej komisji 
edukacji i młodzieży, wypunkto-
wał także wszystkie pojawiają-
ce się wokół sprawy kontrower-
sje. Zapytał, dlaczego rekrutacja 
elektroniczna wygląda w  ten 
sposób, że po rejestracji trzeba 
drukować wnioski i dostarczać 
je bezpośrednio do przedszko-
la. I przede wszystkim: jaki to 
ma sens? Dlaczego część opła-
canych przez gminę przedszkoli 

wcale nie jest objęta rekrutacją 
elektroniczną i  dlaczego nabór 
wniosków odbywa się wyłącz-
nie w godz. 8�15, czyli wtedy, 
gdy rodzice pracują. Zdaniem 
radnego przynajmniej raz w ty-
godniu powinna być możliwość 
składania wniosków do godz. 18.  

Odpowiedzi radnemu Olberto-
wi udzielił Jarosław Delewski, 
dyrektor departamentu eduka-
cji w urzędzie miasta. Niektóre 
kwestie zupełnie pominął � jak 
choćby te dotyczące wspie-
rania rodzin przez magistrat. 
Podkreślił, że zasady rekruta-
cji do przedszkoli i oddziałów 
przedszkolnych zostały opra-
cowane na podstawie zapisów 
ustawy � Prawo oświatowe. 
Nie doprecyzował jednak, czy 
miasto mogło opracować te za-
sady inaczej � tak aby rodzice 
maluchów nie musieli przecho-
dzić gehenny.

� Z uwagi na wejście w życie 
RODO i konieczność wypraco-
wania i  wdrożenia procedur 
w bieżącym roku nie udało się 
włączyć do systemu rekrutacji 
innych podmiotów prowadzą-

cych przedszkola. Pragnę nad-
mienić, że przepisy nie nakła-
dają obowiązku włączenia się 
do elektronicznego systemu 
edukacji innych podmiotów, bę-
dziemy jednak czynić starania, 
aby w przyszłym roku wspólna 
rekrutacja była możliwa � pod-
kreślił Jarosław Delewski. Zda-
niem Delewskiego przyjmo-
wanie wniosków odbywa się 
w godzinach pracy, a ewentu-
alne wydłużenie godzin �będzie 
poddawane analizie�. Dodał, że 
wnioski można przecież przesy-
łać pocztą. � Dokumenty skom-
pletowane i  podpisane przez 
rodzica może złożyć każda inna 
osoba � zaznaczył.

Obecnie we Wrocławiu trwa 
batalia także o zapisy do żłob-
ków. Winą za bałagan miasto 
obciążyło poznańską firmę, 
która opracowała system re-
krutacji. Firma przyznała się 
do błędu, którego naprawienie 
� jak twierdzi � zajęło jej pięć 
godzin. Problem jest jednak 
znacznie większy .

CZYTAJ WIĘCEJ NA s.2

Tak Wrocław
wspiera rodziny 

INWESTYCJE

30 mln zł
na lokalne drogi

Na Dolnym Śląsku na 12 inwe-

stycji związanych z przebudową 
i remontami dróg lokalnych zo-

stanie przeznaczonych prawie 30 

mln zł z Rządowego Programu 

na rzecz Rozwoju oraz Konku-

rencyjności Regionów poprzez 

Wsparcie Lokalnej Infrastruktury 

Drogowej. Inwestycje zrealizu-

je osiem gmin i cztery powia-

ty. Wczoraj promesy odebrali 

przedstawiciele Barda, powia-

tu trzebnickiego i powiatu ole-

śnickiego. � Program przebu-

dowy i remontu dróg lokalnych 

jest bardzo dobrym przykładem 

współpracy samorządu z rządem 

� powiedział wczoraj we Wrocła-

wiu minister inwestycji i rozwoju 

Jerzy Kwieciński, gdy wręczał 
samorządowcom promesy. Mi-

nister przypomniał, że to druga 

faza programu wsparcia budowy 

dróg lokalnych � wcześniej roz-

dysponowano 800 mln zł, a teraz 

500 mln zł. Mimo że to rekordowe 

kwoty, pieniędzy nie wystarczy 

na wszystkie pilne inwestycje. 

Kwieciński zapowiedział kolejny 

program, który pozwoli również 
na budowę przepraw mostowych. 

W obecnym rozdaniu najwyższą 
dotację w regionie otrzymał po-

wiat oleśnicki � niemal 5 mln 

zł na przebudowę jed nej z dróg.

(ag/PAP) 

Awantury o rekrutację do żłobków i przedszkoli we Wrocławiu są co roku|fot. Krzysztof Sitkowski/Gazeta Polska
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Dobromiła Wrońska

P
acjent, który poddał 
się terapii leczenia na-
wracającego nowotwo-
ru węzłów chłonnych 

� chłoniaka Hodgkina, nie wy-
raził zgody na przyjęcie trans-
fuzji krwi ze względów wy-
znaniowych � należy do zbo-
ru Świadków Jehowy. � Więk-
szość ośrodków nie kwaliÞ kuje 
takich pacjentów do autotrans-
plantacji, ponieważ wiąże się 
to z dużym ryzykiem � mówi 
prof. Tomasz Wróbel, kierow-
nik Kliniki Hematologii, No-
wotworów Krwi i Transplan-
tacji Szpiku USK. � Nie sły-
szeliśmy, aby w Polsce ktoś to 
wcześniej zrobił. Ale na świe-
cie są ośrodki, które takie za-
biegi wykonują. Dla nas było to 
ogromne wyzwanie. Posiłkując 

się dostępnymi zagranicznymi 
publikacjami, wykonaliśmy tę 
procedurę, która okazała się 
sukcesem. Cieszymy się, że pa-
cjent przeszedł przez to bez 
ciężkich powikłań. Wciąż jed-
nak czekamy na wyniki badań 
kontrolnych. To, że zabieg się 
udał, nie świadczy jeszcze, że 
pacjent jest wyleczony. Żeby 
tak stwierdzić, potrzebna jest 
dłuższa obserwacja � dodaje 
profesor.

Autologiczne przeszczepie-
nie komórek krwiotwórczych 
jest standardowym leczeniem 
w  przypadku pacjentów z  na-
wrotem chłoniaka Hodgkina 
(dawniej: ziarnicy złośliwej). 
U 20 proc. chorych cierpiących 
na ten typ nowotworu podsta-
wowa chemioterapia nie przy-
nosi jednak poprawy, dlatego 
należy podać im zintensyÞ ko-
waną dawkę. To jednak wią-
że się z  uszkodzeniem szpiku 
i wtedy jego przeszczep jest je-
dyną szansą na uratowanie cho-
rego. Zanim jednak przeszcze-
piony szpik zacznie pracować, 
przez trzy tygodnie odporność 
pacjenta znacznie spada. Wtedy 
pojawia się niedokrwistość czy 
skaza krwotoczna. I  właśnie 

AWANTURA O ŻŁOBKI 

Rodzice mają 
dość zamieszania 
z rekrutacją
Walka o miejsce dla dziecka w żłobku we Wrocławiu przypo-
mina wojnę. Na forach internetowych rodziców aż się gotu-
je po ostatniej wpadce z systemem rekrutacyjnym. Rodzice 
nie pozostawiają suchej nitki na władzach miasta. W petycji, 
którą podpisało ponad 500 osób, żądają od prezydenta mia-
sta ujawnienia informacji na temat rekrutacji.

Dla setek wrocławskich rodzin 
sprawa miejsca w  żłobku czy 
przedszkolu to ważna kwestia 
życiowa. Tymczasem problemy 
z naborem do placówek powta-
rzają się co roku. Rodzicom nie 
wystarczają już przeprosiny za 
błędy w systemie, w petycji do-
magają się ujawnienia w trybie 
pilnym informacji, ile dzieci apli-
kowało do poszczególnych grup 
wiekowych w każdym ze żłob-
ków, czy liczby punktów, któ-
re otrzymały zakwaliÞ kowane 
dzieci w poszczególnych grupach 
wiekowych. Chcą też ujawnienia 
list rezerwowych (na dzień ogło-
szenia wyników rekrutacji) oraz 
�przygotowanie w ciągu najbliż-
szego miesiąca pełnego raportu 
dotyczącego procesu rekrutacyj-
nego, z wyjaśnieniem wszystkich 
uchybień oraz informacją, jakie 
działania Urząd Miasta podejmie, 
aby w przyszłości uniknąć takie-
go bałaganu�.

Rodzice wrocławskich malu-
chów skrzyknęli się też na por-
talu społecznościowym, gdzie 
swoje komentarze publikują pod 
własnymi nazwiskami. Czytamy 
m.in.: �Wina zewnętrznej Þ rmy... 
A kto nadzorował tę Þ rmę, robił 
formalny odbiór aplikacji i czu-
wał nad przebiegiem rekrutacji? 
Miasto powinno przynajmniej 
uczciwie przyznać się do błę-
du�. �Mam gdzieś ich przeprosi-
ny. Wiele dzieci nie zostało przy-
jętych, bo miasto woli budować 
kolejne galerie handlowe, a nie 
żłobki, skoro wiedzą, że jest tak 
trudno się dostać i tyle dzieci co 
roku zostaje odrzuconych!�.

�Te miejsca rezerwowe to jed-
na wielka ściema. Rok temu syn 
się nie dostał do żłobka, bo był 
za młody. Byliśmy na liście re-
zerwowej. Dzwoniłam kilka ra-

zy do żłobka podczas roku, żeby 
się dowiedzieć, jak tam zmiany 
na liście rezerwowych. No i nic 
się nie ruszyło. A  w  tym roku 
w czwartek się dostał, a w pią-
tek już nie. Drugi rok pod rząd. 
Coś tu jest nie tak. Dlatego z ca-
łym poważaniem niech nie mydlą 
oczu listami rezerwowymi, tylko 
od razu je do kosza wyrzucą�.

Tylko Jacek Sutryk, kandydat 
na prezydenta Wrocławia, szef 
departamentu, któremu podlegają 
żłobki, nadal jest z siebie zadowo-
lony. W  wywiadzie publikowa-
nym w samym centrum awan-
tury o rekrutację o żłobkach nie 
mówi ani słowa. Najwyraźniej 
jest za bardzo zajęty własną kam-
panią, co celnie wypunktował To-
masz Owczarek z Wrocławskiego 
Ruchu Obywatelskiego w  liście 
otwartym do kandydata.  

�21 maja (poniedziałek)  w go-
dzinach okołopołudniowych 
podpisywał Pan list intencyjny 
o współpracy dotyczącej wspól-
nego budowania koalicji politycz-
nej wokół Pana osoby. 4 czerwca 
(poniedziałek) w godzinach oko-
łopołudniowych podpisywał Pan 
porozumienie budujące politycz-
ną koalicję wokół Pana osoby. 
13 czerwca (środa) w godzinach 
okołopołudniowych podpisywał 
Pan porozumienie budujące poli-
tyczną koalicję wokół Pana osoby. 
Od co najmniej pół roku co chwi-
lę wręcza lub odbiera Pan nagro-
dy, występuje na konferencjach, 
wygłasza Pan prelekcje, udziela 
wywiadów i wykonuje dziesiątki 
innych czynności nastawionych, 
moim zdaniem, na autopromocję. 
Znaczną ich część w godzinach, 
gdy większość wrocławian pra-
cuje� � napisał Owczarek.

(ag)

JAK UZDROWIĆ MPK?

SPOTKANIE \ Mirosława Stachowiak-Różecka zaprasza na kolejne spotka-

nie w ramach cyklu �Porozmawiajmy o realnych problemach� w środę 20 czerwca 

o godz. 16 w hotelu Duet (ul. Św. Mikołaja 47). Rozmowa będzie dotyczyła problemów 

MPK. Na których pętlach powinny stanąć punkty socjalne? Jak wykorzystać pomysły 

i zaangażowanie pracowników w rozwój Þ rmy? To tylko niektóre tematy do dyskusji.

W środowisku hematologów leczenie świadków Jehowy jest istotnym problemem � przyznaje prof. Tomasz Wróbel| fot. Ignac Głowacki/Gazeta Polska

Kolejna koalicja zawiązana w godzinach pracy Jacka Sutryka| fot. Janusz Wolniak/Gazeta Polska

fot. Ignac Głowacki/Gazeta Polska

 SŁUŻBA ZDROWIA 

\\ Autologiczne 

przeszczepienie 

komórek 

krwiotwórczych 

jest standardowym 

leczeniem 

w przypadku 

pacjentów 

z nawrotem chłoniaka 

Hodgkina. U 20 proc. 

chorych podstawowa 

chemioterapia nie 

przynosi jednak 

poprawy, dlatego 

należy podać im 

zintensyÞ kowaną 
dawkę. To 

jednak wiąże się 
z uszkodzeniem 

szpiku i wtedy 

przeszczep jest jedyną 
szansą na uratowanie 

chorego  \\

W  Klinice Hematologii, Nowo-
tworów Krwi i Transplantacji 
Szpiku Uniwersyteckiego 
Szpitala Klinicznego we Wro-
cławiu dokonano pierwszego 
w Polsce autologicznego prze-
szczepu szpiku bez wspoma-
gania się transfuzją krwi.

Każdy pacjent
ma prawo
do swoich zasa
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w tym okresie tak ważna staje 
się transfuzja krwi.

� O  skuteczności chemiote-
rapii decyduje w  przypadku 
autotransplantacji jej inten-
sywność, co wiąże się zwykle 
z  koniecznością przetaczania 
preparatów krwi � zauwa-
ża dr  Anna Czyż, kierownik 
oddziału transplantacyjnego. 
� Zaniechanie ich przetacza-
nia zwiększa ryzyko śmierci 
w okresie okołotransplantacyj-
nym. Jest taki moment, kiedy 
poziom płytek krwi obniża się 
niemal do zera. Nie mamy wte-
dy większego wpływu na to, 
czy chory będzie miał skazę 
krwotoczną, czy nie.

W  związku z  brakiem zgo-
dy na przeprowadzenie trans-
fuzji lekarze musieli ochronić 
pacjenta przed krwawienia-
mi i konsekwencjami głębokiej 
niedokrwistości za pomocą in-
nych metod. Trzeba go było od-
powiednio przygotować (poda-
wano mu m.in. preparaty żela-
za), wymagał wnikliwego nad-
zoru lekarskiego i opieki pielę-
gniarskiej.

Pacjent, który poddał się tej 
terapii, jest dwudziestoparo-
letnim mężczyzną bez żadnych 

obciążeń innymi chorobami. 
Zanim świadomie podjął swoją 
decyzję, przeprowadzono z nim 
wiele rozmów, podczas których 
przedstawiono mu wszelkie 
możliwe korzyści, ale i ryzyko 
związane z zabiegiem. Lekarze 
podkreślają także, że bardzo 
ważna była ścisła współpraca 
z pacjentem, a także zaangażo-
wanie całego zespołu. 

� Wydaje mi się, że część leka-
rzy powstrzymuje się przed te-
go typu zabiegami właśnie m.in. 
z  powodu obaw przed konse-
kwencjami prawnymi w  przy-
padku śmierci chorego. Mimo 
że pacjent nie wyraził zgody 
na przetoczenie krwi, to w mo-
mencie, gdy będzie umierał wła-
śnie z tego powodu, obok może 
być też rodzina z odmiennym od 
pacjenta poglądem na tę sprawę 
� zauważa dr Anna Czyż. � Na 
pewno dużym wyzwaniem by-
ło przekroczenie pewnej bariery 
psychologicznej. Zazwyczaj pod-
czas przeszczepienia komórek 
krwiotwórczych przetacza się 
od kilku do kilkunastu jednostek 
preparatów krwiopochodnych. 
To, że nie możemy tego wyko-
nać, w  jakiś sposób nas bloku-
je. Ale zobaczyliśmy, że jest to 

możliwe, dlatego mam nadzieję, 
że następnym razem podjęcie tej 
decyzji będzie nieco łatwiejsze � 
mówi.

Udany zabieg przeszczepu bez 
konieczności stosowania trans-
fuzji krwi jest ważnym kro-
kiem w  leczeniu nowotworów 
krwi u  świadków Jehowy, ale 
też każdego, kto nie zgadza się 
na pewne procedury. � Po bada-
niu rozmawiałem z przedstawi-
cielami tego wyznania, którzy 
wyrazili zadowolenie z przepro-
wadzenia zabiegu w Polsce. Bo 
zazwyczaj takich ośrodków mu-
szą szukać poza krajem � przy-
znaje profesor Tomasz Wróbel. 
� W  środowisku hematologów 
leczenie świadków Jehowy jest 
istotnym problemem. Kiedy by-
łem młodszy, nie rozumiałem 
ich podejścia, jednak dotarło do 
mnie, że trzeba uszanować ich 
prawo do odmowy i nie można 
ich zmuszać do czegoś, czego nie 
chcą. To są dorośli ludzie i mają 
prawo podjąć decyzję dotyczącą 
ich zdrowia i życia. Mają prawo 
do trzymania się swoich zasad, 
a ja, jeśli mogę, powinienem do-
stosować do nich swoje postępo-
wanie jako lekarza, nie łamiąc 
etyki lekarskiej.

KULTURALNY FLESZ

EWAKUACJA NA LOTNISKU

WROCŁAW \ Dwie pozostawione torby były przy-

czyną ewakuacji na lotnisku w nocy z niedzieli na po-

niedziałek. Pirotechnicy Straży Granicznej sprawdzili 

bagaż i uznali go za bezpieczny. Właściciele toreb, 

Japończyk i Irlandczyk, dostali po 500 zł mandatu.

CORAZ WIĘCEJ CUDZOZIEMCÓW 

RYNEK PRACY \ Według danych ZUS w Polsce 

legalnie pracuje prawie pół miliona cudzoziemców. 

Największa grupa to obywatele Ukrainy. W woje-

wództwie dolnośląskim rok temu pracowało prawie 

35 tys. obcokrajowców, dzisiaj jest ich już 48 tys. 

fot. SG/d fot. Arkadiusz Ławrywianiec/Gazeta Polska

SZTUKA

Nieznane / The Unknown

Wystawa Loreny Arévalo � stu-

diującej na wrocławskiej ASP 

peruwiańskiej artystki, która 

za pomocą rysunku i technik 

malarskich odkrywa świat wspo-

mnień, marzeń, opowieści i le-

gend. W swoich pracach łączy 

poczucie tożsamości z naturą, 

która jest jej inspiracją od lat 

dzieciństwa spędzonych w ama-

zońskiej dżungli.

Wtorek, 19 czerwca, od godz. 

10, Centrum Innowacji Przejście,

ul. Świdnicka 19, Wrocław

FILM

�Morderstwo w Orient 
Expressie�

W ramach Filmowego Klubu Se-

niorów pokaz ekranizacji klasycz-

nej powieści kryminalnej Agathy 

Christie w reżyserii pięciokrotnie 

nominowanego do Oscara Kenne-

tha Branagha � reżysera i aktora, 

którego zobaczymy w roli słynnego 

detektywa Herkulesa Poirota, roz-

wiązującego sprawę tajemniczego 

morderstwa.

Wtorek, 19 czerwca, godz. 12, DCF 

� Dolnośląskie Centrum Filmowe, 

ul. Piłsudskiego 64a, Wrocław

DLA DZIECI

Słońce świeci
wszystkim

Spektakl poetycko-muzyczny w re-

żyserii Krystyny Paraszkiewicz-Pa-

ter i Anny Stokłosy w dziewięciu 

obrazach z prologiem, epilogiem 

i przesłaniem promującym książ-
kę wydaną przez rzecznika praw 

dziecka. W przedstawieniu wystąpi 

młodzież z Integracyjnej Grupy Te-

atralnej �Our Point�, a także aktorzy 

z Teatru �Jesteśmy�.

Wtorek, 19 czerwca, godz. 12, 

Centrum Kultury Wrocław-Zachód,

ul. Chociebuska 4-6, Wrocław

DOKUMENT

Holding Hands with Ilse

Instytut Dialogu zaprasza na po-

kaz filmu dokumentalnego i spo-

tkanie z jego reżyserem Abra-

hamem Ravettem, który był 
wychowywany w powojennym 

Wałbrzychu przez niemiecką 
opiekunkę. Film jest zapisem 

podróży Ravetta w celu odnale-

zienia dawnej niani. Szuka jej, 

znając jedynie jej imię i posia-

dając jedną wspólną fotografię.
Wtorek, 19 czerwca, godz. 18, 

Dom Edyty Stein, ul. Nowowiejska 

38, Wrocław

TEATR

�Klatka
z łez�

Pokaz przedstawienia Wrocław-

skiego Teatru Tańca inspirowanego 

dziełami brytyjskiej dramatopisar-

ki Sarah Kane: �Psychoza 4.48� 

i �Łaknąć�. Artyści poprzez taniec 

starają się odpowiedzieć na pyta-

nie, do jakiego punktu człowiek 

może dojść w stanie uczuciowej 

pustki, zgubionej radości, kiedy 

serce umiera, a ciało wciąż żyje.

Wtorek, 19 czerwca, godz. 19, 

Scena na Świebodzkim, pl. Orląt 
Lwowskich 20c, Wrocław

KOMEDIA

Krótkie
formy

Spektakl komedii improwizowa-

nej składający się z krótkich gier 

teatralnych, podczas których to 

publiczność za każdym razem 

decyduje o miejscu akcji, bohate-

rach odgrywanych przez aktorów 

czy nawet o słowach, które we-

dług nich powinny paść w trakcie 

sceny. Po spektaklu odbędzie się 
Jazz Jam Session z wrocławskimi 

muzykami jazzowymi.

Wtorek, 19 czerwca, godz. 20, 

Vertigo, ul. Oławska 13, Wrocław 
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SPORT

 ŻUŻEL 

W pierwszych wyścigach zdecydowaną 
przewagę mieli podopieczni Rafała 
Dobruckiego. Wrocławianie kontrolowali 
przebieg spotkania, a gdy tylko Falubaz 
zmniejszał dystans, tamci znów go odrabiali

FUTBOL AMERYKAŃSKI

Pantery bez porażki

Zespół Panthers Wrocław bez porażki zakończył run-

dę zasadniczą Ligi Futbolu Amerykańskiego. W swo-

im ostatnim występie przed własną publicznością 
Pantery pokonały Falcons Tychy 39:0. 

Cel na sezon zasadniczy został osiągnięty. Drugi rok 

z rzędu kończymy ten etap rozgrywek bez porażki, 

co bardzo cieszy, ale oczywiście to tylko jeden z kro-

ków do mistrzostwa Polski, o które walka rozegra 

się w fazie play-off. Dzisiaj pokazaliśmy, w jak do-

brej  formie jesteśmy i na pewno chcemy ją podtrzy-

mać w kolejnych tygodniach � mówi Michał Latoś, 
prezes zarządu Panthers Wrocław.

Pantery mecz półÞ nałowy rozegrają na własnym 

boisku � co było wiadome już od dawna. Jedyną nie-

wiadomą pozostaje ich przeciwnik. Będzie nim zwy-

cięzca spotkania Tychy Falcons � Kraków Kings. 

Teraz przed Panthers Wrocław dwa tygodnie prze-

rwy, a następnie spotkanie towarzyskie, które zo-

stanie rozegrane 7 lipca w Amsterdamie. Na sta-

dion olimpijski Pantery powrócą 14 lipca. Wtedy 

rozegrany zostanie mecz półÞ nałowy Ligi Futbolu 

Amerykańskiego, który zdecyduje o tym, kto zagra 

w wielkim Þ nale.

(bg)

GRAND PRIX DOLINY BARYCZY DLA CCC

KOLARSTWO \ Kamil Małecki z CCC Sprandi Polkowice okazał się najlep-

szy na ostatnim etapie oraz w całym wyścigu Grand Prix Doliny Baryczy. � Zno-

wu pojechaliśmy świetnie drużynowo i bardziej doświadczeni koledzy wierzyli, 

że poradzę sobie na mecie. Bardzo się cieszę z tej wygranej � powiedział na me-

cie Małecki. 

Kolejni zawodnicy 

na testach
Śląsk Wrocław konsekwentnie buduje zespół na przy-

szły sezon. Dyrektor sportowy wrocławskiego klu-

bu Dariusz Sztylka stawia na młodych zawodników 

z klubów pierwszoligowych. Dlatego też na testach 

w Śląsku pojawili się 22-letni obrońca ze Stomilu 

Olsztyn Marcel Ziemann oraz 25-latek z Wigier Su-

wałki Artur Bogusz.

Bogusz jest obrońcą grającym na lewej lub prawej stronie 

linii defensywnej. W poprzednim sezonie rozegrał w bar-

wach Wigier 29 meczów, w których strzelił dwa gole. Je-

śli zostanie zatrudniony we wrocławskim klubie, będzie 

na pewno mocnym uzupełnieniem składu. Wszyscy pamię-

tamy, że linia defensywna wrocławian w poprzednim se-

zonie nie zawsze spisywała się tak, jak oczekiwano. Drugi 

z testowanych zawodników Marcel Ziemann gra na pozy-

cji prawego obrońcy. Jego dodatkowym atutem jest jed-

nak to, że może występować jako prawy pomocnik. W bar-

wach olsztyńskiego klubu w poprzednim sezonie wystąpił 

w 26 spotkaniach, zdobywając jednego gola. Ze Śląskiem 

pożegnali się po zakończonym sezonie obrońcy: Mateusz 

Lewandowski, Adam Kokoszka, Tim Rider i Boban Jović. 

Linia obrony potrzebuje więc wzmocnień. Czy będą to Bo-

gusz i Ziemann? A może oprócz nich ktoś jeszcze? Przeko-

namy się wkrótce.
(bg)

 PIŁKA NOŻNA 

Sparta Wrocław poległa 
w Zielonej Górze
Miało być lekko, łatwo i przyjemnie. Sparta jechała do Zielonej Góry na spotkanie z Falu-
bazem jako zdecydowany faworyt. Niestety, nic nie poszło zgodnie z planem i wrocławia-
nie przegrali 39:51.

Bartłomiej Górski

W
 pierwszym starciu obu 
zespołów we Wrocła-
wiu Sparta wygrała 
48:42. Falubaz przegry-

wał ostatnio zarówno na własnym 
torze, jak i na wyjazdach, natomiast 
Sparta niezależnie od toru wygrywała 
swoje spotkania. Wszystko więc wskazy-
wało na to, że w spotkaniu rewanżowym bę-
dzie podobnie. I na początku wszystko szło zgodnie 
z przewidywaniami.

W pierwszych wyścigach zdecydowaną przewa-
gę mieli podopieczni Rafała Dobruckiego. Wro-
cławianie kontrolowali przebieg spotkania, a gdy 
tylko Falubaz zmniejszał dystans, tamci znów go 
odrabiali. Nawet słabsza dyspozycja Macieja Ja-
nowskiego nie wpłynęła na przebieg spotkania, bo 
dobrze punktowali Maksym Drabik i Gleb Czugu-
now. Tak było w pierwszej części spotkania � czy-
li do dziewiątego wyścigu. Wtedy wydarzyło się 
coś, co odmieniło losy tego meczu na niekorzyść 
Sparty. Dziewiąty, dziesiąty i jedenasty bieg Falu-
baz wygrał w stosunku 5:1 i odrobił straty, a na-
wet wyszedł na zdecydowane prowadzenie. W ko-

lejnych wyścigach zielonogórza-
nie spokojnie pilnowali wyniku 
i  nie tylko wygrali spotkanie, 
ale zdobyli również bonus. 

Po meczu trener wrocła-
wian Rafał Dobrucki powie-
dział: � Pojechaliśmy bardzo 

słabe zawody. Dwóch zawodni-
ków pojechało na swoim pozio-

mie, a reszta zdecydowanie poniżej. 
Nie ma czasu na usprawiedliwianie się. 

Musimy wyciągnąć wnioski i  jedziemy da-
lej. Gratuluję gospodarzom świetnego wyni-
ku. Również Piotrowi gratuluję powrotu. Już 
przed zawodami mówiłem, że będzie on klu-
czową postacią dla Falubazu. Zrobił w  tym 
spotkaniu bardzo dobry wynik i stąd też ta-
kie zwycięstwo Falubazu.

Miejmy nadzieję, że to tylko chwilowe załama-
nie we wrocławskim zespole. Sparta przegrała 
co prawda mecz, jednak nadal zajmuje w tabe-
li drugą pozycję. Szansa na poprawę nastrojów 
w zespole i wśród kibiców będzie dopiero 1 lip-
ca � wrocławianie zmierzą się na własnym torze 
z Unią Tarnów. Może dłuższa przerwa wpłynie ko-
rzystnie na Spartę?

51:39 
Falubaz Zielona 

Góra–Sparta 
Wrocław

Sparta przegrała co prawda mecz, jednak nadal zajmuje w tabeli drugą pozycję| fot. Wojciech Tarchalski/400mm

fot. Cccsport.eu/d
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DODATEK ŁÓDZKI

Mniej miejsc parkingowych pod biurowcami przy ul. Traugutta � taki będzie efekt remontu 
tej ulicy na odcinku od Sienkiewicza do Kilińskiego. Według urzędników sytuacja ma się 
poprawić za kilka lat, gdy w centrum Łodzi zostaną wybudowane nowe drogi.

Bartłomiej Krasnodębski

K
olejna modernizacja 
drogi w  Śródmieściu 
spowoduje zmniejsze-
nie liczby miejsc par-

kingowych, ponieważ po remon-
cie na ul. Traugutta będzie moż-
liwość parkowania tylko równo-
legle, a dotychczas można było 
stawiać auta także prostopadle.

Zbulwersowani pomysła-
mi miejskich urzędników są 
członkowie inicjatywy społecz-
nej EL  00000 � Zmotoryzowa-
ni Mieszkańcy Łodzi. � Przy 
każdym remoncie ulic w  Ło-
dzi urzędnicy likwidują miej-
sca parkingowe. Z  240 miejsc 
do parkowania w okolicach bu-
dynku telewizji ma zostać sześć, 
a na remontowanej ul. Gdańskiej 
zniknie 75  proc. parkingów. Na-
tomiast przy Teatrze Powszech-
nym z 72 miejsc pozostanie za-
ledwie 12. Dodatkowo kilka ty-
godni temu podwładni Hanny 
Zdanowskiej, montując zapo-
ry, zamknęli parking na ponad 
50 samochodów przy ul. Nawrot 
� byle czasem tam ktoś nie za-

parkował. Jeszcze w czerwcu te-
go roku zniknie na stałe zdecydo-
wana większość miejsc parkin-
gowych przy biurowcach na ul. 
Traugutta � wyliczają społeczni-
cy. � Prezydent Hanna Zdanow-
ska i  wiceprezydent Wojciech 
Rosicki twierdzą, że łodzianie 
mogą jeździć tramwajami i ro-
werami, a centrum nie jest dla 
samochodów � dodają Zmotory-
zowani Mieszkańcy Łodzi. 

Według nich urzędnicy bronią 
tylko potrzebnych im samym 
miejsc parkingowych. � Łodzia-
nie do budżetu obywatelskiego 
złożyli wniosek o likwidację par-
kingu dla urzędników przy pa-
sażu Schillera i oddanie tej prze-
strzeni mieszkańcom. Jednak 
Urząd Miasta Łodzi wydał w tej 
sprawie negatywną opinię. To 
hipokryzja. Dlaczego w  innych 
miejscach urzędnicy zgadzają się 
na likwidowanie miejsc parkin-
gowych? � dopytują przedstawi-
ciele EL 00000 � Zmotoryzowani 
Mieszkańcy Łodzi. 

Zdaniem zasiadającego w  do-
raźnej komisji ds. transportu 
drogowego Rady Miejskiej w Ło-

dzi radnego PiS Łukasza Magina 
działanie władz miasta polegające 
na likwidowaniu miejsc parkin-
gowych przypomina grę dla dzie-
ci. � W grze �Znikające ciasteczka� 
zadaniem gracza jest odgadnięcie, 
które ciasteczka zostały zjedzo-
ne i zniknęły ze stołu. Prezydent 
Zdanowska z PO przy okazji ko-
lejnych remontów ulic bawi się 
z łódzkimi kierowcami w zgady-
wankę �Znikające miejsca parkin-
gowe�, sądząc, że to zabawne � 
ironizuje radny PiS.

A jak na zarzuty łodzian i samo-
rządowców odpowiadają urzędni-
cy? � Przy ul. Traugutta po remon-
cie faktycznie będzie mniej miejsc 
parkingowych, ale już niedługo za-
cznie się budowa małych uliczek 
wewnątrzkwartałowych. Tam 
pojawią się dodatkowe miejsca do 
parkowania  � przekonuje Katarzy-
na Mikołajec, zastępca dyrektora 
ZIM w Łodzi. Jednak nie wiadomo 
dokładnie, kiedy budowa nowych 
ulic się rozpocznie. Wiadomo nato-
miast, że remont ul. Traugutta po-
trwa co najmniej do końca roku. 
W tym czasie będą dozwolone tyl-
ko docelowe wjazdy gospodarcze.

Znikają miejsca 
parkingowe 

Nowowęglowa opóźniona,
tunel na Grembachu w 2020 r.

s.2
Wtorek
19/06/2018

KOMUNIKACJA

Będzie specjalny bilet 
dla turystów?

Prawdopodobnie jesienią w Łodzi 

pojawi się specjalny bilet MPK 

przysługujący turystom nocującym 

w łódzkich hotelach. � Najpierw 

musimy uzyskać opinię związ-

ków zawodowych działających 

w MPK. Potem uchwała znajdzie 

się w komisjach merytorycznych 

Rady Miejskiej w Łodzi. Dopie-

ro później wszyscy radni podej-

mą decyzję, czy popierają taką 
zniżkę dla turystów � informuje 

Tomasz Kacprzak, przewodniczą-

cy Rady Miejskiej w Łodzi. Bilet 

turystyczny ma kosztować 10 zł 
i będzie ważny przez trzy dni. Na 

biletach znajdą się zdjęcia łódz-

kich zabytków. Radni planują, 

żeby bilety kupowały dla swoich 

gości hotele. Turyści mogliby je 

nabywać np. w Regionalnej Or-

ganizacji Turystycznej Wojewódz-

twa Łódzkiego oraz w Łódzkiej 

Organizacji Turystycznej. Tomasz 

Kacprzak twierdzi, że wyprodu-

kowanie biletu turystycznego nie 

spowoduje żadnych dodatkowych 

kosztów dla miejskiego budżetu 

czy finansów MPK. 

(bk)

EDUKACJA

300 zł dla
każdego ucznia

Parlamentarzyści oraz radni 

Prawa i Sprawiedliwości pro-

mują rządowy program �Do-

bry start� wspierający uczniów. 

� Dzieci i młodzież każdego 

roku otrzymają 300 zł. Za te 

pieniądze można kupić m.in. 

plecak, książki, zeszyty i inne 

przybory szkolne � wylicza poseł 
Waldemar Buda, kandydat PiS 

na prezydenta Łodzi. � Z tego 

wsparcia skorzysta więcej dzieci 

niż z programu 500+. Dodatek 

przysługuje każdemu uczącemu 

się dziecku. Wystarczy złożyć 
wniosek do 30 listopada. Można 

będzie to zrobić już od 1 lipca 

drogą elektroniczną, a od 1 sierp-

nia także osobiście w urzędzie. 

Sądzimy, że w Łodzi skorzysta 

z tego dofinansowania ponad 

70 tys. dzieci � dodaje parla-

mentarzysta. Radna PiS Marta 

Grzeszczyk liczy natomiast, że 

Urząd Miasta Łodzi nie będzie 

się ociągał z wypłatami. � Rząd 

zagwarantował środki finanso-

we na wypłaty oraz na obsługę 
świadczenia. Teraz wszystko 

w rękach miejskich urzędników 

� przekonuje radna.

(bk)

Po remoncie ul. Traugutta będzie możliwość parkowania tylko równolegle| fot. Jan Środa/Gazeta Polska

twitter.com/GPCodziennie

https://www.facebook.com/
dodateklodzkigpc 

niezalezna.plgpcodziennie.pl

dodateklodzkigpc@swsmedia.pl

Biuro ogłoszeń: reklama@gpcodziennie.pl, tel. 22 659 01 74
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Bartłomiej Krasnodębski

D latego urzędnicy 
wymyślili, że naj-
lepszym antidotum 
na te problemy bę-

dzie łączenie położonych bli-
sko siebie placówek w zespoły 
przedszkoli miejskich. � Kilka 
miesięcy temu, gdy pierwszy 
raz zaproponowano radnym 
na sesji łączenie przedszko-
li i  tworzenie z  nich zespo-
łów, pomyślałem, że to dzia-
łanie jednorazowe. Czasami 
zdarza się, że w przedszkolu 
czy szkole może nie być chęt-
nych do sprawowania funk-
cji dyrektora. Jednak teraz 
widzę, że urzędnicy uczyni-
li z tego standardowe działa-
nie � mówi radny z klubu Pra-
wa i Sprawiedliwości Tomasz 
Głowacki, zasiadający w  ko-

misji edukacji Rady Miejskiej 
w Łodzi.

Tym razem Zespół Przedszko-
li Miejskich powstanie w Śród-
mieściu. Będzie się składał 
z  przedszkola miejskiego po-
łożnego przy ul. Sienkiewi-
cza i placówki mającej siedzi-
bę przy pl. Komuny Paryskiej. 
� To niekorzystna sytuacja, 
ale urzędnicy w ogóle tego nie 
analizują. Dyrektorzy mają co-
raz więcej obowiązków, a  nie 
dostają żadnych dodatkowych 
gratyÞ kacji Þ nansowych. Nie 
wyobrażam sobie, żeby dyrek-
tora nie było na miejscu w pla-
cówce, bo ma pokój w budynku 
przy innej ulicy � bulwersuje 
się samorządowiec.

Zdaniem radnego Głowackie-
go taka sytuacja w  miejskich 
przedszkolach jest również spo-
wodowana utworzeniem Cen-

trum Usług Wspólnych Oświa-
ty. � Przedstawiciele magistra-
tu postanowili, że księgowi 
z przedszkoli przejdą do CUWO. 
Miało to poprawić sytuację pla-
cówek edukacyjnych, jest ona 
jednak jeszcze gorsza, bo księ-
gowi nie mają już bezpośred-
niego kontaktu z dyrektorami 
przedszkoli. Wcześniej Łódź 
chlubiła się sprawnie działa-
jącymi przedszkolami, a  teraz 
dyrektor placówki musi prze-
mierzać pół miasta z ważnymi 
dokumentami Þ nansowymi, by 
dowieźć je do księgowości. To 
kuriozalna sytuacja � uważa 
radny PiS. 

Według wiceprzewodni-
czącego komisji edukacji Ra-
dy Miejskiej w  Łodzi, radne-
go niezrzeszonego Marcina 
Zalewskiego to władze mia-
sta doprowadziły do sytuacji, 

w której nauczyciele nie chcą 
się podejmować startu w kon-
kursach na funkcję dyrektora 
przedszkola. � Nieudolne dzia-
łania urzędników spowodowa-
ły, że w  środowisku pedago-
gicznym jest duża niechęć do 
prowadzenia placówek. Wła-
dze miasta dokładają kolej-
ne obowiązki dla dyrektorów 
przedszkoli, w ogóle tego z ni-

 EDUKACJA 

Łączą przedszkola, bo nie ma 
kandydatów na dyrektorów
W Łodzi brakuje chętnych na stanowiska dyrektorów przedszkoli. Zdaniem radnych opozycji to efekt narastającej liczby 
obowiązków i braku księgowych, którzy zostali przeniesieni do Centrum Usług Wspólnych Oświaty.

\\ Nie 

wyobrażam 

sobie, żeby 

dyrektora nie 

było na miejscu 

w placówce, 

bo ma pokój 

w budynku 

przy innej ulicy 

� bulwersuje się 
radny Tomasz 

Głowacki  \\ 

 KAMIENICE 

Złożona z  wielkoformato-
wych płyt reprodukcja obra-
zu �Narodziny dnia� autor-
stwa Wojciecha Siudmaka 
ozdobi fasadę remontowanej 
kamienicy w podwórku przy 
ul. Więckowskiego 4 w Łodzi. 
� Instalacja jest inspirowana 
tekstami polskich bajek. Ko-
lory mojego dzieła są ciepłe 
i pastelowe � przekonuje ar-
tysta. Według niego instalacja 
ma pozytywnie nastrajać do 
życia mieszkańców oraz tu-
rystów. Jest tworzona z cera-
micznych płytek. Zajmie trzy 
ściany otaczające dziedziniec. 

Koszt powstania instalacji 
to 1 mln zł. Jej otwarcie ma 
się odbyć prawdopodobnie 
w  wakacje. Twórczość Woj-
ciecha Siudmaka jest kwali-
Þ kowana jako tzw. realizm 
fantastyczny. Artysta nawią-
zuje także do naturalizmu 
i surrealizmu. Malarz urodził 
się w 1942  r. w Wieluniu. Po 
II wojnie światowej ukończył 
warszawską ASP, a w 1966 r. 
wyjechał do Francji, gdzie 
do dziś jest uznanym artystą 
plastykiem.

(bk)

Tym razem Zespół 
Przedszkoli 
Miejskich powstanie 
w Śródmieściu

DROGI

 Nowowęglowa opóźniona, tunel
na Grembachu w 2020 r.
Łódzcy urzędnicy poinformowali miejskich radnych, że budowa ul. Nowowęglowej, czyli drogi 
łączącej Dworzec Fabryczny z ul. Kopcińskiego, przedłuży się i będzie kosztowała o kilka 
milionów złotych więcej. 

Na pewno nie skończymy tej inwestycji do 
końca lipca. Jest to związane z  potrzebą 
utwardzenia ziemi pod drogę. Z tego powodu 
koszt budowy wzrośnie do 23,1 mln zł � mówi 
Agnieszka Kowalewska-Wójcik, dyrektor Za-
rządu Inwestycji Miejskich w Łodzi. Zdaniem 
wiceprezydenta Łodzi Wojciecha Rosickiego 
wszystkiego nie da się przewidzieć. � Miasto 
jest żywą tkanką. Za utwardzenie drogi trzeba 
zapłacić i ktoś to musi wykonać � uważa wice-
prezydent Łodzi.

Opóźnienia pojawią się także przy planowa-
nej budowie tunelu pod torami w śladzie ul. Wi-
dzewskiej. Obecnie urzędnicy przeznaczyli 
100 tys. zł na powstanie dokumentacji projek-
towej. � Gdy będą gotowe dokumenty, wystąpi-
my o środki Þ nansowe. Do tej pory w postępo-
waniach przetargowych potencjalni wykonawcy 
zaproponowali za wykonanie tunelu pod ul. Wi-
dzewską horrendalne kwoty. Naszym zdaniem 
ta inwestycja jest ważna, ale musimy wydawać 
środki Þ nansowe racjonalnie � twierdzi dyrektor 
Zarządu Inwestycji Miejskich w Łodzi. Urzędni-
cy na budowę tunelu zarezerwowali w budżecie 
Łodzi 4 mln zł, a wykonawca zażądał 10 mln zł. 
W związku z tym budowa tunelu zacznie się naj-
wcześniej w 2020 r. 

Według radnych Prawa i  Sprawiedliwości 
urzędnicy źle szacują koszty i ustalają harmo-
nogramy inwestycji. � Nie rozumiem, dlaczego 
nie przewidzieli, że teren pod ul. Nowowęglo-
wą musi być utwardzony � bulwersuje się radny 
Bartłomiej Dyba-Bojarski. 

(kb)

MILIONY NA SZKOLENIA DLA PRZEDSIĘBIORCÓW

ŁSSE \ 4 mln zł wynosi wartość bonów szkoleniowych rozwiezionych przez cam-

per Łódzkiej Specjalnej Strefy Ekonomicznej, który z projektem Strefa RozwoYou 

dotarł do półmetka tournée po regionie łódzkim. Największym wzięciem wśród 

przedsiębiorców aplikujących o dotację cieszą się szkolenia dotyczące unijnego 

rozporządzenia RODO.

Opóźnienia pojawią się przy planowanej budowie tunelu pod torami 
w śladzie ul. Widzewskiej| fot. Jan Środa/Gazeta Polska

fot. ŁSSE/g

Instalacja
Wojciecha Siudmaka
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Odroczona sprawa 
czyściciela kamienic
Z powodu nieprawidłowego doręczenia zawiadomienia o terminie rozprawy nie rozpoczął się 
wczoraj proces przeciwko Grzegorzowi R., właścicielowi kilku kamienic w Łodzi oskarżone-
mu przez prokuraturę m.in. o nękanie, znęcanie się, utrudnianie korzystania z zajmowanego 
lokalu i dręczenie lokatorów kamienicy przy ul. Wrześnieńskiej 4 na łódzkich Bałutach.

Czyściciel kamienic � bo tak na-
zywają go lokatorzy � nie stawił 
się wczoraj w sądzie, mimo że, jak 
podkreślał jego obrońca Arkadiusz 
Zawadzki, chce korzystać z pra-
wa uczestniczenia w rozprawach 
i  składania wniosków dowodo-
wych. Jak zaznaczył mecenas, nie 
dostał on jednak aktu oskarżenia, 
by móc wnieść odpowiedź, a za-
wiadomienie o terminie rozprawy 
zostało odebrane przez dorosłego 
domownika, a nie dostarczone do 
rąk własnych. Według niego unie-
możliwia to rozpoczęcie procesu. 
Obrońca wniósł także o wyłącze-
nie jawności sprawy, ale nie zgo-
dził się na to sąd.

Wczoraj do sądu przyszło kilku-
nastu lokatorów kamienicy przy 
ul. Wrześnieńskiej 4. Opowiadali 
o tym, jak Grzegorz R. wyłączał 
im prąd, wybijał dziury w ścia-
nach, a nawet podduszał jednego 
z mieszkańców. Od razu po zaku-

pie od miasta kamienicy i otrzy-
maniu pieniędzy na jej rewitaliza-
cję podniósł czynsz � z kilku zło-
tych do 30 zł za mkw. Lokatorzy 
nie godzą się jednak na płacenie 
podwyższonych stawek. W wal-
ce z kamienicznikiem wspiera ich 
Stowarzyszenie �Bratnia Pomoc�. 
Jeden z najbardziej pokrzywdzo-

nych lokatorów mieszka w  tej 
chwili w  pozbawionym prą-
du lokalu. Mężczyzna, wspólnie 
z pozostałymi pokrzywdzonymi, 
jest oskarżycielem posiłkowym 
w procesie. Grzegorzowi R. grozi 
nawet do 8 lat więzienia. 

Anna Skopińska

mi nie konsultując. Zaś wi-
ceprezydent Łodzi odpowie-
dzialny za edukację, działacz 
SLD Tomasz Trela bagatelizu-
je problem i udaje, że go nie 
ma � uważa radny Zalewski. 

Miejscy urzędnicy na zarzu-
ty samorządowców odpowia-
dają wymijająco, że łącze-

nie przedszkoli w zespoły nie 
wpłynie na działalność placó-
wek. � Dzieci, rodzice czy ka-
dra pedagogiczna nie odczują 
tej zmiany. W każdej placówce 
pozostanie dyrektor bądź wi-
cedyrektor. Budynki zespołów 
są oddalone od siebie o kilka-
dziesiąt metrów, więc to na-

prawdę niedaleko � zapew-
nia Berenika Bardzka, dyrek-
tor Wydziału Edukacji Urzędu 
Miasta Łodzi. 

Przypomnijmy, że wcześniej 
urzędnicy połączyli w  zespół 
szkolno-przedszkolny szkołę 
podstawową i przedszkole przy 
ul. Przędzalnianej.

KULTURALNY FLESZ

KONCERT

 Jubileusz zespołu Ad Astra

W niedzielę 24 czerwca o godz. 17 

w Teatrze Muzycznym w Łodzi 

ośmiolecie działalności będzie ob-

chodził zespół taneczny Ad Astra. 

Podczas koncertu widzowie wraz 

z artystami odbędą podróż w prze-

szłość. � Zaprezentujemy wybrane 

choreograÞ e wielokrotnie nagra-

dzane podczas konkursów i festi-

wali artystycznych. Będzie można 

również zobaczyć wykonania, które 

w bieżącym roku w Chorwacji zdo-

były mistrzostwo świata w tańcu 

sportowym. W repertuarze poja-

wi się również zrealizowana przy 

muzyce Pawła Odorowicza etiu-

da dyplomowa autorstwa Aleksan-

dry Lewy, przygotowana w ramach 

studiów II stopnia na kierunku cho-

reograÞ a i teoria t ańca na Uniwer-

sytecie Muzycznym im. Fryderyka 

Chopina w Warszawie � twierdzą 
organizatorzy koncertu. Zespół Ta-

neczny Ad Astra działa pod patro-

natem Klubu Sportowego Ad Astra 

przy stałej współpracy z Poleskim 

Ośrodkiem Sztuki. Grupa jest także 

laureatem ogólnopolskich i mię-
dzynarodowych konkursów oraz 

festiwali w Polsce i za granicą. 
Ad Astra osiąga również wysokie 

wyniki podczas zawodów sporto-

wych sygnowanych przez Minister-

stwo Sportu. Jako mistrz Polski 

w tańcu sportowym zespół zakwali-

Þ kował się do kadry narodowej, by 

następnie reprezentować Polskę 
podczas mistrzostw świata. Ad 

Astra w latach 2017 i 2018 zdobył 
mistrzostwo świata w tańcu spor-

towym. Bilety na koncert w kasach 

Teatru Muzycznego.

    WERNISAŻ

 �Pejzaż słowny�

W piątek 22 czerwca o godz. 17 

w Miejskiej Galerii Sztuki �Bałuc-

ka� przy Starym Rynku w Łodzi 

odbędzie się wernisaż wystawy 

Barbary Olejarczyk �Pejzaż słow-

ny�. Ekspozycja koresponduje 

z miejscem położenia galerii. 

� Autorka szczególnie podkreśla, 

jak ważne są dla niej przestrzeń 
Starego Rynku oraz społecz-

ność związana z tym obszarem. 

Prace składające się na tytu-

łowy cykl to obrazy dyplomo-

we, które powstały w pracowni 

obrazu prof. Aleksandry Gieragi 

oraz w pracowni intermediów 

prof. Wiesława Karolaka w Aka-

demii Sztuk Pięknych w Łodzi. 

Inspiracją do nich stały się tagi, 

czyli podpisy grafÞ ciarzy. Każ-
dy z tagów ma maksymalnie 

pięć znaków. Wynika to z ma-

łej ilości czasu, jaki grafÞ ciarze 

mają na zostawienie swojego 

plastycznego śladu. Muszą to ro-

bić szybko i dyskretnie, gdyż ich 

działania są nielegalne. To, co za-

fascynowało artystkę w tagach, 

to zarówno ich forma, jak i ukry-

ta, niedosłowna treść � twierdzi 

Aleksandra Michalska, kuratorka 

wystawy. � W cyklu siedemnastu 

obrazów Barbary Olejarczyk waż-
ną rolę odgrywa kolor. Niezwykle 

intensywne, jaskrawe i energe-

tyczne barwy oraz ich kontrasty 

odzwierciedlają stosunek autorki 

prac do Łodzi. To ze spacerów po 

mieście Barbara Olejarczyk czer-

pie inspiracje do swoich działań 
twórczych � dodaje przedstawi-

cielka galerii. Wstęp na wernisaż 
jest bezpłatny. O godz. 18.30 dla 

gości zagra zespół HTC.

W STULECIE NIEPODLEGŁOŚCI

TOMASZÓW MAZOWIECKI \ Oddział IPN w Ło-

dzi we współpracy ze Starostwem Powiatowym w Tomaszo-

wie Mazowieckim zorganizował wczoraj konferencję nauko-

wą �W 100-lecie odzyskania przez Polskę niepodległości�. 

Tematyka wykładów nawiązywała do wydarzeń z 1918 r.

PIJANY NA MOTOCYKLU 

POLICJA \ 3,2 promila alkoholu w organizmie miał 
36-letni motocyklista, którego zatrzymali do kontroli po-

licjanci łódzkiej drogówki. Nie posiadał też dokumentów, 

a jego pojazd nie był ubezpieczony. Policjantom powie-

dział, że pije, bo lubi.

Zdaniem niektórych radnych trudna sytuacja w miejskich przedszkolach jest spowodowana utworzeniem Centrum Usług Wspólnych Oświaty
| fot. Jan Środa/Gazeta Polska

Do sądu przyszło kilkunastu lokatorów kamienicy przy ul. Wrześnieńskiej 4| fot. Jan Środa/Gazeta Polska

fot. Jan Środa/Gazeta Polska fot. Policja.gov.pl/d
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 PIŁKA NOŻNA 

Ełkaesiacy 
rozegrają cztery 
sparingi: z Wisłą 
Płock (27 czerwca 
na wyjeździe), GKS 
Tychy (30 czerwca 
w Łodzi), Chrobrym 
Głogów (7 lipca 
w Oleśnicy) oraz 
PGE GKS Bełchatów 
(13 lipca w Łodzi)

PIŁKA NOŻNA 

Flaszka trafi do 
Lotto Ekstraklasy? 

Napastnik PGE GKS 

Bełchatów Dawid Flasz-

ka rozpoczął testy w ze-

spole Lotto Ekstraklasy 

Piaście Gliwice. 22-la-

tek wyjechał z zespołem 

Waldemara Fornalika 

na zgrupowanie do Wro-

nek. Zawodnik będzie 

obserwowany przez sztab 

szkoleniowy do 26 czerw-

ca, a w najbliższą sobo-

tę najprawdopodobniej 

zagra w ekipie Piasta 

przeciwko �Brunatnym� 

w sparingu we Wronkach. 

ZAPASY

Master Łódź 
wicemistrzem kraju

Łódzkie zapaśniczki 

z klubu Master zdobyły 

drużynowe wicemistrzo-

stwo Polski podczas 

turnieju we Włodawie. 

Podopieczne trenera Pio-

tra Górskiego wystąpiły 

w składzie: Magdalena 

Kaźmierczak, Paulina 

Wesół, Katarzyna Smul-

czyk, Patrycja Kubacka. 

W klasyfikacji klubowej 

lepszy okazał się jedynie 

Olimpijczyk Chełm. 

HOKEJ NA TRAWIE

Puchar Polski
dla Brzezin 

Zawodniczki KS Hokej 

Start Brzeziny wywalczy-

ły Puchar Polski w ho-

keju na trawie kobiet. 

W pierwszym turnieju 

podopieczne Małgorzaty 

Polewczak pokonały AZS 

Politechnika Poznańska 

6:1 i Kolejarza Gliwice 

1:0. W drugim wygrały 

z AZS 2:0 i uległy Koleja-

rzowi 1:2. Najskuteczniej-

sze w szeregach Startu 

były: Julita Grzelak, Dżesi-

ka Mazur i Oliwia Kuchar-

ska (po trzy trafienia).
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TRZECH GRACZY PGE SKRY W KADRZE NA LIGĘ NARODÓW

PIŁKA SIATKOWA \ Vital Heynen, trener reprezentacji Polski mężczyzn, 

dokonał zmian w składzie na piąty turniej Siatkarskiej Ligi Narodów, który zo-

stanie rozegrany w Melbourne w dniach 22�24 czerwca z udziałem Argenty-

ny, Australii, Brazylii i Polski. Wśród powołanych zawodników są siatkarze PGE 

Skry Bełchatów: Artur Szalpuk, Grzegorz Łomacz i Jakub Kochanowski.

Mroczkowski ma powody 

do zadowolenia

Działaczom Widzewa opłacała się zmiana szkole-

niowca na ostatni w tym sezonie mecz o mistrzostwo 

III ligi. Radosław Mroczkowski zdołał podnieść morale 

zespołu i poprowadzić go do zwycięstwa. � Czuję wiel-

ką radość i ulgę, że udało nam się zrealizować naj-

ważniejszy cel, czyli awansować do II ligi � mówi nowy 

trener łódzkiej drużyny.

Widzewiacy pokonali drużynę Sokoła Ostróda 3:2, ale 

przez długi czas musieli gonić wynik. W trakcie meczu Ra-

dosław Mroczkowski skutecznie reagował na niekorzystny 

przebieg wydarzeń. Trener dokonał trafnych zmian i za-

stosował bardziej ofensywne ustawienie. Przede wszyst-

kim na boisku pojawił się strzelec dwóch goli dla Widze-

wa Daniel Świderski. � To był nerwowy mecz, dlatego re-

agowaliśmy różnymi zmianami. Zależało mi na uspokoje-

niu emocji, ale mimo to wszyscy się nakręcali. Chłopakom 

trudno było zachować chłodną głowę. W ostatecznym roz-

rachunku jesteśmy tam, gdzie chcieliśmy. W Widzewie za-

wsze trzeba walczyć o najwyższe cele. Przed nami chwila 

na świętowanie. Na analizy przyjdzie jeszcze czas � pod-

sumowuje Mroczkowski. Obecnie piłkarze mistrza III ligi 

przebywają na urlopach. Do treningów wrócą 28 czerw-

ca. Łodzianie będą mieli tylko nieco ponad trzy tygodnie 

na przygotowania do nowych rozgrywek, bo pierwsza ko-

lejka II ligi została zaplanowana na 21 i 22 lipca.

(dm)

 PIŁKA NOŻNA 

ŁKS szykuje
się na I ligę
Pod okiem nowego trenera piłkarze Łódzkiego Klubu Sportowego rozpoczęli wczoraj przy-
gotowania do sezonu 2018/19 Nice 1 Ligi. Trener Kazimierz Moskal sprowadził już do 
Łodzi nowego zawodnika. Umowę z beniaminkiem podpisał Kamil Żylski.

Daniel Mroczek

W
poniedziałkowych zajęciach wzięło 
udział dwudziestu dwóch zawodni-
ków: Dawid Arndt, Luká� Bielák, Pa-
tryk Bryła, Mateusz Gamrot, Kamil 

Juraszek, Michał Kołba, Oskar Koprowski, Jakub 
Kostyrka, Rafał Kujawa, Wojciech Łuczak, Mikołaj 
Maschera, Mateusz Misiak, Jakub Piela, Piotr Pyr-
doł, Kamil Rozmus, Maksymilian Rozwandowicz, 
Michał Snochowski, Jan Sobociński, Piotr Tazbir, 
Bartosz Widejko, Paweł Wojowski i Maciej Wolski. 
Zajęcia odbyły się na stadionie przy al. Unii 2. Po-
niedziałkowy trening prowadził nowy sztab trener-
ski na czele z Kazimierzem Moskalem. Pomagali mu 
asystenci: Maciej Musiał i Jacek Janowski. W po-
czątkowym okresie przygotowań drużyna będzie 
trenowała co dwa dni.

Do Łodzi nie dotarł Ievgen Radionov. Działacze 
łódzkiego klubu tłumaczą, że Ukrainiec musiał za-
łatwić ważne sprawy osobiste i dzisiaj dołączy do 
drużyny. Wolne od sztabu trenerskiego dostał Mi-
chał Brudnicki, który dopiero w sobotę zakończył 
rozgrywki ligowe. Zabrakło też najnowszego gra-
cza Łódzkiego Klubu Sportowego Kamila Żylskie-
go. 22-letni napastnik podpisał dwuletni kontakt. 

Wychowanek Zawiszy Bydgoszcz w sezonie 
2015/16 dołączył do kadry pierwszego zespo-
łu i z powodzeniem grał na pierwszoligowych 
boiskach. W następnych rozgrywkach napast-
nik przeniósł się najpierw do Warlubia, a po-
tem do Ciechanowa i Aleksandrowa Łódzkie-
go. W Sokole rozegrał 28 meczów i strzelił aż 
19 goli. 

� Pochodzę z Bydgoszczy, więc ŁKS, tak jak 
Zawisza, był i jest mi bliski � zdradza Żyliń-
ski, cytowany przez oficjalną stronę Łódzkie-
go Klubu Sportowego. � Bardzo się cieszę, że 
trafiłem właśnie na al. Unii 2. Mam nadzieję, 
że szybko zaaklimatyzuję się w klubie i dam 
drużynie oraz kibicom od siebie jak najwię-
cej � dodaje. 

W  ŁKS trwa kadrowa rewolucja. Drużynę 
opuściło już siedmiu piłkarzy: Paweł Pyciak, 
Filip Burkhardt, Damian Guzik, Tomasz Mar-
gol, Przemysław Kazimierczak, Łukasz Zagdań-
ski oraz Przemysław Kocot. Oprócz Żylińskie-
go ŁKS pozyskał Michała Brudnickiego (bram-
karz, ostatnio Sokół Aleksandrów Łódzki), Jana 
Sobocińskiego (obrońca, ostatnio Gryf Wejhero-
wo) oraz Pawła Wojowskiego (pomocnik, ostatnio 
Gryf Wejherowo).

WTOREK 19 CZERWCA 2018

22 zawodników trenowało wczoraj pod okiem Kazimierza Moskala| fot. Anna Jach/Gazeta Polska

fot. Anna Jach/Gazeta Polska
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 GDAŃSK  PLAN ZAGOSPODAROWANIA DLA STOGÓW 

DODATEK POMORSKI

Rada miasta przystąpiła do sporządzania planu zagospodarowania przestrzennego dla dziel-
nicy na podstawie dokumentu kierunkowego, którego uchwalenie wywołało burzę wśród 
mieszkańców Stogów. Nic nie słychać jednak o realizacji porozumienia, które zaproponował 
wtedy prezydent Gdańska.

Stanisław Balicki

W
okół �Paktu dla 
Stogów� zapropo-
nowanego przez 
prezydenta Pawła 

Adamowicza zaległa cisza. Bli-
żej niesprecyzowane porozu-
mienie między miastem, por-
tem gdańskim i mieszkańcami 
dzielnicy miało być rozwiąza-
niem konß iktowej sytuacji, któ-
ra powstała po tym, gdy zostało 
zapowiedziane uchwalenie stu-
dium uwarunkowań i kierun-
ków zagospodarowania prze-
strzennego miasta. Z dokumen-
tu wynikało, że notujący rekor-
dowe przeładunki gdański port 
północny miałby się rozbudo-
wywać na terenie Stogów, naj-
większej gdańskiej plaży. Rada 
dzielnicy zebrała 10 tys. podpi-
sów pod apelem o odrzucenie 
dokumentu, opublikowała też 
apel o  zdjęcie uchwały z  po-
rządku sesji. Mieszkańcy Sto-
gów demonstrowali przed bu-
dynkiem rady miasta.

� Na pewno nie będzie paktu 
w tym kształcie, który zapropo-
nował prezydent � mówi serwi-

sowi Trójmiasto.pl Magdalena 
Wiszniewska, przewodnicząca 
Rady Dzielnicy Stogi. � Nato-
miast my jako rada jeszcze nie 
podjęliśmy decyzji � komentu-
je rozpoczęcie prac nad planem 
zagospodarowania na podsta-
wie uchwalonego ostatecznie 
studium.

Po awanturze z końca kwiet-
nia rada miasta przyjęła bo-
wiem dokument, a na nadzwy-
czajnej sesji przystąpiła do jego 
zmiany. To jednak długotrwały 
proces, obowiązuje uchwalony 
dokument. Mieszkańcy Stogów 
są nieufni.

� Musimy zebrać więcej infor-
macji, wydaje się nam, że wie-
le stron mija się w tej kwestii 
z prawdą � mówi Wiszniewska. 
Wiele bowiem wskazuje na to, 
że całe zamieszanie wywołał 
sam Adamowicz.

�Prezydent Gdańska postano-
wił zantagonizować gdańsz-
czan i port w imię zwiększenia 
szansy na reelekcję. Jak dotąd 
nie zajmowaliśmy stanowiska, 
licząc, że Prezydent Miasta [...] 
zaprzestanie eskalowania  spo-
ru dla partykularnych korzy-

ści. Niestety, okazało się, że ce-
lem nadrzędnym jest skłócenie 
gdańszczan ze spółką� �  czy-
tamy w  oświadczeniu podpi-
sanym przez Agatę Kurpacz, 
rzecznik zarządu portu, wyda-
nym po tym, jak wybuchł kon-
ß ikt. Najciekawszy w  doku-
mencie jest cytat z pisma, które 
prezydent Gdańska skierował 
do zarządu w  toku prac nad 
studium: �Z dostępnych infor-
macji wynika, że Strategia roz-
woju portu do roku 2027 kon-
centruje się na akwenie i tere-
nach na północ i zachód od Por-
tu Północnego. W  przeszłości 
kierunek wschodni rozwoju był 
przez Państwa również rozwa-
żany. Biorąc pod uwagę stra-
tegię i długofalową wizję roz-
woju portu jako jednej z głów-
nych podstaw ekonomicznych 
miasta, rezerwa terenu w kie-
runku wschodnim [na spornej 
plaży] jest w naszej ocenie jak 
najbardziej wskazana� � suge-
rował Adamowicz portowi dwa 
lata temu wnioskowanie o za-
pisy w studium, przeciw któ-
rym broni dziś mieszkańców 
Stogów.

Ciszej nad
tym paktem

Wtorek
19/06/2018

twitter.com/GPCodziennie

facebook.com/GPCodziennieniezalezna.plgpcodziennie.pl

redakcja@gpcodziennie.pl

Biuro ogłoszeń: reklama@gpcodziennie.pl, tel. 22 659 01 74 s.3

SOPOT

Ruszył Europejski 
Kongres Finansowy

W ósmej edycji jednego z najważ-
niejszych wydarzeń Þ nansowych 

w kraju biorą udział przedstawiciele 

świata Þ nansów, rządu, przedsię-
biorcy, eksperci, naukowcy. Kongres 

otworzyło wystąpienie minister Þ -

nansów Teresy Czerwińskiej. Udział 
zapowiedzieli prezesi wszystkich 

największych banków polskich. 

Organizatorzy spodziewają się 
blisko półtora tysiąca gości. Tema-

tyka kongresu dotyczy innowacji 

i perspektyw sektora Þ nansowego. 

Goście wezmą udział w sesjach, 

debatach, panelach. � Dotyczyły 

one będą sektora Þ nansowego i re-

alnego, na przykład Þ nansowania 

projektów infrastrukturalnych, ale 

głównym tematem będą sprawy 

związane z nową architekturą Þ -
nansową, zagrożeniami i wyzwa-

niami makroekonomicznymi oraz 

technologicznymi � powiedział 
Informacyjnej Agencji Radiowej 

prof. Leszek Pawłowicz, koordyna-

tor EKF. Organizatorami kongresu 

są: Instytut Badań nad Gospodarką 
Rynkową, Bank Pekao SA, NDI SA 

i Centrum Myśli Strategicznych. 

P atronatem imprezę objęło Pol-

skie Radio 24.

(sb)

KORUPCJA

Sędzia brał, ale wyszedł
Sąd Najwyższy uchylił w części wyrok 

skazujący Janusza K. Sprawa ma wró-

cić do Sądu Okręgowego w Koszalinie. 

Były sędzia z Kościerzyny został skazany 

na 4 lata więzienia za przyjęcie łapówek 

w kwocie 100 tys. zł i podarunkach,

m. in. w postaci� ryby w galarecie. 

Mężczyzna początkowo nie stawił się 
do odbywania kary, a sąd wydał za 

nim list gończy. Dopiero na początku 

listopada ub.r. mężczyzna sam zgłosił 
się do aresztu. Decyzją Sądu Najwyż-
szego został też wydalony z zawodu. 

W 2008 r. Janusz K. został oskarżo-

ny o przyjęcie łapówek w procesie 

toczącym się w Sądzie Rejonowym 

w Kościerzynie, w którym był naczel-

nikiem wydziału karnego. Były sędzia 

orzekał też m.in. w jednej ze spraw 

Multikasy, sieci punktów przyjmują-
cych opłaty za bieżące rachunki. Fir-

ma nie przekazywała tych pieniędzy 

odbiorcom. Było to pierwsze oszustwo 

Marcina Stefańskiego, później P., or-

ganizatora procederu Amber Gold. 

Pod wcześniejszym nazwiskiem był 
on skazany w dziewięciu sprawach 

związanych z Multikasą i innymi oszu-

stwami bankowymi. Janusz P. skazał 
go jedynie na grzywnę.

(sb)

Komisarz w Pelplinie

Port Północny w Gdańsku| fot. Fotomag/Gazeta Polska
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NIE ŻYJE ALINA AFANASJEW

SOPOT \ Scenograf, plastyk i animatorka kultury zmarła w wieku 87 lat. Była 

znana od lat 60., gdy działała w �Cyrku rodziny Afanasjeff�, stworzonym przez jej 

męża Jerzego Afanasjewa. Była działaczką Solidarności, członkiem Społecznego 

Komitetu Budowy Pomnika OÞ ar Grudnia 1970 roku w Gdyni. Całe życie związana 

z Sopotem, gdzie w latach 90. była radną i szefem komisji kultury.

Justyna Kwaśniak

W
zbliżające się 
wakacje w Słup-
sku czynnych 
będzie siedem 

przedszkoli. Urzędnicy z słup-
skiego magistratu postanowi-
li, że w  lipcu otwarte będą 
cztery placówki, a  w  sierp-
niu trzy.

W lipcu dyżury będą pełni-
ły przedszkola: nr 3 przy uli-
cy Zygmunta Augusta, nr  7 
przy ulicy Wileńskiej, numer 
23 przy ulicy Wazów i nr 31 
przy ulicy Witosa. Z  ko-
lei w sierpniu otwarte będą 
przedszkola: nr 1 przy ulicy 
Kilińskiego, nr 10 przy ulicy 
Zygmunta Augusta oraz nr 12 
przy ulicy Koszalińskiej.

Niestety to za mało, bo 
na wolne miejsca w  przed-

szkolach w  Słupsku w  lip-
cu i  sierpniu czeka jeszcze 
150 dzieci. Żeby wszyst-
kie z  nich znalazły opiekę 
w  przedszkolach, otwar-
te w  wakacje powinny być 
trzy tego typu placówki. Na 
to jednak są małe szanse, bo 
wakacje to okres, w którym 
władze miasta mogą obciąć 
wydatki.

� Urzędujący prezydent 
Słupska Robert Biedroń nie 
ma własnych dzieci i nie czu-
je problemu, jaki przez jego 
oszczędności mają słupskie 
rodziny z dziećmi. Dla niego 
problemu nie ma, a liczą się 
jedynie zaoszczędzone przez 
miasto pieniądze � zauwa-
ża Tomasz Kluczek, słupski 
działacz Prawa i Sprawiedli-
wości. � Przedszkola w prze-
ciwieństwie do szkół to pla-

cówki, które nie muszą mieć 
letnich i  zimowych przerw 
od pracy. Głównym ich za-
daniem jest wspieranie pra-
cujących rodziców, którzy 
nie mają innych możliwości 
zapewnienia opieki swoim 
dzieciom � tłumaczy Tomasz 
Kluczek.

Zainteresowanie rodziców 
zostawieniem dzieci w przed-
szkolach w  czasie wakacji 
jest w Słupsku bardzo duże. 
Urzędnicy oÞ cjalnie nie przy-
znają, że chodzi im przede 
wszystkim o  oszczędności 
i rozwiązanie tego problemu 
zrzucają na braki prezydenta 
Roberta Biedronia.

� Zapewniliśmy razem 
400 miejsc, ale jak pokazu-
je rynek, to wciąż za mało. 
Jeszcze 150 dzieci oczeku-
je na miejsca. Na pewno pan 

prezydent podejmie właści-
wą decyzję � tłumaczyła py-
tana o sprawę przez dzienni-
karzy Anna Sadlak, dyrektor 
Wydziału Oświaty Urzędu 
Miejskiego w Słupsku.

 BRAK MIEJSC W PRZEDSZKOLACH 

Przedwyborcze oszczędności
Zajęte przygotowaniami do jesiennych wyborów samorządowych władze Słupska zakończyły przyjmowanie dzieci do pla-
cówek przedszkolnych na okres wakacyjny. Okazało się, że brakuje w nich miejsca aż dla 150 podopiecznych. Mieszkań-
cy Słupska liczą na pomoc prezydenta Roberta Biedronia, ale włodarz zwleka z uruchomieniem dodatkowych pieniędzy 
z miejskiego budżetu.

\\ W słupskich 

przedszkolach 

zabraknie 

w wakacje 

miejsc dla 

150 dzieci. 

Pracujący 

rodzice liczą, 
że prezydent 

miasta Robert 

Biedroń 
otworzy w lipcu 

i sierpniu 

dodatkowe 

placówki  \\ 

fot. Facebook/d
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KSIĄDZ ZGINĄŁ W WYPADKU

KOSAKOWO \ Wikariusz paraÞ i w Kosako-

wie, jadąc motocyklem, zderzył się z ciężarówką 
przewożącą drewno. Do wypadku doszło wczoraj 

między Kłaninem a Sulcicami w powiecie puckim. 

39-latek zginął na miejscu.

NAJWIĘKSZY KADŁUB ALUMINIOWY

GDAŃSK \ W doku stoczni Aluship zwodowano 372-to-

nową konstrukcję promu dla norweskiej stoczni Fjellstrand 

AS. Liczący 87,5 m długości kadłub jest największą taką 
strukturą na świecie. Elektryczny prom będzie przewoził  sa-

mochody na siedmiu pasach i 296 pasażerów.

KULTURALNY FLESZ

W  tym tygodniu powin-
na zapaść decyzja, czy wła-
dze Słupska uruchomią do-
datkowe oddziały dyżurują-
ce i  rozwiążą problem bra-

ku miejsc w  przedszkolach. 
W  innym wypadku koszt 
opieki nad 150 dziećmi, 
którym miasto nie zapew-
ni miejsca w  przedszkolach 

w  lipcu i  sierpniu, spadnie 
na ich rodziców. Będą oni 
bowiem musieli skorzystać 
z  usług opiekunek lub pry-
watnych przedszkoli.

Władze Słupska nie zapewniły dostatecznej liczby miejsc w przedszkolach w wakacje| fot. Tomasz Adamowicz/Gazeta Polska

fot. mat. pras./d fot. mat. pras./d

GMINA PELPLIN

Jest nowy włodarz 
Premier Mateusz Morawiec-
ki wyznaczył Tomasza Czer-
wińskiego do pełnienia funkcji 
burmistrza miasta i gminy Pel-
plin. Tak będzie do czasu ob-
jęcia obowiązków przez nowo 
wybranego włodarza w jesien-
nych wyborach. Stało się tak 
z uwagi na rezygnację z  tego 
stanowiska dotychczasowego 
burmistrza Patryka Demskie-
go, który pod koniec maja zo-
stał jednym z  wiceprezesów 
państwowej spółki Lotos. Wo-
jewoda pomorski Dariusz Dre-

lich przekazał już oÞ cjalnie 
stosowny dokument Tomaszo-
wi Czerwińskiemu. � To wiel-
ki zaszczyt, ale i wielka odpo-
wiedzialność. Z wielką poko-

rą podchodzę do czekających 
mnie obowiązków. W  pracy 
na rzecz mieszkańców mia-
sta i gminy Pelplin wykorzy-
stam kilkunastoletnie do-
świadczenie, jakie zdobyłem 
podczas pracy w  tutejszym 
samorządzie. Liczę na współ-
pracę z mieszkańcami dla do-
bra rozwoju naszej wspólno-
ty �  podkreśla. Czerwiński 
od wielu lat pracuje na rzecz 
regionu, ma doświadczenie 
samorządowe, pełnił rów-
nież funkcję kierownika Re-
feratu Społecznego i Promocji 
w  Urzędzie Miasta i  Gminy 
Pelplin.

(sd)

STAROGARD GDAŃSKI

To była żywa lekcja historii
Tysiące osób uczestniczyły 
w corocznym Festynie Kawa-
leryjskim na terenie Państwo-
wego Stada Ogierów. Tradycyj-
nie mieszkańcy i goście mogli 
obejrzeć inscenizację pt. �Opo-
wieści kawaleryjskie�. Jej nar-
ratorem i reżyserem był oczy-
wiście Jerzy Hanisz. W przed-
stawieniu udział wzięły gru-
py rekonstrukcyjne, oddziały 

szwoleżerów i ułanów. Rekon-
struktorzy prezentowali sta-
rannie odtworzone historycz-
ne umundurowanie polskich 
jednostek konnych. Oczywi-
ście nie zabrakło prezenta-
cji sprzętu zmechanizowane-
go z zastosowaniem środków 
pozoracji pola walki, podod-
działów konnych i  pojazdów 
zmechanizowanych. Emocje 

wzmocnił podkład muzycz-
ny specjalnie przygotowany 
na potrzeby inscenizacji.

Organizatorami uroczystości 
byli: Szwadron Kawalerii im. 
2  Pułku Szwoleżerów Rokit-
niańskich stacjonujący w Sta-
rogardzie Gdańskim, 16 Pomor-
ska Dywizja Zmechanizowana 
oraz 9 Braniewska Brygada Ka-
walerii Pancernej. Współorga-
nizatorami są: lokalne samo-
rządy, Starogard Gdański oraz 
Fundacja PZU.

(sd)

\\ Tomasz 

Czerwiński od 

wielu lat pracuje 

na rzecz regionu, 

ma doświadczenie 

samorządowe \\

IMPROWIZACJE

Teatr Improwizacji UG 
� finał sezonu

Teatr Improwizacji Uniwersytetu 

Gdańskiego zaprasza dziś o godz. 

20 do Klubu Bunkier w Gdańsku 

na wielki Þ nał sezonu. Wystąpią 
cztery grupy, różne formy impro-

wizacji, czyli dwie grupy Młodego 

Impro i dwie (Nie)poważn ych 30-lat-

ków działające na UG pod okiem 

Małgorzaty Różalskiej. Jak przystało 

na improwizację, widzów nie omi-

nie uczestnictwo w grze. Nie zabrak-

nie również muzyki, która urozmaici 

teatralne sceny.

WYKŁAD

Dziedzictwo zapomniane

Organy, dzwony, zegary, fascy-

nujące przedmioty, z którymi 

łączą się niesamowite histo-

rie � o nich będzie wykład 

�Dziedzictwo zapomniane� 

w Instytucie Kultury Miejskiej 

w Gdańsku przy ul. Długi Targ 

39/40. Wykład poprowadzi mi-

łośnik Gdańska prof. Andrzej 

Januszajtis. Podczas wykładu 

poruszy tematykę gdańskich 

organów i dzwonów, w tym ca-

rillonów z ratuszowej wieży i ze-

garów astronomicznych.

FOTOGRAFIA

Krzysztof Lipski � 
wystawa fotografii

Filia nr 1 Miejskiej Biblioteki 

Publicznej w Rumi (ul. Pomor-

ska 11) do 31 lipca prezentuje 

wystawę fotograÞ i Krzysztofa Lip-

skiego. Autor zafascynowany jest 

fotograÞ ą od dzieciństwa. Jego 

dziadek Kazimierz Rosiński rów-

nież był fotografem. � Odnajdo-

wałem przede wszystkim zdjęcia, 

negatywy i wyposażenie ciemni. 

Z niej korzystałem, wywołując 

pierwsze czarno-białe negatywy 

i odbitki � wspomina Lipski.

WARSZTATY TEATRALNE

Teatr codzienności 
� przemiany

�Zrozumieć Gdynię� to przedsię-
wzięcie, którego celem jest stwo-

rzenie przestrzeni do swobodnej 

wypowiedzi o mieście oraz losach 

jego mieszkańców. Dziś o godz. 

16.30 na warsztaty teatralne za-

prasza Muzeum Miasta Gdyni. Pod 

okiem specjalisty będzie można 

nauczyć się, jak opowiedzieć najle-

piej historię. Organizatorzy zapra-

szają głównie gdyńskich seniorów, 

którzy będą mogli przedstawić 
swoje wspomnienia.

DEBIUT POETYCKI

Motyle i poczwarki 

Julia Godowicz ma zaledwie 16 

lat i kończy w tym roku gimna-

zjum, ale od dawna interesuje 

się sztuką, w tym teatrem, tań-
cem i, co najważniejsze, litera-

turą. Zaczęła pisać już w wieku 

10 lat. Dziś o godz. 17.30 w Filii 

nr 18 Biblioteki Gdynia Chylonia 

przy ul. Kartuskiej 20B młoda 

poetka zaprezentuje swój pierw-

szy tomik wierszy pt. �Motyle 

i poczwarki�. Spotkanie to jako 

debiut będzie wzbogacone opra-

wą muzyczną.

RZEŹBA

Iwona Jurkiewicz � 
�Kitaki i inne stwory�

Oliwski Ratusz Kultury w Gdań-
sku zaprasza na wystawę prac 

Iwony Jurkiewicz pt. �Kitaki i inne 

stwory�. Artystka w swojej twór-

czości wykorzystuje głównie ma-

teriały takie jak: glina, drewno, 

kamień, żywica, techniki własne. 

Obecnie w swojej pracy artyst-

ka zestawia dwa światy: ludzi 

i zwierząt, co w rezultacie daje 

groteskowy obraz. Jurkiewicz jest 

absolwentką Wydziału Rzeźby 

ASP w Gdańsku.
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LECHIA NIE DOCZEKAŁA SIĘ NA RYWALA

RUGBY \ Zawodnicy Lechii nie doczekali się swojego ligowego rywala � Or-

kan Sochaczew nie zdołał zebrać składu i nie przyjechał do Gdańska. Tym sa-

mym biało-zieloni powinni otrzymać walkower 25:0. Do Łodzi wybrali się nato-

miast zawodnicy Arki Gdynia, którzy doznali sromotnej porażki. �Buldogi� poko-

nały u siebie Budowlanych 69:8, ale teraz przegrały aż 10:83 (3:57).

 PIŁKA NOŻNA 

W inauguracyjnych 
zajęciach gdyńskiej 
drużyny wzięli udział 
Aleksandyr Kolew, 
Michał Janota i Oskar 
Repka. Spośród 
nowych zawodników 
zabrakło jedynie 
Karola Danielaka, 
który podczas tego 
weekendu bawił się 
na swoim weselu

KOSZYKÓWKA

Jelena Skerović zakończyła karierę
Jelena Skerović postanowiła zakończyć karierę. Niespełna 

38-letnia rozgrywająca, która trzy ostatnie sezony spędziła 

w Baskecie 90 Gdynia, a wcześniej występowała także w Wiśle 

Kraków i CCC Polkowice, nie zerwała jednak z koszykówką. By-

ła reprezentantka Czarnogóry została asystentem w występu-

jącym w pierwszej lidze zespole rezerw VBW GTK II Gdynia.

PIŁKA NOŻNA

Górski odchodzi z Chojniczanki

Maciej Górski nie będzie już występował w Chojniczance. 

28-letni piłkarz wrócił do Korony Kielce, z której w run-

dzie wiosennej był wypożyczony do zespołu z Chojnic. Po 

tym napastniku w �Chojnie� oczekiwano zdecydowanie 

więcej, tymczasem zagrał on tylko w 13 ligowych spotka-

niach i zdobył dwie bramki.

PIŁKA NOŻNA

I Mistrzostwa Świata Kaszubów

7 lipca w Luzinie w ramach XX Światowego Zjazdu Kaszubów 

odbędą się I Mistrzostwa Świata Kaszubów w piłce nożnej sze-

ścioosobowej. Zgłoszenia drużyn przyjmowane są do 30 czerw-

ca 2018 r. na adres: p_klecha_gosrit@luzino.pl. Do udziału 

w turnieju zaproszone są reprezentacje gmin, miast i sołectw 

� uczestnicy Światowego Zjazdu Kaszubów. 

29
tylu zawodników 

wzięło udział
w pierwszym

treningu
Arki

Koniec marzeń 

o ekstralidze
Pomimo ambitnej postawy żużlowcy Zdunek Wybrze-

że przegrali w Daugavpils z Lokomotivem 42:48. Ta 

porażka oznacza, że marzenia o ekstralidze gdańsz-

czanie muszą odłożyć do kolejnego sezonu.

Na Łotwie Wybrzeże wystąpiło w osłabionym składzie. 

Kontuzja barku wykluczyła z  udziału w  tym spotka-

niu drugiego z najskuteczniejszych zawodników, Mikke-

la Michelsena, do Daugavpils nie dotarł także jego rodak 

i zmiennik Patrick Hougaard. Duńczyk poinformował, że 

po urazie odniesionym 23 maja w lidze swojego kraju nie 

jest jeszcze zdolny do jazdy. W tej sytuacji trener Mirosław 

Berliński nie miał żadnego pola manewru i na ten mecz 

musiał zabrać trzech juniorów, Dominika Kossakowskie-

go, Karola Żupińskiego i Marcina Turowskiego. Gdański 

szkoleniowiec tak kombinował ze składem, że ten ostatni 

pojechał tylko w jednym wyścigu, ale i tak goście nie byli 

w stanie pokonać rywali.

Na Łotwie tradycyjnie dobrze spisał się Oskar Fajfer, któ-

ry w sześciu startach zdobył 13 pkt. Przyzwoicie wypa-

dli Mikkel Bech i Anders Thomsen, ponownie zawiódł na-

tomiast Michał Szczepaniak, który w czterech wyścigach 

wywalczył tylko trzy oczka.

Punkt bonusowy także traÞ ł do rywali, którzy 20 ma-

ja triumfowali w Gdańsku 46:44. Wybrze że zajmuje pią-

te miejsce i do Lokomotivu, który ma dwa zaległe mecze, 

traci pięć oczek.
(grzez)

 ŻUŻEL 

Tłoczno na pierwszym 
treningu Arki
Dość tłoczno było w poniedziałek na pierwszym treningu Arki. W inauguracyjnych zaję-
ciach wzięło udział 29 piłkarzy, w tym czterech bramkarzy, ale nie wiadomo, czy wszyscy 
z nich zostaną w Gdyni. Spośród nowych zawodników zabrakło Karola Danielaka, który 
podczas tego weekendu zmienił stan cywilny.

Grzegorz Zieliński

Z
Arką pożegnało się do tej po-
ry dziewięciu piłkarzy: Michał 
Marcjanik, Mateusz Szwoch, 
Yannick Sambea, Siergiej Kri-

wiec, Enrique Esqueda, Patryk Kun, 
Rubén Jurado, Krzysztof Sobieraj 
i  Achilléas Poúngouras. Nie wiado-
mo także, czy ich losu nie podzielą An-
toni Łukasiewicz, Krzysztof Pilarz, Marcus 
da Silva, Grzegorz Piesio, Krzysztof Janus i Mi-
chał Nalepa. Ci zawodnicy, oprócz Pilarza, wzięli co 
prawda udział w treningu, ale umowy mają waż-
ne tylko do 30 czerwca i na razie nie zostały one 
przedłużone. Z kontraktowych negocjacji szczególnie 
niezadowolony jest Nalepa, który ma lepszą propo-
zycję od jednego z cypryjskich zespołów, i niewyklu-
czone, że jeszcze w tym tygodniu wyląduje na Wy-
spie Afrodyty. Wiadomo natomiast, że nowego pra-
codawcy musi już szukać obecny na zajęciach Mar-
cin Warcholak, który spędził w gdyńskim zespole 
cztery lata, z tego dwa ostatnie w ekstraklasie.

Z nowych zawodników trener żółto-niebieskich 
Zbigniew Smółka miał do dyspozycji Aleksandyra 
Kolewa, Michała Janotę i Oskara Repkę. Zabrakło 
jedynie Karola Danielaka, ale jego nieobecność by-

ła usprawiedliwiona � były zawodnik 
Chrobrego Głogów zmienił podczas 

tego weekendu stan cywilny. Na 
zajęciach pojawili się też zawod-
nicy wypożyczeni ostatnio do in-
nych klubów � Adrian Klimczak 
z  Olimpii Grudziądz i  Przemy-
sław Stolc z Chrobrego Głogów.
We wtorek żółto-niebiescy mają 

w  planie badania wydolnościowe, 
natomiast w piątek o godz. 18 rozegra-

ją w Gniewinie pierwszy w przerwie letniej 
mecz kontrolny � ich rywalem będzie mistrz 
Cypru Apoel Nikozja. Cztery dni później gdynia-
nie wrócą do tej miejscowości, ale na dłużej � do 
4 lipca arkowcy będą przebywali na zgrupowa-
niu, w trakcie którego zagrają z wicemistrzem 
Izraela Maccabi Tel Awiw oraz z zespołem skła-
dającym się z bezrobotnych hiszpańskich piłka-
rzy. Później zmierzą się jeszcze z Dinamem Buka-
reszt i Zagłębiem Lubin.

Ligowy sezon zawodnicy Arki zainaugurują 
w sobotę 21 lipca meczem z Wisłą w Krakowie. 
W pełnej gotowości gdynianie muszą być już ty-
dzień wcześniej, bo najpierw czeka ich spotkanie 
z Legią w Warszawie, którego stawką jest Super-
puchar Polski.

Nie wiadomo, czy Michał Nalepa zostanie w Arce. 23-letni środkowy pomocnik ma także ofertę z Cypru | fot. Fotomag/Gazeta Polska

fot. mat. pras./d
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Śląskie ślady 
w kadrze Nawałki

 REGION  ZASKAKUJĄCA PROPOZYCJA PRAWNIKÓW 

Zaskakująca propozycja związana ze 100-leciem niepodległości � śląscy adwokaci zaapelo-
wali o amnestię dla skazanych za drobne przestępstwa i abolicję dla ściganych za podobne 
występki. Ich zdaniem byłby to dobry i odwołujący się do tradycji gest władzy. �Prawdziwa 
przemiana człowieka następuje dopiero na wolności� � argumentują prawnicy w uchwale 
przyjętej przez Okręgową Radę Adwokacką w Katowicach.

Andrzej Hola

W
 połowie maja 
jedna z gazet na-
pisała, że prezy-
dent Andrzej Du-

da rozważa amnestię z oka-
zji 100-lecia niepodległości dla 
skazanych za mniejsze prze-
stępstwa, np. sprawców wy-
kroczeń, a także tych z wyro-
kami od dwóch do trzech lat, 
np. niepłacących alimentów. 
Media powoływały się na prze-
cieki z jednej z kancelarii, której 
prezydent miał zlecić przygoto-
wanie założeń takiego projektu. 
Pytany o to rzecznik prezydenta 
Krzysztof Łapiński powiedział 
jednak, że w Kancelarii Prezy-
denta nie toczą się żadne prace 
dotyczące ewentualnej amnestii 
na 11 listopada dla osób z niż-
szymi wyrokami.

Przed II wojną światową 
amnestie ogłaszano kilkakrot-
nie � np. w 1936 r. �dla upamięt-
nienia wprowadzenia w życie 
ustawy konstytucyjnej z dnia 
23  kwietnia 1935 r.�. W PRL 

amnestie dotyczyły głównie 
więźniów politycznych. Na ko-
niec PRL, w roku 1989, przyjęto 
dwie amnestie. Pierwszą po pod-
pisaniu 5 kwietnia 1989 r. poro-
zumień Okrągłego Stołu umorzo-
no postępowania sądowe i daro-
wano wyroki wszystkim oso-
bom, które pomiędzy 31 sierp-
nia 1980 r. a 23 maja 1989 r. 
zostały uznane za winne prze-
stępstw politycznych. Celem te-
go posunięcia było dopuszcze-
nie byłych więźniów politycz-
nych do demokratyzacji życia 
politycznego w Polsce. 7 grudnia 
1989 r. Sejm PRL ogłosił amne-
stię, która m.in. osobom skaza-
nym na karę śmierci zamienia-
ła wyroki na 25 lat pozbawienia 
wolności. Potem wielkich amne-
stii nie było. Zdarzały się jednak 
tzw. małe � np. w 2013 r., kiedy 
na wolność wyszli m.in. pijani 
rowerzyści i drobni złodzieje (ci, 
którzy ukradli rzeczy o warto-
ści poniżej 400 zł). Spowodowa-
ła to zmiana w prawie karnym.

Obecna propozycja idzie dużo 
dalej. �Śląscy adwokaci, wska-

zując na przypadającą w bie-
żącym roku setną rocznicę 
odzyskania przez Polskę nie-
podległości po 123 latach za-
borów, przypominają, że jedną 
z pierwszych decyzji odrodzo-
nego Państwa Polskiego było 
ogłoszenie amnestii dla spraw-
ców drobnych przestępstw� 
� zauważyli członkowie ORA 
w Katowicach. Przypominają, 
że tradycją II Rzeczypospoli-
tej było puszczanie w niepa-
mięć i wybaczanie przewin dla 
uczczenia ważnych dla narodu 
i kraju wydarzeń, jakimi było 
zarówno odzyskanie niepod-
ległości, jak i uchwalenie kon-
stytucji.

Dziekan ORA mec. Roman 
Kusz powiedział PAP, że inten-
cją autorów uchwały jest próba 
rozpoczęcia dyskusji na temat 
amnestii, a więc darowania 
lub złagodzenia orzeczonych 
już kar, ale też abolicji, czyli 
odstąpienia od ścigania spraw-
ców niektórych czynów, prze-
ciwko którym toczą się postę-
powania karne.

Prezent dla drobnych
przestępców na 
100-lecie niepodległości

Przed II wojną 
światową amnestie 

ogłaszano kilkakrotnie 
� np. w 1936 r. 

�dla upamiętnienia 
wprowadzenia w życie 
ustawy konstytucyjnej 

z dnia 23 kwietnia 
1935 r.�. W PRL amnestie 

dotyczyły głównie 
więźniów politycznych. 
Na koniec PRL, w roku 

1989, przyjęto dwie 
amnestie

 WYBUCH GAZU 

Dwie osoby odniosły 
obrażenia

Do wybuchu gazu doszło w trak-

cie remontu instalacji gazowej 

przy ul. Szkolnej w Pisarzowi-

cach k. Bielska-Białej. Prace pro-

wadzone były tuż przy budynku 

szkoły. Podczas prac ziemnych 

przy naprawie sieci wodociągo-

wej doszło do uszkodzenia gazo-

ciągu średniego ciśnienia. Praw-

dopodobnie koparka zahaczyła 

o gazociąg. Nastąpił wybuch, 

a następnie pożar. Dwie z czte-

rech osób, które pracowały w po-

bliżu, odniosły obrażenia ciała.

Po najciężej rannego mężczy-

znę przyleciał śmigłowiec Lotni-

czego Pogotowia Ratunkowego. 

Ranny traÞ ał do Centrum Lecze-

nia Oparzeń w Siemianowicach 

Śląskich. Drugi z poszkodowa-

nych został przetransportowany 

do placówki medycznej stan-

dardową drogą. Droga w pobli-

żu miejsca wypadku była zablo-

kowana, trwały prace związane 

z powstrzymaniem wycieku ga-

zu, który płonął. Na miejscu pra-

cowali strażacy, policjanci oraz 

pogotowie gazowe.

Dokładne przyczyny i okoliczno-

ści wypadku bada policja.

(ak)

 BEZPIECZEŃSTWO 

Potrzebne sygnalizacja 
świetlna i fotoradar

Niedawno doszło do kolejnego 

wypadku na skrzyżowaniu przy 

al. Kołłątaja w Będzinie, gdzie 

w kwietniu został potrącony 

11-letni Pawełek, który 2 maja 

br. zmarł na skutek odniesionych 

obrażeń. Tym razem zderzyły się 
dwa samochody. Dwie osoby traÞ -

ły do szpitala. Niestety do tej pory 

nie ma tu sygnalizacji świetlnej 

i fotoradaru. Napisałam prośbę 
w tej sprawie do marszałka woje-

wództwa śląskiego i był to jeden 

z czterech postulatów podczas 

zorganizowanej w Będzinie pikiety 

� mówi Katarzyna Maciejewska, 

radna rady powiatu będzińskiego 

i członek klubu �Gazety Polskiej� 

Będzin II. Katarzyna Maciejewska 

podkreśla, że dwa z postulatów 

zostały zrealizowane: postawiono 

nowe znaki informujące o przej-

ściu dla pieszych i obowiązuje 

ograniczenie prędkości do 50 km 

na godz. Niestety kierowcy łamią 
przepisy. � Tylko sygnalizacja 

świetlna i fotoradar są w stanie 

poprawić bezpieczeństwo. Zbliża-

ją się wakacje, a to szczególnie 

niebezpieczny czas. Więcej dzieci 

będzie chodziło z Ksawery do par-

ku ze strefą aktywności rodzinnej 

i na wodny plac zabaw � dodaje.

(ak)

| fot. Filip Błażejowski/Gazeta Polska
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PRZEDWYBORCZA PRÓBA SIŁ

SPOtkania tylko 
dla wybranych 
Bielsko-Biała przeżywa prawdziwy najazd polityków totalnej 
opozycji. Niedawno agitował tam Robert Biedroń, a w ubie-
głym tygodniu Bronisław Komorowski, były prezydent RP. 
Działacze Prawa i Sprawiedliwości nie mają wątpliwości 
� opozycja boi się, że prawica, która już jest bardzo mocna 
w radzie miasta (ma najwięcej radnych), może zdecydowa-
nie wygrać nadchodzące wybory.

Komorowski przyjechał do Biel-
ska-Białej na zaproszenie poseł 
Mirosławy Nykiel i wziął udział 
w spotkaniu Klubu Obywatel-
skiego. Sala świeciła pustkami 
i to spotkanie Komorowskiego 
przeszłoby też bez echa, gdyby 
nie konkretne pytanie z sali by-
łego radnego sejmiku śląskiego 
Rajmunda Pollaka, który chciał 
poznać opinię byłego prezyden-
ta w sprawie działalności Ru-
chu Autonomii Śląska. 

PO od lat współpracuje z RAŚ 
w sejmiku śląskim, choć orga-
nizacja ta głosi kontrowersyjne 
hasła krytykowane przez wie-
lu mieszkańców regionu. Piotr 
Pietrasz, katowicki radny PiS 
i regionalny rzecznik tej par-
tii, od lat ostrzega przed pomy-
słami autonomistów zmierza-
jącymi do wzmacniania władz 
regionalnych kosztem jedno-
ści kraju. Podobne komenta-
rze można znaleźć w interne-
cie. Janusz Szczepański pisze 
do działaczy RAŚ: �Wasze dzia-
łania doprowadzają do rozła-
mów, a nie jedności. Jako Ślą-
zak od urodzenia wstydzę się, 
że istnieje taka szkodliwa orga-
nizacja jak wasza. Robicie tyl-
ko dużo zamętu wokół siebie, 
ale jeszcze nic dobrego nie zro-
biliście�. Błażej Dyga dodaje: 
�Za autonomistów powinna się 
zabrać ABW z uwagi na pod-
ważanie jedności terytorialnej 
Polski�. �Dziękujemy PO za wy-
hodowanie V kolumny� � pisze 
z kolei Adam Lutostański.

Zdaniem Pietrasza w propa-
gandzie RAŚ bardzo dużo jest 
elementów promocji niemiec-
kich przemysłowców z XIX w., 
nowej wersji historii w Mu-
zeum Śląskim czy przypomina-
nia niemieckich patronów ulic 
usuniętych w 1922 r. ze ślą-
skich miast. � RAŚ ma całościo-
wą wizję nowej historii regio-
nu z odtworzeniem znaczenia 
Niemców sprzed 1922 r. � pod-
kreśla Pietrasz. � Według auto-
nomistów ta wizja jest bardziej 
europejska i jest przeciwsta-
wiana zaściankowej i ksenofo-
bicznej wizji polskiej. Niestety, 
polityków PO współrządzącej 
Śląskiem ten problem po prostu 
nie interesuje � zaznacza.

Znalazło to potwierdzenie 
na spotkaniu w Bielsku-Bia-
łej. Rajmund Pollak nie docze-
kał się odpowiedzi Bronisła-
wa Komorowskiego. Mało tego 
� interweniował patrol stra-
ży miejskiej i policjanci, Pollak 
opuścił salę, a następnie został 
wylegitymowany przez funk-
cjonariuszy � potwierdziła lo-
kalnemu portalowi mł. asp. Ilo-
na Michalczyk z KMP w Biel-
sku-Białej. 

Działacze prawicy z Bielska-
-Białej spodziewają się ko-
lejnych wizyt polityków PO 
w mieście. Nastawiają się jed-
nak na pozytywną kampanię 
wyborczą. Mają już kandydata 
na fotel prezydenta � to Prze-
mysław Drabek z PiS, popie-
rany przez całą Zjednoczoną 
Prawicę. Wiceminister rodziny, 
pracy i polityki społecznej Sta-
nisław Szwed przekonuje, że 
Drabek jest kandydatem mło-
dym, ale zgromadził już duże 
doświadczenie w pracy w sa-
morządzie. � Już cztery kaden-
cje jest radnym, a od dwóch 
pełni funkcję wiceprzewod-
niczącego rady miejskiej. Jest 
z młodszej generacji, a Bielsko-
-Biała potrzebuje zmian � pod-
kreślił. Wyraził też nadzieję, że 
Drabek zostanie prezydentem 
miasta oraz że Prawo i Spra-
wiedliwość uzyska większość 
w 25-osobowej radzie miej-
skiej.

(ah)

Przemysław Drabek| fot. Facebook/d

fot. mat. pras./d

RACIBORSKI FESTIWAL ŚREDNIOWIECZNY

RACIBÓRZ \ Stowarzyszenie �Drengowie znad Górnej Odry� zaprasza w dniach 

21�24 czerwca na IX Raciborski Festiwal Średniowieczny. Na gości wydarzenia bę-
dzie czekało wiele atrakcji, m.in.: prelekcje historyczne, turniej łuczniczy, koncerty, 

zabawy w średniowiecznym obozie, pokazy rzemiosła dawnego, średniowieczne za-

pasy, występy kuglarzy i grajków ulicznych. Na wszystkie wydarzenia wstęp wolny.

Spotkaliśmy się z wicepre-
mier Szydło po raz pierwszy 
i zrobiła na nas ogromne 
wrażenie. To wspaniała oso-
ba, otwarta, inteligentna, 
z dużą wiedzą. Mój mąż 
mówi, że to właśnie pani 
Beata Szydło powinna być 
prezydentem naszego kra-
ju. Oboje byśmy na nią za-
głosowali � mówi Maria 
Sadowska, która wraz z mę-
żem Adamem uczestniczyła 
w spotkaniu z wicepremier 
Beatą Szydło 16 czerwca 
w Domu Katolickim w So-
snowcu.

Agnieszka Kołodziejczyk

W
 czasie spotka-
nia z wicepre-
mier Beatą Szy-
dło w Sosnowcu 

nie brakowało pytań o spra-
wy społeczne, służbę zdrowia, 
wyprawkę szkolną, wdrażaną 
emeryturę dla mam, prioryte-
towe programy dla seniorów 
i osób niepełnosprawnych. Wi-
cepremier podsumowała także 
2,5 roku pracy rządu.

� Na półmetku naszych rzą-
dów prawie wszystkie waż-
ne projekty i reformy zostały 
wprowadzone w życie. Nie-
które muszą być dokończo-
ne � mówiła wicepremier. 
� W tym roku dzięki 500+ 
do polskich rodzin traÞ  prawie 
20 mld zł. Program nie tylko 
daje wsparcie rodzicom, którzy 
mogą wysłać dzieci na waka-
cje, nie martwić się o codzien-
ne opłaty, ale pomaga także 
gospodarce. Obecnie jesteśmy 
stawiani w Europie za wzór, 
jeśli chodzi o politykę proro-
dzinną.

Wicepremier Szydło wskazała 
też na podniesienie płacy mini-
malnej, obniżenie wieku eme-
rytalnego podniesionego przez 
rząd PO-PSL. Obecnie w Polsce 
jest realizowana mądra poli-
tyka gospodarcza, polegająca 
m.in. na uszczelnieniu syste-
mu VAT-owskiego. W Sosnow-
cu spotkanie cieszyło się wiel-
kim zainteresowaniem miesz-
kańców. Nie zabrakło tu m.in. 
posłanki Ewy Malik z Prawa 
i Sprawiedliwości, która by-
ła organizatorem wizyty pani 
wicepremier w Sosnowcu, po-
sła Roberta Warwasa, senato-
ra Arkadiusza Grabowskiego 
i starosty będzińskiego Arka-
diusza Watoły. Władze woje-
wódzkie reprezentował m.in. 
wicewojewoda Mariusz Trep-
ka. Kolejnym punktem wizyty 
wicepremier w Zagłębiu była 
uroczysta msza św. w inten-
cji ojczyzny na pl. Papieskim 
w Sosnowcu, wspólne śpie-
wanie pieśni patriotycznych 
i koncert �Wolność, Miłość, 
Niepodległość�. Była to część 
obchodów 100. rocznicy odzy-

skania przez Polskę niepodle-
głości.

Następnie na zaproszenie se-
natora Arkadiusza Grabow-
skiego oraz posła Prawa i Spra-
wiedliwości Waldemara An-
dzela wicepremier Beata Szy-
dło spotkała się z mieszkańca-
mi Będzina. Spotkanie, które 
miało miejsce w Państwowej 
Szkole Muzycznej im. Fryde-
ryka Chopina w Będzinie, tak-
że zgromadziło liczne grono 
uczestników.

Spotkania pod hasłem: �Pol-
ska jest jedna� są cyklem spo-
tkań kluczowych polityków 
Prawa i Sprawiedliwości oraz 
lokalnych parlamentarzystów 
z wyborcami. Chodzi o przed-
stawienie dotychczasowych 

osiągnięć rządu oraz planowa-
nych kolejnych działań. Przy 
bardzo licznej frekwencji odby-
wają się także spotkania z eu-
roposeł Jadwigą Wiśniewską. 
Podczas spotkania z europo-
słanką w Częstochowie obec-
nych było ponad 400 miesz-
kańców, natomiast na spotka-
niach np. w Bielsku-Białej, Bę-
dzinie i Tychach było obecnych 
ponad 150 mieszkańców.

� Prawo i Sprawiedliwość za-
wsze słuchało Polaków, bo po-
litykę postrzegamy jako służbę 
obywatelom. Każde ze spotkań 
jest bardzo owocne, bezpośred-
ni kontakt z mieszkańcami po-
zwala wypracować rozwią-
zania, które będą wychodziły 
naprzeciw zgłaszanym postu-

?????????

 SPOTKANIA Z WICEPREMIER BEATĄ SZYDŁO W BĘDZIN

Prawo i Sp
zawsze słu
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KULTURALNY FLESZ

MUZYKA

Koncert w amfiteatrze

Narodowa Orkiestra Symfonicz-
na Polskiego Radia w Katowi-
cach zaprasza 22 czerwca o godz. 
18.30 na wydarzenie z cyklu 
�Koncert w AmÞ teatrze�, w ra-
mach którego wystąpi Zespół 
Muzyki Salonowej �Eleganza�. 
Zespół powstał w 2016 r. na bazie 
Gliwickiej Orkiestry Kameralnej 
i jest kontynuatorem wiedeńskiej 
tradycji muzykowania w klasycz-
nym, lekkim i tanecznym nastro-
ju. Tworzą go liderzy Gliwickiej 
Orkiestry Kameralnej, znakomici 
muzycy, pracujący i koncertują-
cy na co dzień z renomowanymi 
polskimi instytucjami muzyczny-
mi, takimi jak: Sinfonia Varsovia, 
NOSPR, Filharmonia Śląska czy 
Akademia Muzyczna w Katowi-
cach. W programie zespołu znajdą 
się same przeboje, w tym walce, 
polki, czardasze, serenady, mar-
sze, wiązanki, uwertury i tańce 
w wersji instrumentalnej znanych 
i czasem zapomnianych mistrzów, 
takich jak: Johann Strauss, Wol-
fgang Amadeus Mozart, Émile 

Waldteufel, Vittorio Monti, Emme-
rich Kalman, Franz Lehar, Julius 
Fucik, Gerhard Winkler, Heinz Cru-
cius, Robert Stolz, Hans Zander, 
Oscar Fetras, Matos Rodriguez, 
Franz von Suppe, Ruggiero Leon-
cavallo, Fred Raymond, Albert Ke-
telby. Program jest również stale 
wzbogacany o własne aranżacje 
i opracowania utworów muzyki 
salonowej. Zespół Eleganza wy-
stępuje w składzie 6- lub 10-oso-
bowym, co daje możliwość dopa-
sowania się do każdej przestrzeni 
i warunków, zarówno w salach, jak 
i w plenerze. W piątkowy wieczór 
muzycy wystąpią w ramach bez-
płatnego koncertu na świeżym po-
wietrzu w niedawno otwartym Am-
Þ teatrze NOSP. Koncerty Eleganzy 
cieszą się dużym powodzeniem 
i gorącym odbiorem oraz oddają 
klimat muzyczny, który z powodze-
niem rozbrzmiewał w ogrodach, 
parkach oraz salonach XIX-wiecz-
nej Europy.

(M)

FILM

Kino 320 metrów pod ziemią

Dom Współpracy Polsko-Niemiec-
kiej i Kopalnia Guido w Zabrzu za-
praszają w dniach 22�30 czerw-
ca na Festiwal Niemieckich 
Horrorów. Goście wydarzenia 
będą mogli zjechać 320 metrów 
pod ziemię lub wejść na zamek 
i poczuć dreszczyk emocji. W pro-
gramie pokazy kultowych Þ lmów 
�Nosferatu� i �Gabinet dokto-
ra Caligari� z polskimi napisa-
mi. Podczas festiwalu muzyka 
do Þ lmów będzie improwizowa-
na. Wystąpi ansambl w składzie: 

Łukasz Dziedzic � elektronika, 
Mariusz Knysak � nagrania tere-
nowe, Marcin Polak � brzmienia 
analogowe. Niemieckie horrory 
i ich niepowtarzalny klimat odżyją 
dzięki niesamowitym lokaliza-
cjom oraz specjalnie stworzonej 
oprawie. Organizator prosi o po-
twierdzenie uczestnictwa do dnia 
20 czerwca br. Więcej informacji 
na stronie www.haus.pl. Kontakt 
mejlowy: anna.kusa@haus.pl.

(M)

Spotkanie wicepremier Beaty Szydło z mieszkańcami Będzina w PSM im. Fryderyka Chopina cieszyło się wielkim zainteresowaniem mieszkańców 
regionu| fot. Arkadiusz Ławrywianiec/Gazeta Polska

fot. mat. pras./d fot. mat. pras./d
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ZAGINIONE MIASTA W POLSCE

KATOWICE \ Muzeum Śląskie zaprasza 21 czerw-
ca o godz. 18 na wydarzenie z cyklu �Spotkania z ar-
cheologią� pt. �Zaginione miasta w Polsce�. O poszuki-
waniu zaginionych miast opowie Piotr Wroniecki, jeden 
ze współodkrywców średniowiecznej Nieszawy.

ZAJĘCIA EDUKACYJNO-PLASTYCZNE

MYSŁOWICE \ MBP zaprasza do Biblioteki 
Centralnej w dniach 25�29 czerwca na spotkania 
w ramach �Lata wielu kultur�. Są to zajęcia eduka-
cyjno-plastyczne dla dzieci, odbywające się codzien-
nie w godz. 11�13.

latom. Podczas moich ostat-
nich spotkań, które odbyły się 
m.in. w Częstochowie, Bę-
dzinie, Tychach oraz Bielsku-
-Białej, sale były wypełnio-
ne po brzegi pomimo pięknej 
słonecznej pogody. To dowód 
na to, że Polacy chcą rozma-
wiać i wspólnie budować 
przyszłość Polski. Uczestnicy 
spotkań dzielą się swoimi spo-
strzeżeniami na temat polityki 
prorodzinnej rządu PiS. Pod-
kreślają, jak bardzo program 
500+ zmienił życie polskich 
rodzin, umożliwiając inwesto-
wanie w edukację swoich dzie-
ci, zapewniając im godną przy-
szłość � podkreśla Jadwiga Wi-

śniewska, europosłanka Prawa 
i Sprawiedliwości.

Europoseł Wiśniewska wska-
zuje, że mieszkańcy interesu-
ją się również kwestią smogu 
i poprawy jakości powietrza. 
Rząd PiS jest pierwszym pol-
skim rządem, który odważnie 
podchodzi do tego problemu. 
Chcemy rozwijać nowoczesne 
technologie węglowe, a jedno-
cześnie proponujemy pilotażo-
wy program �Stop smog�, w ra-
mach którego planujemy prze-
znaczyć 180 mln zł na termo-
modernizację domów najuboż-
szych osób.

� Duże zainteresowanie bu-
dzi propozycja premiera Ma-

teusza Morawieckiego zapo-
wiadająca zmniejszenie skład-
ki ZUS dla małych Þ rm, obni-
żenie stawki CIT, Konstytucja 
biznesu, co pokazuje jak długo 
polscy przedsiębiorcy oczeki-
wali na tego typu rozwiązania. 
Padają także pytania o sytuację 
osób niepełnosprawnych, dla 
których rząd przygotował pro-
pozycje, które w systemowy 
sposób wychodzą naprzeciw 
ich codziennym problemom. 
Spotykamy się z mieszkańca-
mi dużych miast i miasteczek, 
dlatego nie brakuje również 
pytań o wsparcie dla budowy 
dróg lokalnych � dodaje euro-
poseł Jadwiga Wiśniewska.

NIE I SOSNOWCU 

prawiedliwość 
uchało Polaków

eprasa.pl ffedf23a08

http://www.haus.pl/
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SPORT
PIĄTA WYGRANA WŁÓKNIARZA

ŻUŻEL \ ForBet Włókniarz Częstochowa nadal niepokonany na własnym to-

rze! Żużlowcy Marka Cieślaka w czwartym w tym sezonie występie przed własną 
publicznością odnieśli czwarte zwycięstwo, a łącznie w całych rozgrywkach mają 
ich na koncie już pięć. Tym razem �Lwy� odprawiły z kwitkiem Stal Gorzów (49:41) 

i w tabeli PGE Ekstraligi plasują się na 2. miejscu.

 PIŁKA NOŻNA 

PIŁKA NOŻNA

Ruch negocjuje ze Stalą Mielec

Chorzowski klub może zarobić na transferze Barto-

sza Nowaka. 25-letni środkowy pomocnik to pił-
karz wyróżniający się w Nice 1 Lidze. Do Ruchu 

traÞ ł dwa sezony temu z Miedzi Legnica i zanoto-

wał niezłą wiosnę w Lotto Ekstraklasie. Po spad-

ku �Niebiescy� wykupili go deÞ nitywnie z Miedzi 

za ok. 250 tys. zł, ale Nowak nie cieszył się uzna-

niem ówczesnego trenera Juana Ramona Rochy. 

Zimą został wypożyczony do Stali Mielec, zanoto-

wał w jej barwach 15 występów i zdobył sześć bra-

mek. Mielczanie chcieliby go zatrzymać u siebie 

na stałe, dlatego negocjują z działaczami Ruchu 

warunki transferu. Przy Cichej mówią, że budżet 

na sezon w drugiej lidze ma wynieść 3 mln zł, dla-

tego każdy zastrzyk gotówki bardzo się przyda.

Tyszanie wracają do treningów

Dziś pierwszy trening w letnim okresie przygo-

towawczym odbędzie GKS Tychy. Poprowadzi go 

� nie ma tu niespodzianek � Ryszard Tarasie-

wicz. Choć kontrakt cenionego w Tychach szko-

leniowca wygaśnie już za 11 dni, aktywowana 

została klauzula przedłużająca go w przypadku 

uplasowania się w czołowej piątce tabeli. GKS 

Þ niszował w Nice 1 Lidze na 4. miejscu. � Do do-

gadania pozostały nam już tylko szczegóły � in-

formuje prezes klubu Grzegorz Bednarski.

Śląskie ślady 
w kadrze Nawałki
Dziś Polacy rozpoczynają mundial meczem z Senegalem. Sprawdźmy więc, jak wiele w re-
prezentacji znaczą osoby z naszego województwa albo te, które wiele Śląskowi zawdzięczają.

Grzegorz Maciejewski

N
ie sposób zacząć tę wyliczankę w inny spo-
sób niż od trenera Adama Nawałki i jego 
sztabu szkoleniowego, który wykuwał się 
właśnie na Górnym Śląsku. Pierwsze samo-

dzielne sukcesy w roli trenera Nawałlka � krako-
wianin z pochodzenia � osiągać zaczął w GKS 
Katowice. Choć klub z Bukowej był wtedy 
biedny jak mysz kościelna, to właśnie tam 
Nawałka wyruszył w swoją wędrówkę 
na krajowy szczyt. Z Katowic w 2010 r. 
traÞ ł do Górnika Zabrze, by po niespeł-
na czterech latach zostać namaszczony 
przez Zbigniewa Bońka na stanowisko 
głównodowodzącego reprezentacji.

Nawałka zabrał ze sobą Bogdana Zająca 
i Jarosława Tkocza, z którymi również praco-
wał w Katowicach i Zabrzu. Zając, drugi trener, uro-
dzony w Jarosławiu, przez większość życia związany 
był z Małopolską. Tkocz, opiekun bramkarzy, to już 
z kolei Ślązak z pochodzenia. Jego rodzinne miasto 
to Rybnik. Nie zapominajmy, że sztab reprezentacji 
to prawdziwa armia ludzi. Fizjoterapeuci Wojciech 
Herman i Bartłomiej Spałek do dziś pracę z zespołem 
narodowym łączą z tą klubową � odpowiednio w GKS 
Katowice i Górniku Zabrze. Jednym z trenerów anali-
tyków jest z kolei inny Ślązak � Marcin Prasoł.

No dobrze, a co z głównymi aktorami, czyli 
piłkarzami? Mamy się czym pochwalić. Kamil 
Glik (Jastrzębie-Zdrój) i Łukasz Piszczek (Go-
czałkowice-Zdrój) to osoby, z których rodzinne 
miejscowości mogą być dumne. Chętnie inwe-
stują tam, dbają o sport i infrastrukturę. Pisz-

czek żyje swoim klubem � LKS Goczał-
kowice � do tego stopnia, że gdy tyl-

ko może, pojawia się na meczach. 
A jeśli nie � ogląda je w internecie, 
bo transmisje przeprowadzane 
są m.in. na jego życzenie. Prawy 
obrońca interesuje się też rozgryw-
kami na Śląsku. Ostatnio widzowie 

internetowego kanału PZPN Łączy 
Nas Piłka mieli okazję przekonać się, 

z jakimi emocjami opowiada innym ka-
drowiczom o czwartoligowym barażu Polo-

nia Bytom�Ruch Radzionków� Wiele dobrego dla 
swojego macierzystego klubu, Rozwoju Katowice, 
robi z kolei tyszanin Arkadiusz Milik. Z podczęsto-
chowskich Truskolasów pochodzi Jakub Błaszczy-
kowski, a grę w naszym województwie mają za so-
bą Artur Jędrzejczyk (GKS Jastrzębie), Bartosz Biał-
kowski (Górnik Zabrze), Michał Pazdan (Górnik Za-
brze) i Rafał Kurzawa (również Górnik Zabrze). Nie 
ma cienia wątpliwości � bez Górnego Śląska ta kadra 
nie byłaby taka!

Trener reprezentacji Polski Adam Nawałka| fot. Tomasz Hamrat/Gazeta Polska
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Trener ROW pomaga 

Fabiańskiemu

Daniel Pawłowski, szkoleniowiec bramkarzy drugoli-

gowego ROW 1964 Rybnik, współpracuje z czołowym 

golkiperem reprezentacji Polski.

Choć pracuje ledwie w drugiej lidze, Daniel Pawłowski 

to ceniony w Polsce specjalista od szkolenia golkiperów. 

W internecie bardzo dużą popularnością cieszy się jego 

strona �Trening Decyzji Bramkarza�. Pomaga indywidu-

alnie wielu zawodnikom z górnej polskiej półki. Wyznaje 

m.in. zasadę, że �rzut karny to nie loteria�. Jak się okazu-

je, z porad trenera bramkarzy ROW korzysta nawet Łu-

kasz Fabiański, jedna z gwiazd reprezentacji Polski. Golki-

per walijskiego Swansea, który ma za sobą świetny sezon 

w Premier League, na Euro 2016 we Francji nie obronił ani 

jednego z 10 rzutów karnych egzekwowanych wówczas 

przez Szwajcarów i Portugalczyków, o co miał do siebie 

pretensje. Teraz to poprawił. � Zacząłem nad tym trochę 

bardziej pracować i konsultować się z osobami, które � tak 

uważam � są w stanie mi pomóc. OÞ cjalnie chciałbym po-

dziękować trenerowi Danielowi Pawłowskiemu. Gdy za-

cząłem korzystać z jego porad, obroniłem trzy rzuty karne, 

więc coś w tym jest! � powiedział Fabiański, który o miej-

sce w bramce kadry walczy z Wojciechem Szczęsnym. Se-

lekcjoner Adam Nawałka swój wybór trzyma w tajemnicy 

niemal do samego rozpoczęcia meczu z Senegalem.

(gma)
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 RUCH LOTNICZY  MIESZKAŃCY BARANOWA WYPOWIEDZIELI SIĘ W SPRAWIE BUDOWY CPK 

DODATEK MAZOWIECKI

Zaskoczenia nie było, jeżeli chodzi o wyniki referendum, jakie zostało przeprowadzone 
w gminie Baranów, w którym mieszkańcy gminy wypowiadali się m.in., czy chcą budowy 
Centralnego Portu Komunikacyjnego na terenie ich gminy. Frekwencja wyniosła ok. 47 proc. 
� Nie jesteśmy zaskoczeni wynikami referendum � mówi pełnomocnik rządu ds. Centralne-
go Portu Komunikacyjnego Mikołaj Wild.

Natalia Karcz-Kaczkowska

N
ie jesteśmy zaskocze-
ni i z pokorą podcho-
dzimy do wyników 
referendum. Zdajemy 

sobie sprawę z poziomu emocji 
wśród mieszkańców, dało się je 
odczuć już w trakcie otwartych 
spotkań w gminach � podkreślił 
Mikołaj Wild w jednej z wczo-
rajszych rozmów.

Mikołaj Wild odbył już wiele 
spotkań z mieszkańcami gminy 
Baranów, na każdym z nich było 
wiele emocji. Dlatego nie dziwi, 
że na pytanie: �Czy chce Pan/
Pani budowy CPK w gminie Ba-
ranów?�, aż 84 proc. uczestni-
ków głosowania odpowiedziało 
�nie�.  Mieszkańcy odpowiadali 
również na pytanie: �Czy zga-
dzasz się na warunki rozliczeń 
zaproponowane przez rząd RP 
mieszkańcom gminy Baranów 
w związku z budową Central-
nego Portu Komunikacyjnego?�. 
Słuszność zadania tego pytania 
zakwestionował Mikołaj Wild, 

gdyż, jak wskazał w rozmowie 
z  PAP, mieszkańcy gminy  zo-
stali zapytani o to, czy zgadzają 
się na warunki rozliczeń zapro-
ponowane przez rząd, podczas 
gdy indywidualne rozmowy 
na ten temat będą dopiero pro-
wadzone. � Nie ma w tej chwi-
li żadnych warunków rozliczeń 

zaproponowanych przez rząd, 
co do których można było się 
rzeczowo odnieść � podkreślił 
Wild. Co ciekawe, na referen-
dum w Baranowie próbuje zbić 
swój kapitał polityczny kandy-
dat na prezydenta Warszawy 
Jacek Wojciechowicz, który 
krytykuje pomysł budowy CPK 
i wygaszanie lotów na Lotnisku 
Chopina. Wojciechowicz wspie-
rał w niedzielę burmistrza Ba-
ranowa i od pewnego czasu za-
powiada, że chce, aby odbyło 
się referendum w  sprawie li-
kwidacji Lotniska Chopina. 

Przypomnijmy: Jacek Woj-
ciechowicz w  lutym opuścił 
Platformę Obywatelską, któ-
rej kandydat na prezydenta 
Warszawy Rafał Trzaskowski 
wprost powiedział, że CPK jest 
niepotrzebne, bo podobne po-
wstaje w Berlinie i trudno bę-
dzie z nim konkurować. Jedno-
cześnie należy przypomnieć, że 
zgodnie z obowiązującym pra-
wem referenda lokalne nie ma-
ją wiążącego charakteru. 

Wyniki nie zaskoczyły

Otwarcie linii kolejowej
447 z opóźnieniem?

s.2
Wtorek
19/06/2018

twitter.com/GPCodziennie

facebook.com/GPCodziennieniezalezna.plgpcodziennie.pl

redakcja@gpcodziennie.pl

Biuro ogłoszeń: reklama@gpcodziennie.pl, tel. 22 659 01 74

Dodatek Mazowiecki: dodatekmazowieckigpc@swsmedia.pl

WARSZAWA

Patryk Jaki 
o przyszłości Skry

Wczoraj kandydat Zjednoczonej 

Prawicy na prezydenta Warszawy 

Patryk Jaki odwiedził zrujnowany 

stadion Skry wspólnie z ministrem 

sportu Witoldem Bańką i prezesem 

Skry, trenerem Anity Włodarczyk 

� Krzysztofem Kaliszewskim. Znisz-

czony stadion jest zdaniem Jakiego 

jednym z symboli rządów PO w sto-

licy. Jaki zapowiedział w  przypadku 

wygranej w wyborach samorządo-

wych rewitalizację i modernizację 
tego obiektu sportowego. 

� Odbudujemy stadion, infrastruk-

turę wokół, baseny otwarte, których 

brakuje w Warszawie � zapowie-

dział, podkreślając, że Warszawa 

potrzebuje stadionu pierwszej 

kategorii. W ubiegłym tygodniu 

stołeczny ratusz zapowiedział ogło-

szenie konkursu na modernizację 
Skry. Zdaniem ministra Bańki pla-

ny miasta przewidują stworzenie 

obiektu sportowego drugiej kate-

gorii. � Tutaj powinien być stadion, 

na którym będzie można rozgrywać 
mistrzostwa Europy i świata, bo je-

steśmy stolicą Polski � podkreślił 
Witold Bańka.

(js)

SIEDLCE 

Najnowocześniejsze 
w Polsce laboratorium 
fotowoltaiczne

Pierwsze w Polsce laboratorium 

fotowoltaiczne powstaje w Siedl-

cach. Instalację buduje spółka 

PGE Energia Odnawialna na tere-

nie miejskiego Przedsiębiorstwa 

Wodociągów i Kanalizacji. Labo-

ratorium wyróżniać się będzie nie 

tylko nowoczesnymi rozwiązania-

mi, lecz także różnorodnością pod 

względem badanych technologii. 

Instalację badawczą utworzą 
24 stoły, na których przewiduje 

się zainstalowanie paneli służą-

cych do wytwarzania energii elek-

trycznej pod wpływem promieni 

słonecznych. Badany będzie m.in. 

optymalny kąt nachylenia paneli 

względem słońca. Zestawy mają 
podlegać automatycznemu stero-

waniu: cztery stoły dostosują się 
do optymalnego kąta padania 

promieni słonecznych. 

Dzięki siedleckiemu laborato-

rium zostaną zbadane nowe 

technologie wytwarzania energii 

elektrycznej. PGE Energia Odna-

wialna chce uruchomić punkt 

doświadczalny we wrześniu br. 

i przeprowadzić pierwsze testy 

na  urządzeniach .

(js)

Na pytanie: �Czy chce Pan/Pani budowy CPK w gminie Baranów?�, aż 84 proc. uczestników głosowania odpowiedziało �nie�.
| fot. Jacek Turczyk/PAP

\\ Nie jesteśmy 

zaskoczeni i z pokorą 
podchodzimy do 

wyników referendum. 

Zdajemy sobie 

sprawę z poziomu 

emocji wśród 

mieszkańców, dało 

się je odczuć już 
w trakcie otwartych 

spotkań w gminach 

� powiedział Mikołaj 

Wild \\
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MAZOWSZE
OSTROŻNIE NAD WODĄ!

APEL \ Od początku roku na Mazowszu utonęły już 22 osoby. Najczęstszymi przy-

czynami utonięć są nierozsądne, brawurowe zachowania oraz kąpiel pod wpływem 

alkoholu. Dlatego zwiększono kontrole przede wszystkim na dzikich kąpieliskach. 

� Proszę rodziców i opiekunów o zachowanie czujności i przekazanie dz ieciom 

podstawowych zasad bezpiecznej zabawy nad wodą � apeluje wojewoda.

 KOLEJ 

Otwarcie linii kolejowej 
447 z opóźnieniem?
Wszystko wskazuje na to, że trasa kolejowa z Warszawy do Grodziska Mazowieckiego nie zostanie uruchomiona we wrze-
śniu. Wykonawca robót na tzw. linii grodziskiej wystąpił do PKP PLK o wydłużenie czasu zamknięcia torowiska.

Anna Gębalska-Berekets

W
edług informacji 
podanych przez 
dziennikarzy por-
talu Rynekkole-

jowy.pl wykonawca prac nad 
modernizacją linii kolejowej 
nr 447 wystąpił o przedłuże-
nie czasu zamknięcia przejezd-
ności linii do 20 październi-
ka. Wiele wskazuje więc na to, 
że linia podmiejska z Warsza-
wy do Grodziska Mazowiec-
kiego nie zostanie otwarta 
we wrześniu. Przypomnijmy, 
że ta bez wątpienia ruchli-
wa trasa kolejowa została za-
mknięta dwutorowo 3 wrze-
śnia ub.r. Intensywne prace 
miały zostać przeprowadzone 
w ciągu roku, a otwarcie linii 
miało nastąpić w ciągu 12 mie-

sięcy od rozpoczęcia prac mo-
dernizacyjnych.

Na etapie przeprowadzania 
prac pojawiły się nawet propozy-
cje ze strony wykonawcy, Þ rmy 
Intercor, że istniałaby możliwość 
skrócenia czasu zamknięcia to-
rów. Te informacje potwierdził 
w wywiadzie dla portalu Ry-
nekkolejowy.pl Andrzej Pawłow-
ski, wiceprezes PKP PLK. Zwró-
cił wtedy uwagę m.in. na moż-
liwość wykorzystania potencja-
łu wykonawcy, skrócenia czasu 
modernizacji i poprowadzenia 
prac całodobowo.

Warto zaznaczyć, że nie tylko 
linia 447 ma opóźnienia. Podob-
nie jest z pracami na remonto-
wanej linii obwodowej, łączącej 
Warszawę Gdańską i Warszawę 
Zachodnią. Wpływ na płynność 
prac miały stare bunkry i do-

maganie się przez jedno ze sto-
warzyszeń ochrony pozostałości 
militarnych. Zgodnie z zapew-
nieniami wykonawcy mają za-
kończyć prace w połowie sierp-
nia 2018 r.

Informacje o możliwym opóź-
nieniu prac na linii kolejowej 
447 zaniepokoiły pasażerów, 
którzy dojeżdżają nią do stoli-
cy. Korzystają oni obecnie al-
bo z alternatywnych środków 
transportu (Warszawska Kolej 
Dojazdowa), albo autobusowej 
komunikacji zastępczej. Posta-
nowiliśmy zapytać o wyjaśnie-
nie tej sytuacji przedstawicieli 
PKP PLK. � Zgodnie z zawartą 
umową zakończenie prac na li-
nii kolejowej 447 przewidziano 
w pierwszym kwartale 2019 r. 
Wykonawca (Intercor) wystąpił 
o przedłużenie zamknięć toro-

wych. Sytuację tę i prace na linii 
omówiono na spotkaniu przed-
stawiciela zarządu PLK oraz 
zarządu Þ rmy Intercor. Wyzna-
czono ważne punkty do plano-
wej realizacji projektu. Obecnie 
kluczowe są intensywne prace 
związane z przebudową obiek-
tów inżynieryjnych oraz odbu-

\\ Wykonawca 

został zobowiązany 

do intensyÞ kacji 

prac. Ze względu 

na kluczowy 

charakter inwestycji 

PLK prowadzi stały 

monitoring prac, 

również w weekendy 

� mówi Karol 

Jakubowski z PLK \\ 

\\ PO długo próbowała 

przekonać SLD 

do poparcia mojej 

kandydatury 

w wyborach 

na prezydenta 

Warszawy. Ubolewam, 

że tak się nie stało 

� powiedział wczoraj 

Trzaskowski  \\ 

WYBORY SAMORZĄDOWE

Usilne zabieganie 

o polityczne wsparcie
W Warszawie prekampania wyborcza rozkręciła się na dobre. Niektórzy spośród kandydatów 
wiedzą, że aby zdobyć głosy warszawiaków, muszą stworzyć szeroką koalicję. Dlatego np. kan-
dydat Platformy Obywatelskiej i Nowoczesnej Rafał Trzaskowski zabiegał usilnie o poparcie 
lewicy. Jan Śpiewak stał w rozkroku pomiędzy lewicą a prawicą. I co z tego wyszło?

PO długo próbowała przekonać 
SLD do poparcia mojej kandyda-
tury w wyborach na prezydenta 
Warszawy. Ubolewam, że tak się 
nie stało � powiedział wczoraj 
Trzaskowski. To, że kandydat 
Koalicji Obywatelskiej zabiega 
o poparcie SLD, było widoczne 
od dawna. W mediach pojawia-
ły się nawet opinie, że robi się 
bardziej lewicowy niż sama le-
wica. Jeszcze niedawno dekla-
rował, że chciałby być pierw-
szym prezydentem Warszawy, 
który udzieli ślubu parze ho-
moseksualnej. Jednak nawet ta-
kie deklaracje nie pozwoliły mu 
na przekonanie do siebie środo-
wisk lewicowych. Sojusz Lewi-
cy Demokratycznej, jak zapo-
wiedział jego przewodniczący 
Włodzimierz Czarzasty, jutro 
najprawdopodobniej przedsta-

wi swojego kandydata na prezy-
denta stolicy.

Na początku lipca powinniśmy 
również poznać kandydata ko-
alicji, w skład której wchodzą: 

Partia Razem, Inicjatywa Pol-
ska, Partia Zieloni i stowarzy-
szenie Wolne Miasto Warszawa 
założone przez Jana Śpiewaka. 
To ten ostatni do niedawna stał 
w rozkroku, nie wiedząc, czy 
zaufać w najbliższych wyborach 
lewicy, czy prawicy. Dużo mówi-
ło się o tym, że ma otrzymać po-
parcie ze strony ruchu Kukiz�15. 
Jednak Śpiewak poszedł w stro-
nę lewicy. A w jednej z rozmów 
Paweł Kukiz stwierdził: � Nie bę-
dę mógł już więcej wspierać kan-
dydatury Jana Śpiewaka na pre-
zydenta Warszawy, choćby dla-
tego, by nie obraziła się na niego 
Barbara Nowacka (Inicjatywa 
Polska) i Adrian Zandberg (Partia 
Razem) � żeby nie został na lo-
dzie � stwierdził.

Natalia Karcz-Kaczkowska

fot. Policja.gov.pl/d

REKLAMA

eprasa.pl ffedf23a08
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dową układu torowego na od-
cinku od stacji Grodzisk do sta-
cji Pruszków. Na podstawie po-
stępu i zaawansowania tych 
prac w połowie lipca określony 
będzie czas uzyskania przejezd-
ności linii Warszawa�Grodzisk 

� mówi �Dodatkowi Mazowiec-
kiemu� Karol Jakubowski, z ze-
społu prasowego PKP PLK.

Zgodnie z jego wyjaśnieniami 
na linii 447 wykonawca natra-
Þ ł na niezidentyÞ kowane wcze-
śniej kolizje, a to zwiększyło za-

kres robót. � Wykonawca został 
zobowiązany do intensyÞ kacji 
prac. Ze względu na kluczowy 
charakter inwestycji PLK pro-
wadzi stały monitoring prac, 
również w weekendy � dodaje 
Karol Jakubowski.

OBCHODY ROCZNICY CZERWCA �76

RADOM \ W najbliższy piątek rozpoczną się ob-

chody 42. rocznicy Radomskiego Protestu Robotni-

czego. Obchody rozpoczną się koncertem �Radomski 

Czerwiec Wolności� o godz. 18.30. Na scenie wystąpią 
radomscy artyści: KęKę Radom, Alicetea i zespół IRA.

NIE CHCĄ KOLEJNEGO WYSYPISKA

GOSPODARKA ODPADAMI \ We wsi Jaskó-

łowo w gm. Nasielsk prywatny inwestor chce składować 
wszystkie typy odpadów, łącznie z niebezpiecznymi. 

Ma już niezbędne pozwolenia. Mieszkańcy okolicznych 

miejscowości protestują prz eciwko otwarciu wysypiska.

INTERWENCJA

W obronie 
zdrowia lokatorów
�Dodatek Mazowiecki� otrzymał odpowiedź od rzecznika Woli Mariusza Gruzy w związ-
ku z interwencją dotyczącą przyspieszenia przydziału mieszkania socjalnego dla rodziny 
z dzieckiem, która od kilku lat mieszka w zagrzybionym lokalu w prywatnej kamienicy przy 
ul. Karolkowej 9. Jest możliwość skrócenia czasu oczekiwania na przydział.

Kamienica przy ul. Karolko-
wej 9 jest od 2013 r. własno-
ścią krakowskiej Þ rmy Altum 
Investment. Deweloper przy-
stąpił do generalnego remontu 
zamieszkałego domu, skazu-
jąc lokatorów na uciążliwości 
i zagrożenia związane z pra-
cami budowlanymi. W szcze-
gólnie trudnej sytuacji zna-
lazła się rodzina z kilkulet-
nim dzieckiem mieszkająca 
na ostatnim piętrze kamieni-
cy. Nad jej mieszkaniem dach 
przeciekał i nie naprawia-
no go przez wiele miesięcy. 
Na ścianach wszystkich po-
mieszczeń pojawił się w koń-
cu nalot grzyba. Bezpośrednio 
pod dziurawym dachem zacie-
ki obrosły czarnymi plama-
mi. Lokatorzy musieli odsu-

nąć wszystkie meble od ścian. 
Stosunkowo szybko zaczęli też 
odczuwać skutki zagrzybienia: 
wystąpiły problemy z płuca-
mi, kaszel, złe samopoczucie. 
Zagrożone było zdrowie dziec-
ka. W końcu rodzina dostała 
mieszkanie socjalne.

� Przydzielono nam mieszka-
nie na Młynarskiej, ale ono jest 
odnawiane. Nie podano nam 
terminu, kiedy będzie można 
tam zamieszkać � powiedzia-
ła przed pięcioma dniami �Do-
datkowi Mazowieckiemu� jed-
na z lokatorek  zagrzybionego 
mieszkania.

Zwróciliśmy się  więc 
do rzecznika Woli z zapyta-
niem o termin zakończenia re-
montu mieszkania socjalnego. 
� Lokal przy ul. Młynarskiej, 

do którego została skierowa-
na rodzina mieszkająca obec-
nie w budynku przy ul. Ka-
rolkowej 9, był uwzględniony 
w postępowaniu przetargo-
wym na remont 21 lokali, któ-
re rozstrzygnięto 13 czerwca 
� oświadczył Mariusz Gruza. 
� Umowa z Þ rmą, która wy-
grała przetarg, będzie podpi-
sana w bieżącym tygodniu. 
Wówczas wykonawcy zosta-
nie wysłany mejl z prośbą 
o uwzględnienie w pierwszej 
kolejności tego lokalu w har-
monogramie remontów � do-
dał rzecznik Woli. Jest więc 
szansa na przyspieszenie wy-
prowadzki z zagrzybionych 
pomieszczeń.

Janusz Sujecki

Wykonawca prac modernizacyjnych linii kolejowej nr 447 wystąpił o przedłużenie czasu zamknięcia przejezdności linii 
| fot. Tomasz Hamrat/Gazeta Polska

fot. mat. pras./d fot. mat. pras./d

KULTURALNY FLESZ
HISTORIA

80. rocznica 
sprowadzenia relikwii 
św. Andrzeja Boboli

80 lat temu sprowadzono do Pol-

ski relikwie św. Andrzeja Boboli. 

W dyskusji o burzliwych dziejach 

tych relikwii wezmą udział: dr Ja-

rosław Szarek, prezes IPN, prof. 

Jan Żaryn, dr hab. Paweł Ski-

biński oraz ks. prałat Józef Niż-
nik. Prowadzenie: dr Rafał Łatka. 

Wstęp wolny.

Wtorek, 19 czerwca, godz. 17.30, 

Przystanek Historia, ul. Marszał-
kowska 21/25, Warszawa

DLA MŁODZIEŻY

Poeci dla Niepodległej

Warsztaty Literackie �Poeci dla 

Niepodległej� � przystanek Pa-

triotyzm� dla 35 młodych au-

torów z placówek oświatowych 

w Siedlcach i powiatu siedlec-

kiego. Zajęcia przeprowadzą 
mgr Agnieszka Zdanowska i ani-

matorzy Siedleckiej Grupy Lite-

rackiej �Witraż�. Uzupełnieniem 

będzie śpiewanie pieśni ojczyź-
nianych.

Wtorek, 19 czerwca, od godz. 9, 

Dom Pracy Twórczej �Reymon-

tówka�, ul. Chlewiska 22, Kotuń

PODRÓŻE

Namibia, jakiej nie 
znamy

Pokaz barwnych zdjęć z podróży. 

Prelegenci opowiedzą o tym, jak 

przejechali Wybrzeże Szkieletów, 

gdzie zobaczyli wiele dziwnych 

roślin, które żyją tam od 2 tys. 

lat. Nakarmili lwy i gepardy, 

obejrzeli inne dzikie zwierzęta 

w ich naturalnym środowisku. 

Odwiedzili też plemiona Himba 

i Herero.

Środa, 20 czerwca, godz. 18.30, 

CIS �Przy Parku�, ul. Poznańska 

292, Ożarów Mazowiecki

ZDROWIE

Dieta antyrakowa

Epidemia raka wymusza na nas 

zmianę stylu życia, a przede 

wszystkim sposobu odżywiania. 

Wykład dla kobiet poprowadzi 

dietetyk kliniczna Justyna Nie-

rwińska. Jak się odżywiać, aby 

wspomóc organizm w walce 

z nowotworami? Jak im zapo-

biegać? Dla każdej uczestniczki 

będzie niespodzianka. Wstęp 

wolny.

Środa, 20 czerwca, godz. 17.30, 

Biblioteka �Pod Skrzydłami�, 

ul. Grójecka 109, Warszawa

DLA DZIECI

Chodaczek

XXV Powiatowy Konkurs Piosen-

ki Wakacyjnej. Występy dziecię-
cych solistów i zespołów wo-

kalnych. Celem konkursu jest 

integracja środowisk szkolnych 

oraz przedszkolnych poprzez 

popularyzowanie piosenek 

żeglarskich, harcerskich, tury-

stycznych i ludowych. Konkurs 

ma także na celu promowanie 

młodych talentów.

Środa, 20 czerwca, godz. 10, 

SCK, ul. 15 Sierpnia 83, Socha-

czew

DLA DZIECI

Dzieci z Bullerbyn

Spektakl dla dzieci na podstawie 

ponadczasowej książki o małych, 

zwariowanych i niezwykle po-

mysłowych mieszkańcach ma-

leńkiej osady Bullerbyn. Dzieci 

z Bullerbyn nie mogą usiedzieć 
w miejscu ani chwili. Podczas 

dynamicznego przedstawienia 

będą sprzedawały wiśnie, szuka-

ły Wodnika oraz przebierały się 
za dorosłych. Wstęp wolny.

Środa, 20 czerwca, godz. 18.30 

Dom Kultury  KADR, ul. Gintrow-

skiego 32, Warszawa
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Naszym celem 
było przede 
wszystkim 
wypróbowanie 
kilku wariantów 
defensywnych, 
bo ostatnio sporo 
pracowaliśmy 
nad obroną. 
Nie jesteśmy 
jeszcze w rytmie 
meczowym, 
co oczywiste. 
Na razie liczy 
się odpowiednie 
przygotowanie 
Þ zyczne 
� ocenił sparing 
z Mazurem 
Karczew (5:1) 
Inaki Astiz, 
który przedłużył 
kontrakt z Legią 
o rok 

PIŁKA NOŻNA

Legia z Al-Jazirą
Mistrzowie Polski mają rozpocząć współpracę z jed-

nym z klubów ze Zjednoczonych Emiratów Arabskich. 

� Legia nawiąże bliskie relacje z Al-Jazirą � powiedział 
ambasador ZEA, Yousif Eisa Hassan Al Sabri. W paź-
dzierniku piłkarze Al-Jaziry mają przylecieć do Warsza-

wy na wspólne treningi. Prezes tego klubu to wicepre-

mier Zjednoczonych Emiratów Arabskich i szef Þ rmy, 

która kupiła Manchester City. Czy zainwestuje pienią-
dze także w Legię?

Legia szuka piłkarzy w Europie

Legia przygląda się 21-letniemu zawodnikowi Omo-

nii Nikozja, Fanosowi Kateralisowi, który w zeszłym 

sezonie wystąpił w 27 meczach ligi cypryjskiej. Cypryj-

czyk gra na pozycji defensywnego pomocnika. Czeskie 

media podają z kolei, że �Wojskowi� interesują się 
Urosem Radakoviciem, 24-letnim obrońcą Sigmy Oło-

muniec. Radaković występował w przeszłości w mło-

dzieżowych reprezentacjach Serbii.

Omerović na razie do domu

Eldin Omerović dobrze zaprezentował się podczas me-

czu kontrolnego z Mazurem Karczew. Bośniak zano-

tował asystę i zrobił dobre wrażenie na skrzydle, ale 

na razie wraca do domu. W najbliższych dniach Legia 

zdecyduje, czy chce wykupić tego piłkarza. 

WTOREK 19 CZERWCA 2018
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LICZBA DNIA

MUNDIAL \ 75 TYS. osób będzie mogło oglądać w Narodowej StreÞ e Kibica 

pierwszy mecz reprezentacji Polski na mundialu. Przed spotkaniem z Senegalem 

(godz. 17) w streÞ e na PGE Narodowym wystąpi zespół Kombi, a na trybunach 

nie zabraknie wielkiej biało-czerwonej ß agi. Bilety do Narodowej Strefy Kibica 

można kupować w kasach na Stadionie Narodowym i w sieci już od 10 zł.

Trening na piątkę
Czwartoligowy Mazur Karczew był pierwszym rywalem Legii podczas letnich przygotowań 
do sezonu. �Wojskowi� mieli się rozruszać, sprawdzić, w jakiej formie są po wakacjach, 
i pod tym względem był to udany sprawdzian. Legioniści z łatwością wygrali 5:1, a gola 
strzelił nawet Eduardo da Silva.

Małgorzata Chłopaś

D
la napastnika, który wiosną miał 
być motorem napędowym 
ataku �Wojskowych�, jest 
to pierwsze traÞ enie w bar-

wach warszawskiego klubu. Oprócz 
niego bramki zdobyli: powracający 
z wypożyczenia do młodzieżowej 
drużyny Juventusu Turyn Sandro 
Kulenović, Mateusz Hołownia i Mi-
chał Kucharczyk.

� Spotkanie z Mazurem było dla nas 
formą treningu. Nasz zespół dobrze wyglą-
dał w trakcie meczu. Podobnie było podczas ostat-
niego tygodnia treningów. Zaprezentowaliśmy się 
z odpowiedniej strony. Mogliśmy również obej-
rzeć graczy, którzy wrócili do nas po wypożycze-
niach ze swoich klubów � stwierdził trener Dean 
Klafurić.

W meczu z Mazurem Legia testowała ustawienie 
3�5-2, nad którym piłkarze pracowali przez cały 
tydzień. W takiej taktyce stoperów wspierają wa-
hadłowi, którzy podłączają się do ataku. �Wojsko-
wi� próbowali tego systemu już podczas zimowe-
go obozu w USA, ale w lidze się to nie sprawdzi-
ło i aby skutecznie walczyć o punkty, powrócono 
do klasycznego ustawienia z czwórką obrońców. 
Teraz, jak widać, pomysł 3�5-2 powrócił. � Szu-

kamy optymalnego ustawienia i w naj-
bliższych dniach poświęcimy temu czas 

� przyznał Klafurić.
W sparingu nie mógł zagrać José 
Kanté, który dopiero w niedzielę 
po południu pojawił się w War-
szawie, a w poniedziałek został 
przebadany. Jego transfer mo-
że okazać się bardzo istotnym 
ruchem w obliczu nieustających 

problemów zdrowotnych Jaro-
sława Niezgody. Napastnik nr 1 

wciąż odczuwa ból kręgosłupa, mimo 
że w przerwie wakacyjnej wykonał potęż-

ną pracę z Þ zjoterapeutami. � Jest poprawa, ale 
dopóki ból nie minie, nie ma potrzeby wchodzić 
w trening biegowy � powiedział.

Dobrą formą błysnął Kulenović, który w �Ju-
ve� nabrał tężyzny i pewności siebie. Do Włoch 
wyjechał chłopiec, wrócił młody mężczyzna. 
� Po powrocie czuję się doskonale. Wszyscy 
świetnie mnie przyjęli. Zrobię wszystko, żeby 
zostać w Legii w przyszłym sezonie i walczyć 
o miejsce w pierwszym składzie. Skupiam się 
tylko na tym i cieszę się z dwóch goli zdobytych 
na start przygotowań � stwierdził Chorwat.

Teraz przed Legią dwa tygodnie pracy w Warce. 
10�11 lipca �Wojskowi� zaczną walkę o Ligę Mi-
strzów.

2
tyle tygodni 
Legia spędzi 

w Warce

Sandro Kulenović chce walczyć o miejsce w składzie Legii| fot. Marcin Szymczyk/400mm

fot. Tomasz Hamrat/Gazeta Polska
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Ruszyła lawina 

zmian w Pogoni

Pogoń nie zdołała utrzymać się w I lidze, co pocią-

gnęło za sobą poważne zmiany. W zaledwie kilka dni 

w klubie z Siedlec zmienił się prezes, odejść musiał 

trener, inny będzie również skład zespołu.

Zmiany zaczęły się od samej góry � Andrzej Materski zastą-

pił Michała Chromińskiego na stanowisku prezesa. Chro-

miński zostaje jednak w Pogoni jako wiceprezes. Ostat-

nim członkiem zarządu będzie Krzysztof Dębiński. Trene-

rem Pogoni nie jest już Dariusz Banasik, którego kontrakt 

zostałby przedłużony w razie utrzymania. Spadek spra-

wił, że Banasik musi szukać nowej pracy. Niewykluczone, 

że znajdzie ją w Radomiaku. Pogoń rozpaczliwie próbowała 

ratować miniony sezon, ale nie przyniosło to spodziewane-

go efektu. Do 10. kolejki zespół prowadził Adam Łopatko, 

który zdobył średnio 1,1 pkt na mecz. Nieco lepiej poradził 

sobie Bartosz Tarachulski, który przejął drużynę jesienią 

i do zimy poprawił nieco tę średnią (1,44 pkt). Banasikowi 

poszło najgorzej � w rundzie wiosennej Pogoń zdobywała 

średnio 0,88 pkt na mecz. Już teraz z Pogoni odeszli: Ar-

kadiusz Czarnecki, Ziggy Gordon, Łukasz Jegliński i Grze-

gorz Tomasiewicz, a o tym, czy to koniec zmian, zdecydu-

je nowy dyrektor sportowy. Został nim Piotr Kosiorowski, 

w przeszłości piłkarz m.in. Pogoni, Polonii Warszawa czy 

Sandecji Nowy Sącz.
(mch)
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